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• • r In 
otrzymał pierwsza nagrode arlJllłJlczna m. ł.odzi w sumie 10 IIISe zf. 

laur~ai j~§t jedngm z najbardzi~j krań(owgt:b 

W dniu wczorajszym o go-. 
dzinie 12 w południe zehralo 
się w sali konferencyjnej ma­
gistratu lury pierwszeJ na.gro -
dy artystyoezuej m. Lodzi na 
rok 1932, celem dokonania wy 
boru laureata z pośród pr,zed· 
s ł awkieli polskich sztuk pla­
stycznych, godnego odzna,cze ­
nia za całokształt poracy arty­
stycznej : z,asługi dla rozwoju 
sztu.ki ojczystej. 

Na wstl3pie posiedzenia ko­
.mitetu wygłosił krótkie prze­
mówienie powitalne prez. Zic­
mięcki, wyjaśniając członkom 
komitetu iiIltencję władz miej· 
.. kich przy wf'lIDdowaniu nll­
grody artystycznej. 

N astę.pnie pIzystą'Piono (10 

w;,aśdwych obrad, lttóre 
trwały bez pI'zerwy blisko 6 

godzin, 
A zakończyły się około 4-ej po 
poludniu. 

OY.llTady komitetu .n agrOolł y 
nosiły, zlgoonie z brzmieniem 
s.tatutu, charakter pomny. Mi­
mo to udało się nam uzyskać 
kilka szczegółów, dotyczących 
przebiegu Dosiedzenia. 

Z informacji, prz·ez nas ze­
branych, wyniika, że na posi.e-

p zedsiawic:ił!li modernizmu 
dzenilu wywiązała się długa t 
nader ożywi(){Ila dys.kusja nad 
os,obami kandydatów, a prze­
dewszystkiem 
nad interpretacją statutu na­

gIl'ody. 
Chodziło o to, ahy mstaUć, 

czy nagroda powinna być przy 
znana malarzo,wi, lub rzeźbia­
rzowi, za cal{)kształt pracy ar 
tysłycznej i zastugi, czy też na 
l eży jej nadać C'harakte~ sty­
pendja1ny dla po'parcia mło­
dych, a wylbitnyc:h talent6rw, 
rokujących naj~epsze nadzieje. 
Co do tej &pra wv zdania. człon 
ków komitetu nagrody były 
rozbiezne. 

Przedstawiciele akademji pOIl 

skich i' ni.ektóJ:iZY kryt~y fa­
chowi wtrzym.vwali, że przede­
w,s,zyst>kiem nale.ty za podsta­
wę wyróżnienia artysty wziąć 
w arl o.ści jego pracv artystycz­
nej, UlWz~lędniając lZ.!lsługi lipo 
łeczne, w pierwszym ,rzędzie za 
sługi dla rozwoju całej sztUiki 
polskiej. 
Przeważał Jednak pogląd, 'te 

należy 
poprzeć ol'ędowników młOdeJ, 

modernistycznej sztuki, 
torującej nowe dr~i malar-

• 

stwu polskiemu. Opinję tę ró­
wnież podziełali dwaj z pośród 
reprezentantów samo'rządu 
łódzkiego. 

sów otrzymał młody teorefyili 
polskiej sztuki plastyc.znej, a 
zarazem pr2edstawiciel moder­
nistycznych kieflul1lków w szłu 
ce, 

łodzianin-- P. Władysław Stl'ze­
miński. 

Tern samem zostal on laurea 
8 n~ tern łódzkiej n~ody artystycz 

nej na rOIk 1932. 

Zgodnie ze statutem, po dy­
s'k'lllSji ~ó1nej, poszcze'góln'i 
członkowie jwy zgłaszali kan­
dydatury, uzasl3dniają.c je krót 
kierui przelIllówieniami. 
Ogółem wymieniOno 

zwisk, jaiko kandydatów do na 
grody. M. ilIlD. padły nastę.pują 
ce nallwiskl3 malarzy łódzkich: 
Karola HiłIer~ Maury~ Tr«: 
ba~ Wladysł8fWa Strzemiń­
skie~, Ariura Szyka i SZCzy-

glińskiego. 

Pozatem zgto70no r(vwniet 
kaodydatUll'ę nestora maJarzy 
polskich 

prof. Wy'CZÓłkowskiego or81Z 
prOf. WOjciecha W~iss8. 

Po obszernej dytSkilllji pIlZy­
stąpiono do t. zw. glosowania 
eliminJlłcyjnerg o. Po kolei gło­

sowano wszystkie kandydatu­
ry. Malarz, który otrzymał w 
glosowaniu na.iruniejszą. ilo~ć 
glDs6w odpadał automatycznie 
z następnego głosowania. 

W ;rezultacie kilkakrotnych 
głosowań, lIlajwiększą ilość gIo-

• 

Po wytbor,ze laureata kOlIlli­
tet spor,ządził odnośny proto­
ktJ i wszyscy c zł<onrkow ie jury 
pcdplsali krótki tekst uchwały. 

Po DOsiedzeniu komitet pod­
j~tv l(,stał przez miasto obia­
dem w Zł:ote j sali Grand­
HotellI Po obied2ie zwiedzo-­
no miejskie muzeum kultury r 
s.ztulki im. Barłoszewic,zów. Ko 
mitet zaJntelreso'Wał się &Zcze­
gólTlie wys.tawionemi tam pra­
cami świei'O uwieńczone!go ma 
lana łódzkiego, Strzemińs'kie­
gr., oraz najwiętks,zą, bodai w 
Elliropie ko,lekcją sztuki nowo­
c,zemej, którą udaiło się zdobvć 
dla miasta, w znacznej mieJ."ze 
dzięki staraniom Władyr;fułwll 
Strzemińskiego. Wieczorem 
członkowie komitetu 0pl1lściłi 
nasze miasto, 

• 
I~ 

o decy:z'ji kOl111itetu zoshmitl 
powiadomiona w d'rodze ofi­
cJalnej łództka mda miejska na 
uroozystem posied.zeniu, które 
w myśl statutu, 'musi być zWu­
łane w miesiącu maju r. b. Na 
posiedzeniu telIll prezydrnl mHI 
sta wręczy p. Strzemińskic lI1u 
dyplom honolrowy, a w kilka 
dni potem zostanie laureatowi 
wypłacona. 

nagroda w sumie 10.000 z~ 

W dyplomie umie5zc,z{)[lY zo 
stanie tekst uchwały komitetu, 
oraz je i u,zasa dnienie. 

Jak ·zdołaliśmy się poinfor­
mOIwać, komitet, przyznając p. 
Strzemińlskiemu zaszczytną na­
grodę, miał na u'Wadze to, Iż 
jest on poważnym reprezen­
tantem bo·jowej myśli w łztruce 
polskiej, i 

.iednym z na.lbardziej krańco. 
wych modcl'nisłów. 

StrlZemiński jest, jak wiado­
mo, fOmlistą .i w pracy \liwej 
holiduje t. zw. "unizmowi". któ 
ry jest syntezą wszvstkich for­
mistr.~ych kie,rutlJk6w w p·la 
styce. 

(',.el. 

Droi,ński, zab6iea tancerki \V teatrz,ku "Ananasii, skazan, 
Sala przepełniona jest publicz~ 

nością, żądną usłyszenia c·o powie 
prokurator. Oskariony Dro~yński, 
po wprowadzeniu na saJę, rozgląda 
się i, 

zauważywszy matkę, 
prosi przez komendanta, eskorty 
policyjnej, aby wyszła. Chce 0-

sZ0~dzić jej nerwów. Spodziewa 
się gromów potępienia. Pani Dro­
żyńska wychodzi. P. Wielgusowej 
uie widzimy; przebywa w domu. 

Godz. 10 min. 15. Sąd wchodzi. 
- . Udzielam głosu panu prokm3 

torowi - obwiesząza przewodniczą 
cy. 

Prokurator ma głos' 
Prok. Grabowski wstaje. 
- Panowie sęd~iowiel W począ.t 

kach tego procesu, słusznie n~wa 
nago romantycznym, oskarżony 

Drożyński wypowiedział wielką 
prawdą życiową.: 
"Nie zabija się istoty, któil'ą się 

kocha". 
Ta wielka prawda nie moźe być 
zakwestjonowana. Istotnie nie za,­

bija się osoby ukochanej. W tych 
Jltl'osł;ych kilku słowach tkwi roz-

wiązanie oalego zagadnienia dzisiaj 
sIlego procesu. 1 

Jeśli zwrócimy się do słów, wy­
głoszonych przCq, oskarżonego, to 
jak one wyglądają. NaJe~y rozu­
mieć je, te o ile ta istota sama ko­
cha i jest kochana, to nie zabija 
się jej bez powodu niezwykłego, 
nieuzasadnionego. Stanowi to pra~ 
wdę straszną., groźniejszą dla Dro· 
żyńskiego, niż sam alrt oskarlenia. 

Nie podejrzewam Drożyńskiego, 
żeby chciał prawdę tę rzucić na. 
salę sądową po to, aby znaleźć w 
sumieniach sędziowskich wyrok 
bezwzględny, aby unicestwić wS'Lel 
kie okoliczności łagodząCll. 

To nie jest oskar7.ony. który 
szczerze i lojalnie wygłasza swą 

spowiedź. 
Tam kaWe słowo jest przemyślane, 
wyuczone, pełne efektów teatral-
nych. W tych słowac.h mieŚCi się 
cała jego obrona, bo logicznie 
rzecz biorąc, 

albo nie zabił, a .1eślj zabił, to nie 
kochał. 

Tu mieści się całe tłumaczenie. 
Tłumaczenie jego, bo oto twier~ , 

te musiało zajść (',oś tak strasznie 
dramatycznego, musiał być w ta­
kim Btanie podniecenia, ~e watyl 
się i popełnił krok, sprzeczny z na 
turą i logiką. Kronika ~yciowa, 
skarbniea wypadków niezwykłych, 
i niezrozumiałych, zna niesłychane 
tragedje ludzi, doprowadzonych dl) 
przeżyć krańcowych, do zagłady 
rodziny i siebie w chwili, gdy 
śmierć głodowa puka w okno. Na­
zywa się to zabójstwem i samobój­
stwem. 

Ale panowie sędziowie zdają 80-
bie 8prawę, jakie to są sytuacje, 
gdy doprowadzony do rozpaczy, 
głodny zabija żonę, dzieci, siebie. 
Można mnożyć taIcie przykłady. 
Ale to męczące zagadnienie w tej 
sprawie nie występuje. 
Gdzie są tu te bolesne straszliwe 

dramaty? 
Czy ten dramat ma na imię i I\a­
zwisko A? <Ay ten romantyczny 
proces, może jest ciekawy dla słu­
chaczy, lawy prasowej, })neciętne­
go obywatela- ale dla fachowycb 
prawników redukuje się on do kil­
ku ba.rdzo istotnych zaganień t rS ... 
czej ubogi jest W materjał, ni~ bo-

gaty. Dla nas te romantyczne pro­
cesy może są. bardziej nieciekawe 
od innych. 

Prokurator przechodzi do omó­
wienia sylwetki zmarłej. 

- Cóż można powiedzieć o niej? 
Chciałbym mówi~ jaknajmniej. 
Jest to duch tak prosty, jasny, 
świetlany, przy całej swej l)rosto­
cie, małej edukacji, że 

ten proces kala jej pami~ 

Nia robi dobrego wrażcnia, atmo­
sfera jego nie -jest cz.vstą. 1'0 te'1 
chciałbym jakna.,imniej mówi~ o 
niej, która 'jest w dysharmonji z te­
mi cech3Jmi procesu. 

W dalszYlll, ciągu przemówienia 
pwkurator charalwteryzuje ujemnie 
Drożyńskiego. 

Mówili świadkowie obrony--
twierdzi prokurator - że Droł.yń­

ski jest dżentelmenem, źe nie mógł 
hrać Jl'ieniedzv od kobiety, ali) 
mógł kraśó, włamywa~ się, fałszo­
wać podpisy i uchylać się od woj­
s1>:a 

Prokurator domaga się skazania 
Drożyńskiego z art. 453 za zabóJ­
stwo It PremedytacJa. 

Wyrok i motywy 
Po przemówieniach obrońców, 

sąd udaje się na, naradę, po której 
wynosi wyrok skazują,cy zacharju­
sza Drożyńskiego na 8 bit ciężkie-

go więzienia. 
Sąd uznał oskarżonego winnym 

przestępstwa z art. 458 cz. 1. Na Po 
czet kary postanowił zaliczy~ UlU 

areszt P1'ewencyJny. 
W motywach wyroku podano, ł, 

Drożyński dokonał przestępstwa 
pod wpływem silnego wzruszenia 
duohowego. Krytycznego dnia KOT · 

czyńska . odnosiła się do oskarżone 
go lekceważąoo, czego dowodem 
jest szyderczy śmiech jaki doszedł 
z jej pokoju. Oskarżony był czło­
wiekiem gwałtownym i miał za­
miar popełnić samobójstwo. Prze­
wód przyniósł ujemną. charaktery· 
stykę oska,rżonego i z tego powo­
du są.d zastosował na.iwyższy wy­
miar kary. 

Po ogłoszeniu wyroku zarówm 
Prokurator jak i obrona wnieśli 
apelacje. 

Droźyński przyjął wy,rok sJlO.. 
kojnie. 
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Tardieu wiedział, co robi, ,prostu! "odświeżyć" atmosferę, mi spoSOlb!llmi; ostatecz,ni,e chwy panowie nie przeszkadzali lIa-1 ak~}i, ma.iącej na swoJe uslu~i 
wyznaozając datę głosO'Wania która ich "nudziła", bo !Zbyt ciły państwo "za gardło" i mlU nować fioTIansów; nie rzu~ali finansjerę, giddę, wielki kapi-
do parlametitu na pierWlS~l\ nie dł~ trwała. Chcieli poprostu sUy demokraty-<:zny il'ząd do mu kłód pod nogi, .laik jego tał. Co te "ciemoTIe siły" potra-
dzielę po wybo'I'ach pru~ich. odmiany ... Naiwnern zaś było- kapituJacji... po p l'\2iedni'k om: Herriotowi, fią, widzieliśmy doskonale pa-

Olbrzymi SUJkces faszystów by twierdzić, iż Poincare 'Prze- Gra ta była budzo zręcmie BriandO'Wi, PaiiIlleve'mu, CaiJ- rę lat temu ... 
niemieckich, który dal im 162 grał wytbory dlat~o, ż,e prowa- przeprowadzona. Finansjera laux. Gdy tylko o!bją'ł władzę Do~hodzimy więc do wnio-
mandat:-,: w s e ,jrn i e pl'\uskim (a dził :,politytkę Ruhry". rozp~tała panikę na giełdzie, giełda - jak na ,komendę! - s'ku, że wynik Dbecnych wybo-
wraz IZ HlIJgeil1Jbergiem i i'Thne- Tak samo j teraz. Sukces grała na !ZIliikę franka, pDd!bi- u:spDkoHa się, frank sta.ną~, ka- rów francuski-ch, .zależy w zna-
mi ~rupkami pTawicorwemi - Hi·tIera przyspor.zy oczywiście jając kurs funta do 250-ciu, a pitały przestały UlCiekać.... CZoTIY'ill sto,pniu Dd dDjrzałości 
dwieście), jest wodą na młyn pewną ilość głosów (mOlŻe na- dolara do 50-ciu, wywm.ila ma I oto dzisiaj, ~dy Fr!lID>cj'3! pDlitycznej francuskiego rent je 
nacjonalizmu trooC!USkiego. - wet dużo) prawicy, ale decydu- SOwo kapitały zagranieę. Frank idzie dO' um, aby wyihrać no- ra i od tego, czy zdobędzie się 
Nie u~ega w ątpliWOiŚCi , iż fakt .iące"o przechylenia szali na spada'ł "na łeb, na szyję"· Setki wy parlamoot, a tern samem on na narażenie swojej ki,e-
ten, dając prawicy franouskiej tę ~tr()[}ę nie s'Powoduje. tysięcy zatrwoion)"Ch obywate- rząd, ci sami panowie - a Tar- szeni na pewne - przemija.rą-
doskonały atut agitacyjny, po- O wiele więkJSze cz.naczenie, li pędziło dO' okiooek Banku dieu'm na czele - Ulsiłują szan ce - niebexpieczeństwQ. 
większy w znacznym stopniu niż wpływ wy.padków niemiec- Francuskie~D, aby coprędzej tażować naród. ~ Wybierzecie * * • 
jej szanse wyborcze (skądiną.d kkh, może mieć dla dzisiej- wycofać swoje papiery i zamie- lewicę? Znów będzie to samo!" 

. b t ś . tn ) 'ć . 1.._ l t P , ) Dro- Jakież są ootałeczr.łe n!llSze mez Y WIe ,e... s'lych wyborów .,pOlityka szan- nI Je na DJ.Ą;e wa u y. an- (Ca recommenoe.ra ... - ,., 
Nie trzeba jednak wyolbrzy- lażu", uprawiana pr7ez prawi- shvo, zaskoczone takim sztur- żą.... horDsko.py na temat dzisiej-

miać tego momentu. Może Dn cę francUlSką _ z jej leaderem, mem do Dkienek bankDwych, 'V sWDjej mowie w Giro:ma- szych wyhorów? 
tylko zmniejszyć w pewnym Tardieu, na czele _ w stOSU!D- nie m o,gIo podolać swoim zDbo goTIy Tardieo pDwiedział: "Jeże- Zaznaczamy, iż we Francji, 
stDpniu !Zwycięstwo lewicy, ale ku do wyboreów francuskich. wiązaniom; skarb tr,z eszczał w Ii soc.ialiści dO.1dą do władzy, gdzie niema prooporejonalnego 
mowy być nie może o t'em, że- posadach, frank spadał., wiatr frank b~.d"·łe wart J'eden sOUs" prawa wyborczegO', trudno jest Polega ona na tem, że ci pa- "' ...... 
by mial on przechylić zUlpelnie paniki dął na ulicach.... przewidzieć - nawet w naJO' _ 

nowie stra,szą rentjera francu- A francuz boi się spadku wa 
!lzalę na dru~ą strornę· Trzeba "Operac ja" się udała. Finan- gólniejszym zarysie _ w""i,k 

skiego (a prawie -każdy wybo.r- luty. Niejeden Dbywatel, które- J~ 
pamięlać o tern, że we Francji sj,era zmusita Herriot'a do , Ulstą wytbDrów w mandatach. Brzy 

ca francuski jest posiadaezem ~o sympatje są nawet po stro-
-- mimo wszystko - decydu- pienia (dziatD siQ tO' wSZ) stko oibowiązująlcej tam Drdyna~j'i 

rent) glroźbą zachwiarnia się nj'_ lewicy, drżąc o swoje ren-
jącq roię grają zawsze mDrnen- w gDrą'CYm lipcu 1926 r,) zdarzają się takie paradDksy, i,ż 

franka w razie dDjścia do wia- ty i papiery wartościD,we (któ-
ty polityiki wewnętrzne.i, a nie "Niech zginie waluta, niech stronnic twO', które zebrałO' nie-

o ozy lewicy, ;Przypominają mu, ryż francuz ich nie ma ? .. ), od-
Zagranicznej; "francuz z clicy" zginie skarb" - mówili w du- spe:na miljon, D t.rz ymu ,J' e 

co byłO' sześć - siedem lat te- ' da głDS na kandydata "umiar-
(le Francais moyen) interesuje chu ci panowie, - aby tylko miejsc .... 

fiU, gdy rządził kartel i sDcja- kowa.nego". JRk trafnie pOwie-

80 

się niewiele polituką llewnętr~- z~iJlął znienawirlwllly l'~ąd... Z t . osk' 
(

• J ' Ji,śd... I '1' dział prDf. Andre Siegfried, aznaczamy cz z nacI Ietm, 
Ilą to jest rzecz zawDdowych p ostaWI l na swo.iem. De- '. 1.. t kt ,,- b k 

C ł .. . ł . "serce "'dO ( "przeciętnego" han IZ zgUlJJlna a Y',J;,a wy orcza o polityków: dziennikarzy, parła o w a~IWle dZla o SIę wte- mokra tyczny rząd musiał 0- J'1'> ( 

d ? BR' 1.. ._ ell/za) .yOest nalew 0, ale kieszeń munistÓJW prowadzo.na na roz mentar.zystów iM.); dla niego y. yło tak~ eak~ja, CJ,R;ąc dejść, a mie,lsce je\\{D /Zajął mą.ż M 
b l""d l . - naprawo (son coeur est a kaz z oskwy, mimo głuchego decy.uująA::ą rzeczą są sn.rawy o ale zlIllenawl, zony 'l"ząd eWl zaufania prawicy i finansjery, . 

t" O" h, cr au~he, ' mais sa poche est a nie'zadowolema wielu świaHej-wt'w,nętr.zne. cy L me maJąc do,gtateczn~ Poi'ncare. J emu, oczywiście, ci ,.. 
d 'ł ł . drDHe). A u francuza sp,rawy szych komuoTIistów francu-Prz.tl:numni}·mv, so:bi-e co było o tego SI w par, amenCle, •••• 4ł................... k' h) d 

,7 '1',' 1.. . 'l . ś k PO ZI O '.IA kI'eszenI' (;'nteresu materJ'alne- s lJC opoma:ga potężnie pra-CuW~1 a SIę rDd ów pDzapar- D EK '.!. NIE " 
w m3 ,"u 1924 roku. Odib"""'. ał" Nł'nl'e j'sz-_m w"yraz'am pOd~l'ękow!l' ) b' . 6 d WI'CY kto'rel' kand'''dacI' w wl'elu 
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dnocześnie ".:v!bory W Nie(ll- biornik elektryony dwulompowy, no t h) biennemu pop?N:iu iOmunt-
czech i we F!fancji: 4'ig.o w Niem wielki kapitał, nie mając na- którym z llltwością głośno i wyroznie ycznyc ... stów (Okręgów takich było w 
czech, H-go we FrancJ·i. MI·"""O, wet na swoje Ulsl'uigi więlkSiZoŚlOi odbierom 16 stacji eUlopej3kich. Wi.d:zimy więc, jak nieróWlllą d . h h 
iż ni~nlieckie wybory prz;;o- w paTlamencie, mogą dużo aro ~e6kd!l::~~;: .. l~:t:~a~oor~J.n walkę prDwadzi lewica francu- ~:~.~~ze 'lllC wybD'rac zgórą 
liry wiellkie z,wYICięstwo nacjo- bić innemi, nieparlamemtarne- l.,ófllź, dn. 30.4. 1932. ska z przepotęŻil1emi si'ami re-

• * • 
nalisłom, dajl\C im - wespół z 
fRlSzystami - około 150-ciu 
malł1dataw (pnzewodnic.zą~ym 

Rekhstagu został nawet wt~ 
nac.ionaHsta, Wallraf). Francja 
w tydzień potem obaliła POLn­
c::: 1'11,1;:0, w'ytbierają,c lewicDiWY 
parlament. 

Obaliła go nie dlatego, ż'e on 
prowad.z.ił "rpolitykę RUlhry" 
(c~ w gruru:ie l'\Zoozy niewiele 
obchodziło ,,'przeciętnego" fran 
cun, r ulicy; 'pasjDnowaU się 

tern jedynie dziennikarze i pax 
iJHnentarzyści), a dlat€lgO, że 

Poincare b~ośrednio pTzed 
wyborami nałożył na kraj sześć 
miljardów ciężkkh pDdatków 
fa francuz nie lUJbi płacić ... )' no 
i dlatego, że francuzom wo~óle 
obrzydło pięć lat panolWania 
Bloku narodowego; chcieli po-

I 

F ORT ST. ANNE WANTWERP JI 

został w tych d,niach wY'sad7.0 ny w pOIwietrze i zrówrnany z ziemią, poniewQlż wymrugała fe­
go bud owa wielIkiegO' łuneJu PQd Sk aldą. 

,i5& 

Reasull1uj'ąc nasze 'POprzed. 
nie wywody (patrz "moo Po­
ranny" z dnia 12 i 20 kwietnia): 
i biDrąc pod uwagę: 1) wpływ 
zesztorolCiZnych wyb()ll'ów pru­
sk1ch, 2) szantażowanie wybor­
ców fran<CliIskich przez Tar­
dieu'go i Co g:ro Ź'bą s,pad<ku 
hanka, 3) sprzyjaj4lCa prawicy 
taktyka komUIDistów, - prze­
widujemy następujący wY1Ilik' 
obecnej ko.n,gultacji wyborezej, 
jab odbędzie się w dniaoh f 
i 8 maja: 

nieznaczlle, n ie:prrekraCI7AI­
jące 2.apewne 30 - 36 man· 
datów, pl'Zesunięcie wlewo, 
00 jednak okaże się wysłar­
~zającem do upadku obecne­
~o rządu. 

R. W. 

Ostatnie dni! w nlljcudownielszej l 
operetce II) 

Iwan Pelrowiel i Ann, Ondra Jana Straussa pt. .., sia Ni io 
Reżyserja: Karola Lamaea. Dziś Dlclątek o ,. 12 w Doł. Ceny miejsc na poranki 75 gr. i 1 zł. 

Nadprogram na]nowszy tvgDdnik ParamDuntu. Passe-partouta, bilety ulgowe i wolnego wejścia nieważne. ____________________ .a __________ # ____ aaa. ________________________ aa5Daa 

I-.zy Klno·'r eatr Dźwiękowy 

SPLE 010 
NARUTOWICZA 20. 

Dziś i dni naSleDn,eh! 

Teatr S.ieUn, 

ł:JlS N 
Dlii i dni nasteDn,ch I 

wan 
W rolach 
głównych: Suz, Vernon i J 

Film osnuty 
na tle życia 
dzieci 
Warszawy 

w rDli tytułD­
wej kapitalne­
go filmu dźwię­
kDwegD p. t. 

ngelo. 

" 
" 

Dziś pocz. O 9. 12 
W rolach gł6wnych: Zosia Mirska, Tadeusz Fijewski, 

Stefan Rogólski i Jeż. Ko busz. 
Nadprogram: Tygodnik dźwiękowy Poramountw 

Początek o 4.30, 6, 8 i 10.20. 
W sobotą i niedziel~ o godz. 12 w poło 
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'I • 
SensIe jne orzeczenie ieglego lekarza II procesie Gorgonowej 

LWÓW, 30 IV. W proce-
~ie Gorgonow·ej z kolei sąd 

przcshwhuje biegłych. 

WyjaŚJlienia składa dl'. Piro, 
który pI'zeprowadzał sekc.lę 

zwłok I.usi. Stwierdził on na 
głowie p{) stronie lewej trzy ra 
ny. Tuż nad brwiami znajduje 
się ranka szczelinowata. Oglę­

dziny wewnętrzne wykazały 

obfite obrzęki krwi w okoli­
each ('~aszk.owyeh. Z części 

rodnych sąc,zyla się krew. W 
ok~icy części r-odnych nie 
stwierdzono żadnych ŚlI,adów 

nasienia męskiego. Błona dZie­
wicza była przerwana. Plama 
krwi na futrze Go'rgonowej na 
leży d{) gru'PY A (krew Lusi). 
Ślady krrwi RroPy O (Gorgono­
wej) z.naleziO'Ilo: na bluzce 0-

!karżonej pod p.achami, na ko­
auli łhteinne.1. na koszuli ZIl-

Ja -a 

remby. na diru.giej kos.z.udi dzie 
cionnej. Co do śladów krwi na 
świecy, chusteczce, znalezio-

- Czy po umordowaniu 
7łamaniu ozaszki nie mogła na 
stąpić reakcja ze strony denat-

nej w piwnicy, na oknie ogro- ki, która spowodowała Zimianę 

dIlj1ka, nie można było UJStalić w trzymaniu dżagana? 

gmpy. - Być może, mogła się n'P. 
Włosy na oknie og'rodnika denatka odwrócić głową. 

są pochodzenia zwłer,zęcego, _ Czy zbrodnia dokonana 
zabarwione. Dalej na.stę:pu,Te została przez m~czy~ne. czv 
zn6w przesŁuchiwanie dr. Piry, pl'lZez kobieł~? 
który na pytanie stwierdza, że 

trzecia rana bez zadraśnięda 
mogła być ewentualnie zadana 
ostr7~m dża~ana, lecz CfZwarta 
z zadraśnięciem. nie. 

Słowa te wywołują na sali 
wielkie ,ważenie. 

Prokurator: Czy możliwt 

jest, że dż,agarnem zostało po-

- Raczej pl'Zez mę'.tczyzn~. 

- Czy obrażenia pochwy 
wskazują na to, że ma się tu do 
czynieniu z mOi'dem na tle lu­
bieżnośd? 

- R07lt~m przypuszczać na­
kazu.le. że to m6rd na tle lu­
bieżności. 

pełnione morderstwo'? Po przesłuchaJliu rzeczo-

--- MoŻIlwe, Ille wykluczam znawców sąd przyst~pił do od 

gonowej, poozem obrońca .za­
znaczył, że orzeczenie eks'P,er­
tów stwarza dla niego nową 
S ytulliCję , w związku z czem za 
mierza wystąpić z 8Zel'egiem 
wniosków. Aby się jOOr'.lk 
mógł do nich przygot-o'Wać, pro 
si o po,zwolenie podania tych 
wniosków na następnej roz'pra 
wie. -

PrzewDdniczący godzi się 

tylko na krótką przeorwę: po 
któr.ej obrońca WJlosi m. in. o 
poddanie świadka Stanisława 

Zarembę badaniom JlSych.ia­
tryc.wym, dalej wnosi o zba­
danie psychjatl'Vczne Gorgono­
wej, o ponowne przeprowad,ze 
nie wizji lOkalnej i t. d, 

PI'okurntor sprzeciwia 3i~ 

tego z wyjątkiem czwartej ra- czytania zakwcst.lOnowane.i ko- wszystkim wnioskom. 
ny. l'espondenc.li oskar1ionej (iOr-

w·~ , 

lę I)OS 
Z O 

iesznie wJlsJlła " 

.( .~ 

neba ej 
; iskowe do 

• 

Polityczne Wizyty 
W dniu wczorajszym min. Zale­

ski odbył szereg wizyt, którym 'tV 
kołach politycznych przypisują 
wielkie znaczenie. O g. 11 został 
przyjęty przez prezydenta na Zam­
Iw, o 1 prz~ premj. Prys tora w 
prezydjum ministrów, o 6 wraz I 

posłem Patkiem został przyjęty 
przez marsz. Piłsudskiego w Bel· 
wederze. 

Mandżurii 
LONDYN, 30 IV. Wybuch 

bomby, rzuconej na sztab ja­

poński w czasie K'WJl Japoń­

skiej w Szanghaju, odbił się do 
nośnem ecl1em w całe.j JIliJl'(r 

np. We wszystkich miastach 
OObywają się 

dJIa chińczyków. Mimo to po I policji konsularnej. Pozałem dejrzenie, Wyszło na jaw, że [cyjne skrupulatnie poszlllkują, 
zamaoou niektórZy Oficerowie żandai'- jest to jest członek tymczasGw,e,{o rzą 

aresztOwano kilku ehlńezy- merji p&lowe.l będą oddaui Obywatel amerykański, nlłZwi- du koreańskiego, Liyupel. za· 
ków, pod sąd. skicm Hibbard. mieszkały w konceeji francu­

S'kiej. 
co mad.czy, że nadzór nie byl Aresztowany s'Pędził noc na 

n.zisie~za prasa tGkijg.'ka do-
dostatecz.ny. Rresztowania oowac'bu policyjnym. lecz dzi-Ś nosi. że 
Wśród osób, k.tórych kar,il- rano. ws,kutek interwencji kon w kieszenJ Yinkohłtau znaJe. 

manifestacje antyehlńskle l 
antysowieckie. 

ra jest zwichnięta, j~t wymie- Natychmiast 'PO wybuchll! sula St. Zjednoczonych, od,zy- ziono ~ranat ręczny z &spRInt. 
niane nazwi.'lko rannClR'O konsu bomby, żołnierze japońscy ~kał wolnośe. Jednakie władze kiem wo.iskow~ typu ober .. 

W Tokio dzienniki wydają 

lJezu~tannie dodatki nadzwy­
czajne. zamieszczaj~e kO\IIl.uni 
katy o stanie zdrowia ofiar wy 
b~hu. 

la MiulJ"ai. Dygnitarz ten pelinH l schwyłtali cudzoziemca. które- japońskie zlltStrzegly sobie pra Pozatem władze japoń6lkie 
ef .. t stwierdzają. te ~hińczycy, ano 

.1·ednocześn1e obowiązki sz a go zachowame SIę budzi o OD- wo poddania gO dodatkowemu . . , 
sztol\Vani w zwią,ziku z z,ama-

-I ci I z 
pr,z csłuchani u, chem, u tlJ"zymywaJi bliskie sto­

sunki z rządem Chin południ G Po nitce do kłębka wych. komunizuj~ych. Istnie· 

Domuiemany sprawca wybu Slan zdrowia ofiar 
Wyrzeczenie 

SZANGHAJ, 30 IV. Dziś w 
się przysięgi uchwalone 6 głosami chu, korea!iczyk Yinhokitsu, 

iest 

je nawet nrzypuszczenie, te 
Kanton nie stal na uboczu od 
ostatni.ch wvpadków. 

nocy 
zmarł 

bata, 

większości członkiem Na terenie koncesji ja p ooi· 
partji niezawisłości skiej oraz 

ieden z )'annych, Kowa­
p~ koloD.fi .lapoń­

skiej w Szanghaju. 
P,oset Sigemitsu spędził noc 

f\7,z~lędni~ dobrze, jednakże 

(lziś lekarze przystąpią do 
Jlmputacji nogi. 

Istnieje nadzieja lltrz:y'llla­
flia chorego przy życiu. 

DGwódcy 9 dywizji .lapoń­

skiej, generałowi Uyeda, 
Od.fęto dziś w nOcy palce pra­

wej stopy. 
Admirał NOmura był pudda­

ny opelfacji 

LONDYN, 30.4. - Parlament 
irlandzki uchwalił na nOl!nem po­
siedzeniu, dziś o godz. ~ nad ra. 
n( m wyrzecz- ais się pr tysięgi na 
wierność lwronie angielskiej. 
Uchwała została przyjęta 77 głosa­
mi przeciwko 71. Za wllioskiem de 
Valery gł(}sowali posłowie z partji 
pracy. 

Gdy ostateczne w~niki głosowa 
nla stały się wiadome, de 'al era 
Jświadczył: "Jesteśmy narodem, 

• , 

który ponad wszystko ceni honor 
i męstwo. Świadczą (\ tem kości 
irlandzkich żołnierzy na pobojo-
wiskach Flandrji. Z Anglją będzie 
my rokowali jako równi z równy­
mi, jako wolna i nierozdzielna 
Ir!andja". 

DUBLIN, 30.4. (PAT) - Przy­
puszczają tu, fA! senat wolnego palj 
stwa irlandzkiego prawdopodobnie 
odrzuci wniosek 7:desienia przysię­
gi na wierność. 

n 

Korei, w dzielnicy Sza - Pel i Bong • 
przywódcą komunistyczne 1 e­
mtgracji koreaii.skiej w Szang­
haju. \Vymieniano go w ko­
łach komunistycznych. jako 
c,złonka "Koreańskiej republi­
ki rad". Przybył on z Mandżu 
di przed 8 miesiącami i praco­
wał w pralni chińskiej na tere 
nie koncesji francuskiej. 
Właściwym iniJCjatorem la­

machu, którego wladze poli-

I • 

Kew władze .iapońskie ~łosiłT 
stan oblężenia. 

i(omunikaf japoński 
LONDYN, 30 IV. Rząd ja,pat\ 

ski kOlJIlUlllikuJe oficjalnie. te 
zarówno ministerstwo spraw 
zagranicznych, ja k i minister· 
stwo wojny 
nie zamierza wyciłmI:ą~ t,a. 
dnych konsellweneji z zama-

chu 

wyjęcia prawej gałki ocznej. 
Generał Szb'okawa ma g it:ząnazd gc:ie tlO-tti mao alów 

bombowego 'W Szanghaju w 
stosunku do Chin, poniewat 
zamach ten bvl wykonany na 
tereni.e koncesji ja.pońskiej. 
Komunj'kat wzywa prasę japOll 
ską, by wplynęJa uspa'kajająco 
na podniecone umysły. rozplatany bI'zneh. 

PARY2, 30.4. (PAT) - Przy ju 
Generalny konsul Murai r6-

trzejszych wyborach 11 i pół miljo 
v.nic ż był operowany po prze-
,,' iezieniu do szpitala. 

KaJnSBlnvencle 

na francuzów ma p'rawo głosu. 

Ilość wstrzymujących si~' od głosu 
obliczają na 15 d() 20 proc. Licz­
ba kandydujących wynosi 5 kan-

Zamach w pa.rku w Hoog - dydatów na 1 mandat. W kołaCh' 
Kew poeią'gll1e za sobą szereg oficjalnych przYPUs7JCzają, że w 
przesunięć na wyższych stano- 200 do 250 oI.rc~gach głosowanie 

wiskach w administracji j.apoń da definitywne wynil~i Już przy 
skiej w Szanghaju. Park ten, pierwszym razie. 
jako leżący na teryLorjum ja- nrugie głosowanie w dniu 8 ma-
pońskiem, nie był dostępny ja ~dzie miało pod względem poli-

tycznym większe znaczenie nit. glo runku lewicy, . oś ' polityki francu­
sowanie w dniu 1 maja. skiej, zv,rłaszcza zagranicznej nie 
Głównym punktem, wolem które- ulegnie większej zmlanie. 

go ogniskuje się ogólne zaintere- Panuje przekonanie, że większość 
sowanie Jest kwest ja nie która izby deputowanych uzyska nawet 
part ja uzyska wi~kszą czy mniej- ltilkanaście mandatów. Part ja fa­
szą ilość głosów, lecz kwest ja. w dykalna liczy na uzyskanie od 130 
jakiej mierze przyszły rząd będzie do 140 mnndat6w. 
mógł stawić czoło wielkim proble-
mom narodowym, a zwłaszcza mię 
dzynarodowym. 

Przypuszczają, że jeśli nawet na 
stąPią pewne przesunięcia w kie-

WspCllnym WYSił­
kiem i ofiarą pomóż" 

my bezrobotnym 

Posiłki do Mandżurii 
LONDYN, 30 IV, W Kobe I 

w Osaka roz,poczęto dziś 

załadowywanie WO.lsk, pr~ 
znaczonych na fl'ont mandżur-

ski. 
W cią.gu tygodnia będzie wy­

sIane 30.000 piechoty poza­
tern kawalerja, artylerja i for­
macje lotnicze. Załadowywll' 
nie odbywa się w trybie przy­
spieszonym. Zołnieroze są wy­
e'kwipfjwani na sposób letni, 
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OFIARY , WIELKIEGO ZAMA CDU W SZANGHAJU. 

Podo.za", wielkiej defilady w Szanghaju, urządzonej z oka zii urodzin mikada, pewien kQ­
reań.czyk, o czem donosił jU!Ż "Głos P,oranny", rzucił bombę pod tryblLllę, na której zgł"O­
madzeni byli liczni dygnitarze ja;pońs.cy. Wśród ciężko rannych znaJdują się (od lewej) ~ló­
wnodow.odzący wojsk japoński e.h w Szanghaju, a-dmirał Nom wra, który utracił wzwk, głb'­
wnodowodzący japońskich woj s.k lądOlwyd.l, gen. SZ1rokawa i japoński konsuJ generalny w 
Szanghaju, Murai. 

- -Z 
Wszystko uczyniono, aby pobyt uczynić zdrowym i ... przyjemnym 

W Braudenburgji zbUidowano godnie lLl'ządzone, niż w daw- nię kielbas, chłodnie, Ślpiżarnie 
ostatnio więzienie, które może nych więzieniach. Ściany poma i pralnie. Dla zatrudnienia więź 
być wzorem no'woczesnego bu- lowane są na przyjemny jasny niów istnieją warsztaty stolar­
downictwa więziennego; odpu- kolor. Okna zbudowano dute, ski. krawiecki i ślusarski, wypo 
wiada ono na.tnowszy:m kierulIl przycze'ln nie pokryto ich gę- Sia'żone w na .fno-wOlCze-śnieJsze 
kom teoll'ji krymi.nologicz.nej, stą kl'atą żelazną, lec-z wbezpre- maszyny. Początko'wo lstJniał 
Itawiającej jako cel główny wy CZOlIlO .ledy1!lie że!aznem skrzy- plan wykonywania wszystkiego 
chowanie więźniów i przywró- ż-owalniem. Łóżka na dzień skła ręcznie, aby zatrudnić wię'kszą 
cenie ich potem spoleczeI'ishvu da.lą się do śeiany, tak że zy- ilość więźniów, jednakie po -za­
jako zdrowe ,jednostki. skuje się w ten sposób sporo stanowiooi.u. p05talIlowi'ono 

Gmach więzienny w swej kon miej~a. SzczegÓtlna Ulwaga ZQ- wprowadzić masZyny, aby dać 
strukcji niema nic wsp ólnego z stała z~y,rócona na urZądzenie r więźniom warwnki pracy, odpo 
dawnym pono;ptycznym syste- sanitarne, of,t'l',zewanie i went y- wiadające warunkom na wo!no 
mem budowania i centraJizacji lację. Nigdzie nie brak bieiącLj ści. 
więziennej, lecz podzielony jest wody, w każdym sektolrze znaj Wogóle pod wszel'kierui mO'­
na sektory, .pozwalające dok ład dują się pomieszczenia do ID,- żliwemi względami nowy 
nie odg.raniczyć od siebie gro- cia l kąpieli, zniknęly oczywi- grrnaoh więzienny urząQzon'y 
py poszczególnych więźniów. ście taikże słynne kubJ'y wtę- jest w telIl sposób, aby dla sa­
Sam gmach .zzewnątrz niczelIIl. menne, zast~pione przYZwoire- mego więźnia był raczej zakła­
nie przypomina więzienia, choć mi wy~ód-kami. Świe-że powle- dem wychowawczym, a nie kaT 
jest otoczony wysokim gładkIm trze dostarcza doskOnale nrzą- nym. 
murem. Posiada on cele po.le-. dzony system wentylacyjny. m:!!::!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!! 
dyńcze dla stale izolowanyc~! Urządzenie jest uzupełinione no ;o 

o pojemności 22 mtr. sześcien., ' WQCzcsnYm sy.stemem sygnałów PIERWSZA POLSKA LOT-
dałaj cele dla bJOlowanyeb świetlnych l alarmowych. NICZKA W KANADZIE. 
jedynie na nOC, tak zwame cele Ze specjalną pieczołowitością 
do spania o rpojemności 15 robr. potra:kto.waue zostały pomiesz­
sześć •• wre'szcie cele 7JbiOll'OWe oz eni a, w których z,uajJdu.ią się 
(Ua • do 6 osób ł wielkie cele więmiowie poza celami, a więc 
dla 30 oSób. ZaT6wno pojedy1'\- zaldady pracy. nauki, ko-ści6ł 
eze Jak i :zbiorowe cele są zna- więzienny itp. Więzienie posia 
cznle .faŚlniejsze i bardziej do- da własną piekarnię, wytwór-

WAl.KI ZE STREJKUJĄCYMI W AMERYCE. 

polka, p. 
Wancla. Stanisława Brodowicz, 
mieszkają0a w Winnipegu, zdata 
egzamin lotniczy i otrzymała dy­
plom pilotki. Przed rokiem zdała 
egzamin na mechanika. 

p:uma Brodowicz ma około 22 
lat, urodzila. się w Jarosławiu w 
l\hlopolsce, a do K3JJady przybyht 
jako emigrantka w 1925 roku. 

tąr. t~ 

Jest t,lko jeden sposób ••• 
na pozbycie się piegów, wągrów, żołtych plam i t p. nieczysto­
ści cery! Cel ten osiągnąć można jedynie przez zastosowanie 
tak wysokowartościowzch, opartych na wiedzy lekarskiej, środ­
ków kosmetycznych, ;akiemi są mydło i krem Harba. Łączą 
one przyjemne z pożytecznem. Obok niezwykłej bowiem sku­
teczności leczniezej, posiadają preparaty Herba niezrównane wa­
lory kosmetyczne. Śnieżno-białe mydło Herba jest bardzo ła­
godne o miłym i trwałym lapachu. Dyskretnie perfumowany 
krem Herba wnika natychmiast w pory, wygładzająo każde po­
pękania i st3nowi temsamem idealny podkład pod puder: Krem 
i mydło Herba to rzeczywiście najlepsze i naj skuteczniejsze środki 
kosmetyczne, jakie kiedykolwiek istniały! Do nabycia u Majew­
skiego, Piotrkowska 124, Keilicha, Główna 52, Polańskiego, 
Rzgowska ' 139. 

,.. .. 
PAPIE~ - PRZYJ ACffiLEM NAUKI. 

Papie~ Pius XI (na prawo) słucha wyjaśnień MarconiegO 
(obok pa,rpieża) w sprawie doś wiadczeń z UJltra-krótkiemi fa­
lami w ogrodach vVatyk<tnu. 

SENSACYJNY PROC ES W HONOLULU. 

W Honolulu na wyspach Hawajskich oplllJa publiczna 
jest niezwykle podniecona sen sacyjnym procesCIIll, który ma 
się odbyć w najbliższym czasie. Cztery osoby z najlepszej sfe­
l ry amerykańskiej są oskarżoll1e o zamordowanie tulby!ca, na­
zwiskiem Kahahawai, który ob rruził i-onę oficera marynarki p. 
Fortescue (dru!ga od lewej stro ny na zq-jęciu). 

Fotograf ja przedstawia os karżony>eh o zamordowanie Ka 
hahawai. Od lewej: ROIberrt Bell, pani Fortescue, pani Thomal 
Massie, jej córka i mą.ż jej por ucznik Massie. 

• 
PARK PrllY dobrej pogodzie. W niedziel«; i §wic:łll, 

pocz:ynQjąc od :3 POOII VI i KO'ftcerl, 
maja, popularne UlIIl ił . '1 
p0południowe. Wejście zł 1 i 50 gr. HfUn~W Olw Cle sezonu 5 maia I Podczas strejku górników w okr~"U węglowym Cadiz w 

stanie Ohio doszło do powain ych starć między strejkujący-
11m 1 policją. W sllIkurs sl'U!Żble bez'Piecze.rustwa przy5zło wo.j­
sko , które zaprowadziło spolk ój. 

Jak się okazuje jest ona pierw­
szą. polską, lotniczką w Kanadzie 
i jcdl~a z pierwszych lotnio:wk w 
K..-'lnadzie. ' •• mll1II 

Dawno 
niewidziany 
ulubieniec 
Publiczności 

Diwiekow, 

w naj nowszym, salonowo-erotycznym IDO-proc. filmie dźwiękowym 
w wersji francuskiej p. t. 

W ~lY ~ IK~ D[~ BlUWrlYHKI 
Dziś początek o g. · 1~ Nieśmiertelne arcydzieło dźwiękowe DosfojoUJskiego, reżyserji Fedora OZeJa 

r c-a K 
w roJ. gł. 4 ił Sien, fritz Hortner. - Tragedia kochanków niewinnie skazanych i zesłanych na !yblr. 
Nadprogram,. Pwe-partoutsc lIiI et, ulgowe i Walnego wejścia belwzglednie niewaine! 



literackie • a a, ł)dsłaf Q lOk It,~ radJowy 
~ JlteraekS zapowła.da fra.. 
~e~t. ~ 'ty twar4ej słatbie" s 
powiełct len;ego 06tromkłego 
,;s~d.ar MI lD.8Moie" •. OpowieM 
.. przypomni dzieje Polski .. Ort&­

łów okupa.ejl nłem1ecłdeJ. 

Oszustwo, uprawia 
wIs z 

ia " dzień 
ieczeńs a 

n oeza II 
Dnła '- V. o god:L S1,10 tJf!łysą 

bdjosłuehacBe orpowiada.nie oparte 
~ beIrlpOOredn!e' obserwacji pt. 
"MosVt, napis808 przez Jatls. 
BzczepkowskJego, ftustrująoe po. 
'Wrót gen. teligow~ki~ do kra.ju 
c Odessy w roku 1919. 

DniaJ 5. V. o godz. 21,M w dziale 
rndjowyeh kwa.dr&nsów literackioh 
s'Ostanie odoiytana nowela. Mieczy 
sława. Weinert&, autorki piszą;cej 
pod pseudonimem męskim pt. "Roz 
kwitła wiosna w Lazarzowym ogra 
·CIzIe". Litera.tka ta. znana. Jeetl jako 
~rea.tk.a konkurtm ltteracldego, na. 
którym odzna.ozyła. «ię d<>skonala 
powłeścłą p. t. "Rękopła Ulriclla. 
Brianda". 

Dnła. 6. V. w przerwfe k'oneertu 
fJyIIlfonf~znego fi filha.rmonji wlLr­
e.r.awskief znakomity pisarz wsp6ł­
(JIeI8ny Jul.fusz Kaden-Bandrowski 
wygłosI feljeton l1teraeki pt. "Trud 
PIsarza", w którym za;poma. ogół 
ełuchaezów s wltl'mt&tem literao­
kim gdzie nabierają kształtu myśli 
tema.ty ł fRJltuje twór~e. (r) 

Przy braku apetytu. kwa§nem 
~dbijaniu się, zepsutym tołądku, upo­
§ledzonem trawieniu, obstrukcJi, 
wzdęciu kIszek, zaburzeniach prse­
miany materji, pokrzywce i swędze­
Jliu sk6ry naturalna woda gorzka 
.. Franclszka-J6aełs" usuwa z orga 
nlzmu su:bstancje IIftilne, ntnzwai,\ce 
olllal'li.m. ŻlldAć w Aptekach I dro!!. 

, Na ~wa.niu ulic stot 
grtl!Pka lrudz.i. Robotnicy w wy­
sz.arzałY<lh paletkach. Paru 
U1C7JIli6w. Mali c'blłopcy tpl"lZecl­
&kają się między nogami star­
szych. Słuożą~a IZ k05zykiem. 'li 
poza murru delka~h dOilatlIiJą 
pojedyńcze słowa: 

........ No, proszę, IPros'zę! Para, 
czy nie pa.ra? . Bez pieniędzy. 
Karoy może wygrać. Pau, ozy 
nie para? 

Przedsb:my się przez grwp­
kę dekawych. 

Krąlg błyszczących oc:zu ma­
cza mały drewniQlIly stolik. Za 
stolikiem stoi cZlłowiek. Na 
stoUku leżą cukierki. Cllo-
wiek wyrzUlCa z siebie urywane 
wyrazy i pr.zoesY'Jl'Uje cu:kier,ki. 
Ubrany jest biednie i niepo­
rządnie. Na glQwie ma płaską 
cza,pkę sportową o nieoikreślo­
nym kolorze i ksztakie. Rysy 
twarzy chytre. Twar,z poonma 
bruzdami cięiikreh ,przejść albo 
rOZip'UłSty. Wszystkie linje jego 
oblicza zdają się Z1hiegać pod 
ostrym kątem ku do,łowi. Nad 
W\Szystkiem ,góruje nos. Cienki, 

państwa? Nikt się nie odzywa. 
- No, przecież, państwo wf­

dz,ieli. 
Nikt nie ch{:e ryzylk.ować. 
- Bez piemiędzy! Proszę po 

wiedz.ieć, para <:zy nie poara? 
Służąca IZ koszY1kiem odzywa. 

się wstydHwie: 
- Nie para. 
Wszystkie oczy skiewWlUlją 

si~ na nią. Wszyscy kiwają ~ło 
wami z uznaniem. 

Demonstrator odkrywa cu­
kierki. Jest ich 9. Nie poara. 

Ostrzezenie , 
Istnieje tylko jeden oryginalny I nie2" 

odny. we wszystkich kulturalnydr 
państwach używany preparat 

• 
znany od kilkudziesięciu lat. 

Prosimy więc żądać wyrażnie 
_ D II r m o I" gdyż preparat ten 
bywa CZt;sto pGdrab~auy I 

- Widzi poanienka. TI\Zeba 
byto postawić zkn6we>CZ!kę, a 
byłyby .im dwie. 

Zbiegające się li'1lje twarzy 
demOłl1stratora 'I'O~izer.zają się 
w pobłażliwym uśmiechu. 

- Jeszoze raz, proszę pań­
stwa. Bez pien':ędzy . 

Teraz odzywa s-i, jakiś m­
botni'k. Jednak nie zgaduje. W 
następnych dWUICh ra.zaclh wy­
grywają widzowie. 

- Widzą pańsbwo. Nima tu 
nijakiegO' oszukańst'wa. Proszę 
państwa. 

Na stoliJkl1 leży 17 cUlkierkÓ'W 
DemOlIlstrator dQkłada 1. 
Wszyscy. zauwRJżyli, że jest 18. 

- Kto stawia?! Para czy nie 
para? Za złotówkę daję dwie, 
za dwie cztery . 

Gracze nie mają jedn8lk o­
choty. Nagle j1kiś UiCz-eń wy­
ciąga 20 grosz). Kładzie i mó­
wi: para. 

Demonstratfl': powoli i z na­
maszczeniem odkrywa cukier-

dłUlgi, za,'kT,zywiony. Rzuca z !!hl- " "" ~ lU 
podełba k.rótkie spojrzenia. W nIeme, znlzill.. I. 
oczy nie patrzy nikomu. Chude 'J d· t ń ? 
prestidigatorskie. ipalce wkłada- Kiedy u nas jazda kc;;eją bę Zie a sza. 

I 
ja na stoliku rząd cukierków. Celem ożywienia ruchu po- ,::i letnich biletów urlOipowych 

- Proszę policzyć. - PrOszę. dr6źnych na kolejach niemiec- z 20 proc. zniżką od ceny nor­
KaMy może się przekOlIlać. - kich ra,da admini.stra{:Y.lna to- :,malnej na przestrzeni od 30 
Każdy lrezy. Cukierków jest wa-rzystwa kolei Rzeszy uchwa 'kilometrów, w cza,sie od czel"W-

'rawdziwą satJ- ló. - lila z waż.nOtŚdą od 1 czel'WCa ta do pa,ździemika. 

slak")- Błyszczl!lICY krljlg oozu prze- . oJ:miJŻ}'t ceny pasa-żerskic'h hI- Usiłowania niemieckie w kie-
u • biega po rządku cukierków. - letĆJW Ikolejowyoh, oraz przepro Jt:Ulnku zwiększenia firekwencji 

może mf~ katdy łoddanłn, poro!_ Każdy widzi: jest ich 16. wadzić inne daleko idące :!nł,ż- !na kolejach i pQrlniesienia Ich 
mo kryzysowych e&MÓW, za. bar- Demonstrator dokłada .ieden. ki i ulgi. Do;pl1aty do pociągów ],/."entowności mogą służyć za 
dzo niewielką B1l1Dę w ma.Iow:niozo Potem nagłym rUlC'hem 'libiera pOSlpiesznych i kurjerskicll zo- przYlkłoad dla naszV{:h polskicih 

polot •. Zofjó k re'smę t układa w k'11tpikę· Nie staną Ztniożone o 'PO~QWę. Pr~ )w-lei VUIl15twOW xh, których ptl 
.. onym penSJ0118.Ole w !lo, robi tego jednak z.byt szybko. krurtach miesi~znYlCh, biletach I',itYka taryfowa jest jak wia­

'Wł~cielk& ,?' ~. z~e~e. ~~od~~n Można hy~o i tera,z prz-~Jiczyc UiCznio,W'skich, biletach okres o- doCl-mo przedmiotem słusznej kry 
~e 550zym

N
8Jll!e . ~sz uJe tYjdO~ o ?" T\LVJ'ostale. Było t.eh 9. Widział w,,"'h, zniżki wahają się od 8- ' . 

10 ) • a. IIUeJSeu ma UIII! SIę t'~u _.&:1 20·' ·~ P t kl' R ~ylkQ i \)r.zynosi olbrzynue defi-
k 'e'- "I _.lit,.,. .""iw Ho to k'V..LUY. pil"OO. Qza ero o eJe zeszy , • ...ł~ 

ą.pl ~ ., O!IleOUle, mu,tv, mIT"" Ol:l'\l p. d f ść t"'Y L , • 

je'Żdżenia łódkami, kręgle, a dla - ara, czy nIe poara, rpros.zę wprowa za. ą nowo 'W pos a-

młod2.iE:ty siatkówka. i inne gry 
splOTtowe. Bliższe szczegóły znajdą 
Czytelnicy w ogłoszeniu. 

SkładA' odzież 
l bielizn.; dla 
IHzrobemgc:h 

011"'" 4lf1fl: 
NIedawno odbyte ci~gnlen:e 24·ej Loterji Pall.sfwowej zakończyliśmy: plemjil 

II. 175,00 .-, ; 
kłcSrll Plldla na Nr. 72423 spuedan5' w naszej Kolekturzel ZW7acamy się ooecnie do Was 25·fą Loterją PaństwOW1\ I 

Wielkie szanse wlibogacenia się II I Znacl:na ilość wie k'i ch i średnien wygranych III 
K.IItdy chętny fortuny i dobrobytu powinien bezwllględnie nabyć D!l3i~ los III 

11 T K . PIOTRKOW~KA 22 SKORZYSTAJCIE Z OK~ZJIIII 
.,. PIOTRKOWS[<A 66 

• ~t.:Ibjenice. PI. Dąb'. 3. I eZtlS N!.h~LlIII - -
t Odcinek Powieściowy "GlOlU P07annego". Nr. 8 (Ciąg dalszy). 

Nie wiemy, kim jest zamordo-

I . t 1~a.re.~es rowa.na, a potem wysta-r. 
(~zyło ją. jedynie pumalować na in­
~y kolor, aby ~trzeć wszelki ślad. 

CZER ONA 
LIMUZY A 

Powieść sensacyjna 1. Weif!la. 

STRESZCZENIE POCZĄTKU 
POWIE$CI. 

Z biurka generała Holma wy­
kradziono w czasie balu ważne 
dokUMenty wojskowe. $ledztwo 
w te; ll,rawie powierzono komi­
san.owi polieji dr. Spechtowi. 
TC]l naókutok listów anonimo­

wej damy, umawia się z nią na 
nuu:;ka-radę, gdzie tajemniC'Le d,l­
miLO daje mu wska.zówkę, aby 
zai.ntcTPsowal się domem przy 
li:. Parkowej nr. 46, jeśli chce 
T0:twikła6 arNę szpiegowską· 
W trakcie rozmowy domino o­
trzyl1luje wiadomość, że ktoś zo­
stał zastrzelony. Istotnie komi­
'-a12 d0wiaA:luje się, te w miesl­
kani u Darterowem przy ul. Par­
kowej nr. 46 jakiś robotnik na- \ 
z",i"lden' ~1rebi~,g ~ostał zamo:­
r\0W[lny. W SZ('Z<;'L() sledztwo dale I 
b,u,1zo slqpe infQrm<,.cje. Oka:m- l 

je się, że Strebing, to najprawdo 
podobniej fałszywe nazwisko, a 
Ulobity pochądzi z lepszej sfery. 
SmieIie1ny strzał musiał paść z 
pr'leciwległego domu z partero· 
wego mieszkania. Pewien taje­
mniczy elegancki pan, ktJrego 
policjant widział przez okno w 
rozmuwie z zamordowanym pa­
rę minut przed zbrodnią również 
zniknął bez śladu. Po naradzi~ 
u prezyd?nta policji, do śledztwa 
zostają dodatkowo wezwani ko­
misarz Maxtens i młody baron, 
który po raz pierwszy ma 1V'sp6ł­
pracowM z policJą·. Charaktery­
stycwym szczegółem jest, że za­
równo tajemnicze domino, jak i 
nieznajomy jegomość uf.ywali 
owego dnia czerwonej limu'Lyny. 
Referują.o dotychczasowe wyniki 
śledztwa na naradzie u prezyden 
ta policji, radcn, po1ićyjny lV'urz 
kończy w sposób następują·cy: 

wany. 
Nie wiemy, jak i czem dokonano 

przest~pstwa. 

Brak nam wszelkich punktów 
wytycznych co do osoby morder­
cy, a w związku z tem brak wszel­
kiej hypotezy 00 do motywów 
zbrodni. 

Radca Wurz zamilkł, jakgdyby 
C'zekając na pytania, czy uwagi. 
Ponieważ wszyscy wilczeli, cią­
gnął dalej: 

- Należy jeszcze wspomnieć o 
trzech momentach: czerwona limu 
zyna, nieznajomy świadek morder 
stwa, oraz ~jemnicze domino na 
reducie 12 stycznia, w dniu doko­
nania morderstwa. 

Co się tyczy czerwoneJ limuzy­
!ly, to jest takich 123 Z<'1.rejelJtrowa­
nych. Wiele z nich należy do naj­
wytworniejszych i najwpływow­
szych osób. Nie bacząc na to agen­
ci DMi przesłuchali w&zystkich szo 
ferów ~ wszysc'y odpowiedzieli prze 
cząco na pytanie, czy byli w dniu 
12 stycznia o godz. 9 wieczorem 
na ulicy Parkowej. Nie zdołaliśmy 
znaleźć również tej maszyny, któ­
r3i uwiozła tajemnicze domino !! re 
duty. Nie należy się temu dziwić. 
Maszyna prawdopOdobnie nie była 

Tajemniczy ś.viadek mordu opi­
Eany został przez policjanta i goś-
0i kawiarenki, jako elegancki, wy­
soki blondyn, z pl"Leżytemi rysami 
twarzy, bloncl wąsem, w pięknem 
futrze z monoklem w oku. Męż­
czyzna ten był obecny w pokoju w 
('za-sie dokonania morderstwa. Zga_ 
~H światło, wyskoczył prze~ okno, 
P' !.;ebiegł- przez ogród, przeskoczył 
przez plot, pobiegł do narożnej ka. 
wiarenki, gllbiq,c po drodze list, i 
czekał tam mniej więcej kwadrans, 
aż przyjechała. POII czerwona limu­
zyna. Działo się to ok:;ło trzy na 
dzi'!wiątą.. A więc prawdopodobnie 
nie był to ten sam samochód, któ­
ry spotkał doktór .Specht o godz. 
11. Nie daje się również znaleźć 
śladu tego tajemniczego człowieka. 

Wreszcie tajemnicze domino jest 
damą. z najlepszego towarzystwa, 
jak zap€wnia doktór Specht, o in­
te!igentnym umyśle. Doktór Specht 
prowadził z tą. damą anonimową 
korespod()ncj~. Doktór Specht zo­
stał zaproszony na maskaradę, 

gdzie wzbudzib jego podejrzenie 
zbyt ~ywem zainteresowaniem afe­
rą, szpiegowską i zwróceniem uwa­
gi komisarza właśnie na dom przl 

ki. Jest ich 19. Każdy to 'W~. 
Demonstrator z,garnia 20 grO' 

szy. Uczeń patrzy oobupiały. 
Na stoliku leży 16 C'Ulkie'1'1kÓ'W' 

Dodaje 2, jest 18. Każdy to wą 
żył IlRJUlWa'żyć. . 

- Proszę pań-stwa.! Para ozy 
nle para? Za złO'tóweczlkę dW1e' 
za dwie cztery. 
Uczeń marszczy c:z-oło. My­

śli o czemś intensywnie. Na­
głym .mchemj kładzIe 50 gro­
szy. Mówi: 

- Para. 
DemonsfrafQr odkrywa cu-

kierki. Jest loch 17. Widzi to 
każdy. 50 ;;Toszy znika. 
Ucz-eń staje się czerwony, za 

ciska Ulsta.. Obecni patl"Zą na 
niego z zaciekawieniem. De­
monstrator zaś uśmiecha się pO' 
Mażli wie. 

Na stoliku jest 17 cuJkierków 
Dodaje 3. Leży teraz 20. Nawet 
śleipy może to Ilauważyć. Uczeń 
bez namyslu kJładzie znów 50 
groszy. Demonstrator odkry­
wa ręce. OkazuJe się, że cukier 
k6w ,test 19. 
Uczeń sta wia- !potem 70 gro­

szv i przegrywa. 
Demonstrator I"Oti kamien­

J.ą minę. Uczeń powoli się ~v-
4!ofllje. Usta mu drgają. Oczy 
zaczynają błyszczeć szkli$tym 
połyskiem. 

Przegrał 2 złote. Dostał je na 
książikę. Nauczyciel matematy­
ki powiedział matce, :re ayn jet 
.:6st słaby. 

- Może Jest na\WI z.do~ny, 
ale brak mu Wipra.wy. 

Dwa złote d05tał na zbiór za 
dań. A teraz Je przegrał. Pew­
'lie zostanie na drugi rok. A 
o.iciec powie mu., ~ odbierze 
go ze szkoły. 

- Tyle trze-ba poła<cM. A Ty 
się nie c~esz uczY'ć. 

PowQ] i idzie do domu. 
-gardle ma sucho. 

w 

Na ro~u z grl.ljpy rudzi do­
hiega głos: 

- Para czy nie para. Każdy 
moźe wy~rać. OszUJk.aństwa żad 
nego nima .... 

Emcha • 

ulicy Parkowej nr. 46, w chwili, 
kiedy od innej maSKI otmymała 
wiadomość, która nią. głębokfr 
wstrząsnęła. prawdopodobnie wia.­
domoŚĆ o dokonanej zbrodni, po­
nie')Va,ż zdradziła się okrzykiem: 
"Zastrzelony?!" Do tego dochodzi 
fakt, że w kieszeni zamordowanegO' 
znaleziono urywek listu wysłanego 
do niej przez doktora Spechta, 
oraCl że drugą część tego listu zgu­
bił w czasie ucieczki ów nieznaj.:>,­
my świadek morderstwa. Związeli 
tych faktów będzie prawdopodob· 
nie następujący: nieznajomy, któr:1l 
był wtajemniczony w koresponde:l& 
cję damy z dokt-orem Spechtem, 
miał przypadkowo przy sobie lisI:., 
gdy przyszedł XY<\. ulicę Parkowa,. 
W· trakcie rozmowy trzeba było 
co' zanotować. Pon~ewa,ż nie było 
pod rGką p:lpieru, oderwa.ł część 11 
stu, aby po ezystej stronie poczy­
nió notatki. Resztę schował praw­
dopodobnie do zewnętrznej kiesze­
ni i z~llbił w ezasie ucieczki. No­
t:1tlca na !:Jkrawku listu brzmiała: 
"Zatele!cnować .iutro o pół do dzie­
wiątej" i potem szereg cyfr. Cyfry 
te s~ pismem szyfrowem. Nie.stety, 
nie znaleiJiśmy j'3szt'ze klucza d; 
tego szyfrn. 

{d. e. lI.l 
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Wia~lm~~[i ~i~iij[~ Pożeracz szczurów i myszy Tomaszów 
SKAZANY KOMUNISTA. 

W roku ub. w dniu 1 maja, pod­
czas pOChodu socjalistycznego, 
prz~chodząceg(J ul. Wojciechow3kie 
go, został zawieszony na przewo­
dach telefonicznych transparent z 
hasłami komunistycznenti. Docho­
dzenie policyjne ustaliło, iż było 
dwuch sprawców tego czynu, lecz 
udało im się zbiec zagranicę. Do­
piero w styczniu r. b. jeden z nich~ 
a mianowicie Chaim Himmelfarb 
(Jerozolimska 10) wpadł w ręce 

policji. Sprawę skierowano do są­
du okręgowego w Piotrkowie, któ 
ry skazał Himmelfarba na 4 lata 
więzienia. Już w roku 1927, za 
wznoszenie podczas obchodu l-ma­
jowego w Łodzi okrzyków komuni­
stycznych, Himmelfarb skazany 
został na 1 rok więzienia. 

12 maja wybór 
prezesa rady miejskiej 

Jak się dowiadujemy, prezydjum 
rady miejskiej wyznaczyło najbliż­
sze ppsiedzenie plenarne na ezwai'­

, tek, dnia 12 maja. 

P. Joralzkowi nie slożą łódzkie "smakolu'ki" 
Przeleżał kilka dni w szpitalu, lecz już występuje dalej 

Pierwszy punkt porządku dzien­
nego obemuje wybór prezesa rady 
miejskie) 1 jednego wiceprezesa 

Frakcje socjalistyczne wysunęły 
kandydaturę radnego Andrzejaka 
na stanowisko prezesa i radnego 
Kowalskiego na wiceprezesa rady. 

Pozatem rada miejska zajmie się 
sprawą statutu opłat komunalnych 
do opłat stemplowych od aktów re 
Jentalnych, wreszcie sprawą planu 
regulacyjnego. (b) 

Lepsze obiady 
w kuchniach dla bez­

robotnych 
z okao:ji ~więta. narodowego 

grodzki komitet do spraw bezrobo 
cia. w Lodzi zarządził, by kuehnie 
grodzkiego komitetu na terenie m. 
Lc·dzi w dniu 8 maja rb. polepszy­
ł.V obiady wydawane bezrobotnym 
i llajbiedniejszym. Na. ten cel grodz 
ki komitet przeznacza. po 10 groszy 
na każdy obiad dodatkowo, wob'.lc 
czego koszt obiadu w dniu 3 maja 
dh pracowników fizyc2llych wynie 
sie 40 gr. dla pra.cowników umlslo 
"'yeh 60 gr. 

Akademia l-maiowI 
o godz. 4 pop. odbędzie się w sali 
straży ogniowej w Chojnach przy 
ul. 11 Listopada Nr. 14 akademja 
l-szo majowa. Udział w akadernji 
biorą: Polska. part ja. socjalistycz.. 
na, Niemiecka. socjalistyczna part ja. 
pracy, oraz Lódzka organizaoja 
młodzieły TUR. 

Nai progra.m złotą -aię przemówie 
nia. okoIicrLnośei<YWe, występy oM­
ru i sekcji dramatyC2nej koła im. 
G. Narutowicza L. O. M. TUR., 
eh6ru Niemieckiej Socja.J.istyoznej 
Partji Pracy oraz część koncerto­
wa. 

"olne dyżury aplsk 
Dziś- w nocy dyturują nas~rllją, 

c·e apteki: A. PotaSlLa Plac Kościel 
lly 10); A. Charemzy (pomorr:ka 
12); E. Mfl.lIera (Piotrk~ws,c!l. 4f)j 
M. Epstein& (piotrkOWSka. ~5), Z. 
Gorczyckiego (przejazd 59); G. 
Antoniewieza (pabjanicka 50). 

Wczoraj,szy "Głos Poranny" 
donosił o niezwykłym "loknlu 
roz:rywtkow ym" , jaki rozbił swe 
namioty w lo,kalu pOlSkłCl[lO­

wym przy zhi~u ulic P.omor­
skiej i PHsudskiego. 

Największą atrakcją pl'ogora· 
mu owego lokalu jest, jak wla 
damo, występ słynneJg'o już w 
Łodzi połykacza s.zCZUirÓW i mv 
szy, p. Juraszka z Po,znani,a. 
Ten człowiek o nies'PotykanY;ID 
żołądku i wybitnie zd6lPra wu­
wan:vm smaku, dl~. którego mA 
le myszki, sZJPilki, ag;rafki i t. 
p. stanowią lekką przekąskr. 

przed tak poważną i smakowi 
tą po'rcj:ą, jaką' stanowi tłusty 

jszczwr podwórzowy, za,gł'u\guj~ 

na szersze omówienie. 

Otóż p. Juraszek, męŻ'Czyznu 
młody, dwudziestokHkulełni, () 
szczupłej twarzy i wyrazie n­
ezu zdekltarowanego sochotni­
ka, mial w swej karjer.ze "ar­
tystycznej" niebylejakie nume­
ry ,,/podziw i sensa<:ję wzbtu:.. 
dzające". Na powszechnej wy­
sławie w Poznaniu produko-

&++ 

wał się w z,amkniętei klatce, ja 
ko zawodowy glod0lID6r, który 
potTafi po.ścić p,rzez 25 dni z 
rzędu. Oglądały go tłumy lu­
d7i, podziwiały powagi nauko­
we ... Wytrzymał - zebrał tro­
chę pieniędzy i wstąpił do 00-
jazdowej trlIlPY, która zawitała 
do Lodzi i obecnie stanowi 9-

tra,kcję przedmieścia. 

P. JlliraSzf:'k występuje na sce 
i~;~1@&lj"".~:-~::'" 

PASTA ()() ZQ3aY. 
Noprowd~ 
chroni zeJ»q 
od }1 
zepsuciQ l\~ 

WYŁliCZNA SPRZEDAŻ NA POLSKĘ i w. m. GDAŃSK: 

DIH. JóZEF HOSIASSON, WARSZAWA 

Nie na 
Rehabilitacja UI·Z. A. Ferencowicza 

Jednym ! przykład6w, llla l unicestwić eg,zysten('ję jed-
jak często błahych podsta- nostki, jest wczorajszy proC/'IO 
wach opi~ra się ()IS,karżen\p. , P/o w sądzie okręgowym w ł -od 'd 
dzące w cze'ść ludzką i mogąc( przeciw p. Arturowi Ferenco · 

1II!!!!!!!!!!~~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!~!!!!~!!!!!!!!!!!!~~~~~a wiczo wi, urzędnik owi woj e­
.. wooztwa ł,ódzkiego, zatrudnio· 

NIEMA TE GO ZŁEGO .... 
nemu w dyr. rDbót publ. 

, Oskarżenie toO, spowodowane 
I na skutek doniesienia niej:akl~ 
go p. W. Kowalczyka, wlaścJ­
ciela autobusu, zam. pr.zy ul. 
Rzgowskiej 109, d.omagał.o SIl} 

wymia,ru kary za rze.k01l1le po 
beranie łapórwek. 

Przewód sądowy ujawnił 
bezp.odstawność oskarżenia. 
Tak ś-wiadkorwie odwodowi, 
jak i dowo:d.owi, a nawet sarn 

~ os'kari"deI prywatny p. Ko­
walczyk w zeznaniach swych 
wydali świadecŁw.o obwinione­
mu, nie mogące w iJadnym wy 
padku zakwalifiko'wać go ła­
ko człowieka, którego post~P() 
wanie koliduje z kodekscm 
karnym. 

Sąd po krótkiej na-rad.zic wy 
niÓlSł wyrok, uniewinniaJfłcy 
Cl3 lk,owicie oskail"żonego UU. 

Ferencowicza, zawic8zonegn 
- Nie masz pojęcia, jak .fa się cieszę, :mój Jacku! JuiŻ od-

dawna przecież tęskniłeś do dwuosobow""'o auta! od dziewiędu miesięcy w urzę 
...... dowaniu. 

G YCOO • 
I 

nie we wschodnim kostjumie, 
okry"" ającym półnagie ciało. 
Przez lewe r,amię ma J)1'zepa­
swą wstęgę z odznaczeniami 
za swe "niebywałe wyczyny żo 
łądkOlWo - neTwowe", 
Ponieważ, .iak się domyśla­

my, . niewielu z pośr6d Czytel­
ników "Głosu Porannego" zde­
cyduje się n~ ogl~danie "Po.ży 

wiającego się" tak wytwornem 
menu; wydelegowaliśmy na­
szego toto~rafa do wytworne­
go "lokalu rozrywek", który 
uwiecznił na kliszy p. Juras,z­
ka w mOlIDencie, kiedy ze bffia­
kiem polrkał, drobniutką, nie­
winną, białą mysz,kę ... 

N ajcharakterystycznie jszem 
w karjerze p. Juraszka jest to , 
żc przed paru dniami przer­
wał on swe wys>t~y. Nie dla 
oobrani'a dalszego apetytu , 
lecz na skutek specjalnej dja­
gnozy lekarza .. . chorób żołąd­

kowych. 

T9k, p. Juraszek o żelaznym 
żołądku, zSJchorował właśnie 

na żolą,dek. Nie posłużyły mu 
najwido<;zniej łódzkie szpilki i 
agrAfki, szczury i myszy okaza 
ły się niestra,wlOe. Żołądek po­
czął szwankować. Lelka·r.z skon 
statowa.} za'palenie otrzewnej i 
polecH odwieźć p. Juraszka do 
szpitala. Przeleżał parę dni, 
odpocz~ł i teraz dalej ze sma­
kiem SlPożywa swe wstrętne po 
kawy ... 

TWARDY SEN. 
W nocy z dnia 29 na 30 kwietnia 

r. b. nieustaleni amatorzy cudzej 
własności dostali się w nocy 
przez okno kuchenne do mieszka­
nia Tauba Orenbucha (Piłsudskie­
go 25) i pod(.'7<'3 snu domowników 
splądrowali ~łe mieszkanie, krad 
nąc różną garderobę wartości 400 
złotych. 

ZA WODY SPORTOWE. 
W niedzielę (8 maja) odhędą si, 

w Tomaszowie zawody główne o 
mistrzostwo podokręgu tomaszow­
skiego LOZLA. Na mistrzostwa 
złożą się następujące konkurencje: 
Męska klasa C: biegi na 100, 500 

i 1500 mtr_, skoki wdal, wwyż i et 
tyczce, rzuty oszczepem, dyskiem 
i kulą oraz sztafeta 4x100. 

K(}bieca klasa B.: biegi 60, 100 
i 200 mtr., skoki wdal, wwyz, rzu­
ty dyskiem, oszczepem i kuJą oraz 
sztafeta 4xl00. 

WSPólnym wysił­
kiem i ofiarą pomóż" 

my bezrObotnym 
, , ,... . .".. 'It ~.';:. . . :to ... ~ .... :-fr\ "_ "'" '.:. ..... ,. 

Lawnik 
obejmie z powrotem przerwane czynności 

służbowe 

Jak wiadomo, od czerwca 
1931 toczy się śledztwo w spra­
wie zarzutów, podniesionych. 
pT'Z-eciwko ławn. Kukowi przez 
p. Wielińskiego. Początkowo, 

do grudnia, dochodzenie pro­
wadiZiła prokurator.la, a w dniu 
10 grudnia 8))1"8W.a przekazana 
została sędziemu śledczemu II 
rewiru przy sądzie okręgowym. 

W dnin wczora,łszym w spra 
wie tej nastąpił lLasadnlczy 
rŁwrot. Mianowicie, .lak się do­
wiaduJemy, rZecznik. ławnika 

Kuka, adw. Stefan Brzezhiski, 
został oficjalnie powiadomiony 
że sędzia śledczy zakończył do­
chod,zenie i przeslałie z powro­
tem do prokuratorji z wnio­
skiem o umorzenie. 
"Głos Poranny" otrzymał 0-

fic.faJne potwierdzenie, że sę­

dzia śledczy zakończył w dniu 
wczorajszym prowadzone prze­
zeń dochodzenie. 

W związku z te~ weroraj 
ławnik KUk n;zędOWo powiado 

mil o powyższem prezydenta 
Złemięekiego, prosząc o wyda­
nie zarządze~ umożliwiających 

ary 

mu ob.jęcie z powrotem prze.. 
('wanych ~zynności służbowyeh 

Jak widać z powyższego sę­

dzia śledczy, po skrupnIatnem, 
wielomiesięc.zn.em dochodzeniu 
i zbadaniu około 100 świadków 
nie znalazł żadnych podstaw tło 
Jakichkolwiek rL8r!llutów prze­
ciwko ławn. Kukowi. Jelrt to 
najlepszym dowodem, że law­
nik Kuk wstał zupełnie lekko­
myślnie OSkarżony I cała spra­
wa, która p1'llez tyle czasu sta­
nowiła niezdrową sensację. o­
kazala się efeEnery~ 

PRACOWNIA OKRYĆ DAMSKICH 
SZ. KOŁTUN. 

W ubiegłym miesią.cu uruchO' 
miony został w naszem mieście no­
wy zakład okryć damskich i futer 
Sz. Kołtun, przy ul. Piotrkowskiej 
nr. 26. 

P. Sz. Kołtun zajmował stanowi­
sko kierownika i krojczego w fir­
mie J. Moszkowicz, skąd przed 
pewnYm czasem udał się do Pa.ry­
ża. Obecnie przywiózł szereg pier­
wszorzędnych modeli wiosennych 
i letnich .• 

ta' wielkim filmie dla mło­
dzieii- i dorosłych p. t. •• rwaVlly odwvet·· 
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Kącik dla pań -
Bluzki wiOSEnne 

Bez bluzki dzisiaj obyć się nie­
podobna: kOBtjum jest niezbędny 
na wiosnę, a bluzka ze spódniczką. 
oddaje nieocenione usługi. Tanim 
kosztem moina mieć parę ubiorów 
na różny użytek, a o ten koszt prze 
cie t..'1k bardzo dzisiaj chodzi. Trze 
ba korzystać z tego, że moda dzj· 
siejSIla jest praktyczna, co się nie 
tak często r.darza. 

A zatem do tej samej spódniczki 
ńależy mieć parę bluzek. Prżede­
wszystkiem tak modną dziś włócz­
kową, ręcznej roboty z cienkiej 
włóczki, ocrzywiście kolorową, w 
kolorze dobrooym tonem do spód­
niczki. Koło szyi, na plecach i na 
rękawach - to osta,tnie r.resztą nie 
koniecz.nie - w innym kolorze, 
aby stwor&yło coś w rodzaju koł­
nierza,. Modne połączenia: rdzawe 
w dwóch odcieniach - ciemny i ja­
sny, czarny z błękitnym, czarny z 
eeledynowym, rÓŻowym. Na chłod­
niejsze dni pod kostjum, do biura, 
do noszenia w domu, jlest to rzecz 
nadzwycza.j praktyoma i ładna. N o 
si się z paskiem skórzaJIlym, lakie­
rowanym, lub zamszowym. 

Pow-tem trzeba ocrzywiście mieć 
bluzkę jedwabną., białą lub koloro 
wą. Figarko bez rękawów, z tego 
samego materjaJ:u, co spódniczka, 
tworzy komplet, w którym można 
pójść wszędzie: na wizytę, do te­
atru, na koncert. Spódniczki nosI 
się trochę dłuższe, niż do polowy 
łydki, czyli nic się prawie nie zmie 
nHo. Klosz jest zaledwie dostrze­
galny w układmych fałdach, iwIe 
tylko, aby sylwetk& nie był& zu­
pełnie rówll& I miała. zgra.bną. linję. 
:Modne materjaly: ompella., dia.go­
nale, wełniana crepe georgette. 
Rękawki blmek przeważnie 1irót 

kie: bufki, albo gładkie, dochodzą­
ce do łokeia.. Seron oboony jest 
jednali na. nie trochę za. ohłodny, 
dlatego lepiej zosta.wić je n& póź­
niejszą wiosnę i lato, kiedy będą. 
panować niepo&ielnie, a narade 
nosić jeszcze bluzki z dłu.gienu rę 
kawami. nie naśladują.e ślepo mo­
dy francuskiej, zastosowa.nej do 
v;namnie cieplejszego klimatu. 

Tam jednali, gdzie są krótkłe re 
kawki, musą być długie rękawic2: 
ki. Oczywiśoie w teatrze, na. kon­
ced"cłe itd., nie w domu l Pl"liV' prs. 
ey. J eśIi ch0d7.i o elegmckie ubra 
nie, długie rękawiczki są nieodzow 
ne. 

Moda. obeClD.a krótkich rękawów 
pociąga. za sobą cały łańcuch kon­
sekwencji, doŚĆ logicrznie ze Bobą 
związanych Pierwsza; rzeeJz - rę­
kawicdd, druga,- wobec tego, 
te ręce są więcrej na widoku­
bra.nsoletki Bra.nsoletki zaczynają 
~6 teras tak modne, jak nas?;yjni­
ki f tak eamo dopasowane do suk­
nt ł e&łośc! ubra.nfa.. Przewatnie są 
II błyszcqcego metalu, s nleIic~e­
mi dutemł kolorowemł kamienia.­
nii. Dobrze, jeżeli naszyjnik i bran­
soletka mogą by6 jednakowe. Na.­
~yjnikł C'ałe z metalowyoh kulek, 
tak nO!!'L(}lle tej zimy do Jumprów 
ł su1den sportowych, jut się sprzy­
krzyły, jak było do przewidzenia. 
Błyskotek nie m<YŻiIla. nadużywać, 
muszą bye połączone z czemś bar 
dzie~ dyskretnem, aby nie op:1trzeć 
się w bardzo krótkim ozasIe. 

ANITA. 

raca" 
Kursy ZawO'dO'we Żeńskie przy 
Tow. Szerzenia. Pracy Zawod. 

wśród Kobiet Zyd. 
W ólcza.ńeka 21, tel. 167-15 

Prsyjmule zapisy na nast. d.lały: 
1. Krawiectwo-damskie 
2. Haft ręc:!ny 
8. Modniarstwo-kapelusze 
4. Bieliinlarstwo 
5. Ondulacja 
6. Manicure 

Sekretarjat czynny od 9-1 
i 3-7 po uoł. 

Wielkie plany na przyszłość Łódzkiej Rodziny Radjowej 
Radjo nietylikO' przynosi swa 

im słuchaozom wielostronnie 
urozmaiconą rozrywkę, nietyl­
ko wyrabia ich muzykalność i 
ksztaki umys~y. RadjO' ksztaki 
również serca. 

Na każdym kroku spotyka­
my coraz liczniejsze tego do­
wody. Każda "Skrzyneczka po­
cztowa" zawiera w pewnych 0'­

kresach lub nawet w formie sta 
łei dział ofiar radjO'sluchacz6w 
na r6żne cele miłosierdzia. 3ły­
nie z tego rozgl'ośnia lwowska, 
gdzie ks. M. Rękas zainicjował 
rrudjOl\vą o,piekę nad ubogimi 
chorymi. Wiele dobrego przy­
niosła cierpiącej ludzkości ka­
t()lwicka "skrzynka" "Papy 
Stephana". Na specjalną uwa­
gę zasłu.guje również akcja ł6dz 
kiei "skrzynki 'Pocztowej", kt6 
ra doprowadziła ostatnio do 
stowarzyszenia pO'd nazwą 

"Ł6dzka Hodzina Radjowa". 
Już w pierwszych miesią-

cach istni'enia rozgłośni l'&dz-

- bezrOlbotni. Młodzież sz,kol- Irow!Skiego na s'tanowisko do­
na wyrzekła się kina i tramwa- żywotni6lg'o honorowego człon­
jów, przeznaozając w ten s1>O- ka zarządu. 
sób zdobyte drobne o.szczędno- W chwili obecnej radjosłu-
śd na poonoc dla ociemnialych chacze łódzcy otaczają swą 
rówieśników. Z czasem akcja opieką internat dla dzieci 0-

ta przybrała ta'k wielkie roz- ciemnialy>ch przy szkole spe­
miar. , że łódzka "slkrzynka P.o- cjalnej, mając zamiar w miarę 
cztowa" P. Radja uznała Ila dalszego rozwoju akcji pTzystą 
Y~skazane rzucenie inicjatywy pić do budowy pierwszego w 
w kierUlnku utworzenia specJal- Lodzi, -a siódmego w całym kra 
nej organizacji rad,josłucha-.iu ,zalIdadu dla ociemniałych. 
czów. Organizacja ta pod na- Na ostatniem zebranilU za­
zwą "łJódzka Rodzina RadjO'- rządu łódzkiej rodziny radjo­
wa" w myśl intencji projekto- wej wkollstvtuowało się prezy­
dawcy mieć będzie na celu nie- djum w składzie nastętPującym: 
tylko akcję dQbrO'ozynną, lecz prezes - Wści.ślicki J6zef, 
jed1nocześnie stać się rua ser- pierwszy wiceprezes - PlPu~k. 
decznym łącznikiem między 0- Haberling Adam, drugi wice­
gółem radjosl,ochaczów, c() prezes - red. Milkel Aleksan­
zwłaszoCza w ozasach dzisiej- der, skarbni.k - Haage AdO'lf, 
szych posiada bezwątJpienia zastęp,ca skarJmika - Pawlow­
wielkie J:naczenie moralne. ski Władysław; sekretarz zarzą 

Niedawno odbyło sie organi- du - red. Stefański BenedY'kt, 
zacyjne zebranie tego stOlWarzy zast~pca Karo Adam. PO'zatem 
szenia, gwmadząlC z górą 1.000 członkami zarządu zostali p.p.: 
jego członków - zalożydeli. Ze Ciesielski Mar.ian, Dobrowald 
branie to ceoehowat naj1szczer- Oskar, adw. Forelle Daniel, re­
s.zy entuzjazm do samej akcji daktor GumkO'wski Czesław, 
oraz do jej radjovvych inicja- Meisner Emanuel, Nowak Te­
torów. Gorącemi oklaskami p-o- odor, red. Rozenberg 1., S]<,rzyp 
witali zebrani list naczelnego' kowska Adela, dyr. Tokarc,zvk 
dyrektora P.olskiC!.!{o Radja, dr. Henr\"k, oraz vVróblewski Cze­
ZygrnUlIlta Chamca, który 'ly- sław. W li'k!ad komisji rewizyj­
cząc zebraniu pomyślnych ob- nej wesili p.p.: dy>r. Bromirski, 
rad, PO'odik.reślił w zakończeniu, nacz. Denys Franciszek, oraz 
że specjalną radością przejmu- komisarz Andziak Marcin. (rl 

Sprawy 
Al chert-'rywin 

mają podłoże osobistych 
nieporozumień 

w związku z podaną pl'lZez 
nas w dniu 27 ub. m. sprawą, 
wytoczoną przez p. Prywtna 
przeciwko p. Ajchertowi O kra­
dzież części maszyn, dowiadu,. 
jemy się, że w sądzie g,rodz­
kim znajduje się 8pra,wa z o~ 

skarżenia p. Ajcherta przeciw­
ko p. Prywin()lwi o samowolne 
włamanie do jeJgQ pomieszcze­
nia fabrycznego i cooowe 1]\-' 

szkodzenie przekładni d.o mo­
toru. Pozatem w toku je6t 
jeszcze ki.Lka wpraw waaje-­
mnyc1h zarówno na tle cyWil­
nem, jak ikarnem. 

Ws.zystkie te apra.wy po­
wstały na tle porach!umlków i 
n ie!J) oro z UIIlllen osobi5tych po­
między p. Prywi,nem, jako wła: 
ścicielem gmachu fabrycznego 
i p. Ajchertem, jako lobtOll'em 
cZęlŚ<:i tego gmachu, a szcze­
g6lnie na tle korzystania z nai 
pęda i wzajemnego rozrac1hulIl" 
ku z tego tytułu .. 

Prawdziwą istotę i podło!.e 
tych spraw niewą.tpliwie wyja­
śni pr.zew6d sądowy. 

kie.i jej "skTzyne-c:zka" wystą­
piła z apelem o składanie ofiar 
na radj.o dla najwboźszyeh, na 
powodzian wileńskich, na bied­
ne dzied itp. Mniej więcej rok 
temu, zetknąwszy się bliżei na 
gruncie miejscowym z niedO'lą 
dzieci ocie'lllniały>ch, za-częła 
"S'krzyneozka" propagować 
wśród swoich słuchaczów myśl 
stworzenia trwałych PO'dstaw 
pod stalą 'Pomoc dla tych dzie­
ci. Apel ten nie pI\zebrzmillł 
bez echa. Mimo kryzVS'u, który 
mOlże specjalnie dał się w Łodzi 
we znaki, po.<;ypal'y się coraz 
liczniejsze ofiary, przycze;m naj 
więcej zapału i przekonania o­
kazały w tym kierUlIlku war­
stwy robotniclze. Doszfo do te­
go, że przy zakładach przemy­
słowych i innych powstały spe 
cJalne komitety, zajmujlące się 
zbieraniem ofiar. Nadsyłali je , 
nawet najbiedniejsi z biednych 

je dyrekcję i pracownik6w Poj ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~!I 
skiego Radja fakt, że fale rad.io -

NIf3 I 

UNIKAJMY S-lO\CA 
we, wyporomieniowane pl'\lez an 
teny rozpłOlśni łódzkiej, od~­
Iy w tym wy'padkJu rolę cemen­
tu, łąc,zącego przedsta wici eli 
różnych narodowości, wyznań i 
zaw.odów w zbiorowej i wytrwa 
lej akcji niesienia pomocy cier­
piącym. hliźnim. Serdeczne przy 
jęcie~()towan() również popu­
lam-emu kieoowutkowi rO'z~loś 
ni p. HenrY'kowi TO'karczytko­
wi, POwofu.ląlC jednoc:ześnie re­
daktora "Skrzy.nki" Jana Pio-

=== OD PlfGC)W 
U(łłRONI NAS KIRE M 

- 118 Irag di W Tomaszowie 
Strzela do kochanki i sam odbiera sobie zycie 

Wozoraj o godz. 2 po połu- wa.dzil:y do krwaw~o rozw'_ą-­

Z Oikazji 150 rocznicy -u rod zin znakomitego pedagolga i wy 
chowawcy Heruryka Frobla, wa rto rzucić okiem do wnętnza 
jednego z · instytutów freblows kich, w kt6rym wychowalllie 
miJulSińskich odbywa się w du chu wielkiego refornnatOTa: ma 
łe dziewczynki wcześnie kształ cą się w gospodarstwie domo­
wem. 

Na zgn boniują 
i razem z samowarem idą na wycieczkę 

ryk Wardzala zajmie młodq;iei po­
gawędką przyrodniczą na temat 
"Za pan brat z przyrodą". Pozatem 
p. J. Wiśniewski, wygłosi poży-

dniu roz6jgooła się w Tomasz()­
wie kl'wa wa tragedja - fina.ł 

ośm.i,oletnie.go stosunku miło­

snego między 43-letnią Rojzą 

ELl, a 31 letnim BonifacY\Ill Ge­
rardem, zajmującym ostabnio 

'wspólne trzy:pokojowe mieszka 
nie na parterze w do.m.u przy 
llIl . Antoniego 35. 

Tło powyższej tragedji przed 
sLawia się następują'Co: 

Ell, j('.szoze przed wojną 

światowa wy.iechala do Amery 
ki, z ktÓlrej powróciła do kra', 
ju w roku 1924, przywożąc te 
so,JJą doŚĆ znaczny majątek. 

'Vklfótce za przywiezione ze 
sobą pieniądze nabyła dwa wię 

ksze gospodarstwa wiej.gkie. o­

ra,z młyn, znajdujący się we 
wsi Bej.nlliCh (PO'w. rawskiego) 

W młynie tym, jako robot­
ni,k, zatrudniony był Gerard i 
wkrótce między nim, a jego 
chlebodawczyuią zawiązał się 

stosunek miłosny, trwający de 
ostatniej chwiJi, przyczem Ge­
rard był na ca1Jwwitem utrzy­
maniu swej kochanki, sam nie 
pracował i żadnych innych źró 
deł doch.od6w nie miał. 

Dzisiaj o godz. 15,55 program 
dla dzieci starszych rozpocznie 
niedzielny tygodnik, następnie p. 
Benedykt Hertz wygłosi wesoły 
feljeton pt. "Majówka Samowara". teczny feljeton pt. "Szkoła radoś- Ostatnio Ell chdala 7.erwać 

Dnia 3. V. w związku z rocznicą, 
na.rodową zostanie odegraJIle słu­
chowisko historyczne pt. "Dwie 
Przysięgi", pióra Kazimierza Ko­
narskiego. 

Dnia 5. V. o godz. 15,55 p. Hen· 

ci". . ze swym kochankiem, jednRk 
Dnia 7. V. o godz. 16,40 wstanie ten wszelkiemi siłami sta fal 

odegrane w studjo warszawskiem I.. . 
słuchowisko pióra J. Stępowslciego ' Slę me dOPUŚlC1Ć do te~o. Na 
i J. Wiśniewskiego pt. "Bunt ma-I tem tle powstawały częste scv­
szyn". l sje, które w rezultacie dopro· 

.la 'lia. 

W dldu ~zorajszym Ell w 
zdecydowanej fo,mnie zakomu­
nikOlWafla Gerardowi, ~ osta­
tecznie zrywa. z nim. Po ostrej 
wymianie słów, Gera,rd bly .. ka 
wicznvm rochem wycia~nąl If 

kieszeni ftllWolwer ł wycelował 

w stronę kocha.ruki. Ell, nie 
tracąc zimnej k,r'wł., rzuciła si~ 

00 okna, pTagną(l ratować si~ 

ociecziką, jednak nie !Zdątyła u­
przedzić zamiarów Gerarda. 

Padły dwa strzały. Jedna z 
lmI u~odziła ELl w Rłowę. Ge­
rard bez chwili namysłu przy: 
sta WIł rewolwer do skroni. 
Padł tr.zeci strzał, kt6rym ko­
clu,llek usiJ.owal ~oz1>awM S!ę 
życia. 

Zaalarmowane władze be·~· 
pioczeństwa przybyły nie-
zwłocznie na miej,sce krwawtj , 
tr:H{f'cji. Zawezwany lekarz 
stwierdził u Ell ranę postrziłło 

wą głO'wy i po nałożeniu opa­
trtlJ:ku, pozostawiIł ją na mjc-j 
seu, natomiast walc,zącego ze 
Śin,iLrcią Gerarda przewiezio­
no da szpitala. Stan samob6J­
~y jest beznadziejny. 

Krwawa tragedja mtło'Snl, 

kt6rej gł6wną aktorką jest Zft­

<Lożna O'byw.ateLka Tomasz:)­
wa, wywołała w calem mle­
Ś('ie w~trząsającc wrażenie. 
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Przyszły student mUlsi zdawać 
lohie sprawę z 3-ch nastę:pują­
cvch rz~czy: 

1. Jakiemu zawodowi zamie­
rza się po.~więcić? 

2. Jakie posiada środki ma­
łerjalne lla ozas stud iów? 

3. Gdzie, uwzf11ędniws,zy wy­
bramy zawód i pO'siadane śTod­
ki, ma st1.1d.iować? 

Najwięcej truldnośd S'pra wia 
r?związanie pierwszeg.o pyta­
ma, gdyż składa się na nie cały 
szereg czynników. Bez'względ­
nic rzeozą najwatniejsza jest 
zamiłowanie, w,zględnie powo­
mnie 00 jakiegoś zawodu. Ale 
pozate.m. należy p'osiadać rów­
nież odpowiednie warunki psy­
chi-c~ne i fizyczne do wykony­
wama danego zawodu; zjawi­
skiem njemnem prz';tem jest, 
gdy w wyborze jakiejś sp e­
c}alnośd, decyduje jedynie je-

go ewentualna "rentOwność". 
Każdv rzawód, zwłaszcza w 

obecnym okresie cOTaz większej 
s'PecjaIizacj~, wymaga specjal­
nych uzoolnień. Są zawody, któ 
re wym~ją od nkh wykonaw 
ców, np. silne~o zdrowia (inż. 
gómi'Czy, inż. aeronautyk), wy 
rOlbie'lli'a spoleczne\!:{o (dzieruni­
karz, ekonomi1sta), nz:urŁ'kośd i 
energji (adwokat, inż. handlo­
wy)' prumięci wzrokowej i pew­
nej fantazji (architektura, ma­
larstwo), itp. 

Ale młodzież, w przeważają­
cej cZe>Ści idzie zwykle "ow­
czym pędem" za falą zawodów 
w pewnej cnwilli "popular­
nych", jak np. medycyna, bak­
terjologja, chemja, elektrO'l!le· 
chanika itd., nie bacząc, że 
zamiłowania jei znajdują się 
właśnie poza obrębem utartych 
i popularnych zawodów. Mlo­
dzież jest naogól mało zorjen­
towana, gdy chodzi o wy<bórr 

9ł 

zawodu, mniej roz:pow,s,zechnia 
ne;gll, ale dającego zato więk'sz~ 
możli wość "wYibicia się", z po­
wodu bra'ku w nian spec.jali~ 
stów. 

Bardzo mało inteTesuje się 
takimi za wodami jak: specj&.l­
nolŚĆ propagandy rekJJarrnowej, 
inżynierja chłodnictwa, zegar­
mistrzostwo i mechanika pre­
cyzyjna, jedwarbniclwo itd... A 
są to za wody cieka,we i dla kra 
.lu pożytecz,ne. 

Z powodu niedostatoc,znej 
iIo,ś-ci szkół wyższych w Polsce, 
przeważająca część młodzie:ty 
nasz'e j ,zmUSZOiIla jest stllldjować 
zagranicą, co ma jednak i tę 
dobrą stl'onę, że ma możność 
zapoznawania się z szeTe;giem 
specjalności, nie istniejących I 
na kra.Yowych UlCzeIniach. 

Z pośród krajów zagranicz­
nych, najwię-k ~ze skup1enia stu 
dcn'i:ów pobkic'h wykazują: 

podają do wiadomości, że w miesiącu maJu 1932 r. 
odprawione będą nabożeństwa żałobne w Synagodze 
Towarzystwa przy Placu Wolności lO, na które za.pra­
szają krewnych, przyjaciół .i znajomych, a mianowioie: 

dn. 1 o godz. 7 rano za b. p. 
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Zygmunta Jarociń· 
skiego 

Jakuba Kremera 
Basi Uryson 
Marji Goldsobel 
Haleny Joel 
Szymona Cynamona 
Jad wigi Arbuzowej 
Tekli z Szonnan6w 

Rutstein 
Izraela K. Po.t:nań-

ekiego 
Hiraza Wołcbowicla 
Izraela Cynamona 
M~jtesza ])yt1Una 
Prezesa Zygmunta 

Lichtenfelda 
NataJji Krell 
Józefa Perelberga 
Witolda Janusza Be-

kerman. 
J etty Kellerowej 
Rabina Eli Chaima 

Jakie dowody należy przynieść ze sobą 

FI' alIlcj/a , Belgja, Czechosłowa­
cja. Ostatnio jednak, wsku­
tek foO'zmaitych ogIrankzeń o­
raz przez znaczne podwyższe­

nie opłat uniwersyteckich dla 
cudzoziemców, ilość studentów 
polski-ch w Cz~hoslowacji, ma­ " , 

22 .. 
24 

" 
" 

1 pp. 

" 
7-ej rano " " " 

MayzIa 
Marji Grodzeńskiej 
Nisona Hanftwurcla 
Bertolda BIuma 
Marinna Fryszer8 
Szmula Piotrkow-

w dniu 2 ma,ja r. b. rozpoczyna 
się na terenie m. Łodzi pobór rocz 
nika 1911. 

W pierwszym dniu poboru, t. j. 
dnia 2 nnja, powinni się stawić 

Przed komisją poborową nr. 1 
(ul Narutowicza 75) mt:Jżczyźni roCz 
nika 1911, zamieszkali na terenie 
II komisarjatu, których nazwiska 
rozpoczynają się od liter: A do Ł.; 

nHta 1911, zamieszkali na terenie 
11 komisarjatu, kt6rych nazwiska 
rozpoczynają się od liter A do m. 

Poborowi winni staną! przed ko­
misją poborową z dowodami osobi­
stymi lub zaświadczeniami, wyda­
npmi przez komisarjaty, stwierdza­
jące tożsamość osoby, posiadanemi 
kartkami odroczeń służby wojslw­
we.i z zaświadczeniami rejestracY.i­
nemi, wystawionemi przez magi­
strat m. Lodzi oraz dowodami, 
stwierdzającymi ich zawód i wy­
kształcenie (szkolne). 

leje. 

W przeciw:ieństwie do Cze­
ChosDowacji, Włochy nietyl:ko 
n1e robią cudzoziemcom żad­
nych trudności, lecz w sl,uJS.z­
nem Z'rozumieniu propagandy 
nalllkowej, obniżyły opłaty sTlu­
denckie dla coozo,ziemców 00 
połowy, cZ)'''lliąc im prócz t~o 
wszelkie możliwe uJ:atwielIlła i 
udogodnienia. 

II 24 
" 

II 25 
" 

II 25 
" " 27 " 

" 
27 

" 
" 29 " 
" 29 " 

" " " 
" 

'1-ej rMO 
" " " 

" 
'i-ej rano 

" " " 
lO 'f-ej rano 

" u " 

" 
7-ej raDO 

" " " " 12 i pół p.p. 
" " l' 

Ił 12 i pół p. p." .. " 
" 

l-ej p. p. 
" " " 

. skiego 
Jnliusz8 Rozentala 
Rebeki Prusak 
Sary 'Wyszewiańskiej 
]!anrycego Monezki 
Ulrycha Wołotyń-

tki., 

przed komisją poborową nr. 2 
(ul. Ogrodowa 34) męzczyźni rocz 
nika 1911, zamieszkali na terenie 
1 komisarjatu, których nazwiska 
rozpoczynają się od (iter: A, -O, 
I, J; 

Obowiązek posiadania ząświad­
czeń tożsamości dotyczy również 
poborowych kat. B., którzy takie 
zaświadczenia na komisji poboro­
wej złożyli w latach poprzednich. 

Włochy posiadają. 'kilka do­
skonale postawionych fakulte­
tów medycmych (Rzym, Nea­
pol, Perulgg.ia), sl'ynną ·akade­
mję Slz-tu1k pięknych (Florencja) 
oraz kilka pLerws.z orz ędnych 
politechnik (Turyn, Medjolan). 

Wszystkim tym, którzy oddali ostatnią POIIaa 
drogim nam zwłokom 

B. P. 
przed komisją poborową nr. 3 

(Al. Kościuszki 21) mężczyźni rocz 
G'ównym zaś ośrodki·cm stu­

denterji poLskiej zagranicą jest 
Francja, kt6ro odnosi sie 0.0 na 
sz,,"ch rodaków ze znaną sym­
pat ją, czyniąc im różne ułatwi e 

Bro rda H r ił a 
Ode!,I, his or,czne i naukowe składają serdec2lne podziękowanie 

dominują w bieżącym tygodniu w radju Żona, synowie, córka 

Dzisia,j o godz. 17,15 prof. Adam I dzie z Krakowa "O siedmiu cudach nia w studjac:h. Tak n1p. nie­
~za.rtkowski wygłosi odczJ.:t oby- św'iata starożytnego", odnoszącYOJl kt~re e4Zzaminy wstępne na 
('za.l0wy, w ktorym sch:\l'alderyzu się do architektury i rZP,?,by monu- unnversytet w Nancy można 
je szlachetną, postać Anny z Dziar ment1lnej wieków antycznych. I składać w wersji p.oIskiej. 
ł:vńskich, J:mowej Potoch:iej z Rł1- r' V • Pozateu.l1 wyższe Ulczelnie 

Dziś, 1-go maja, jako w pierw5z,\ bolesną roclnicc: §mierci nie­
od~ałowanego, niezapomnianego 

manowa. Tegoż dnia o godz. 17.30 lnm 5. . o godz. 16,40 refl. te1chnkzne, handlowe itp. przyj 
. Jan Sołtun w krótkim odczycie p. wOJewcda Władysław Soltau llTują kandydató1w, nie posiada-

b. p. Plaksa l'Iarka Barsa 
ł ] J)l'zl'dstawi ntd5c!!~u('bn('zom sylwe Qdhędzie się nad grobem Jego nabołeńsłwo żałobne oraz odsłonIęcie 

wyg osi oc I:zyt pt. "Dar narOdowy jącY'ch matur, na zasadzi~ "'=a . " t .. Napoleona w świetle le"g-end',' i ~n~ 
pomnika, o c:em zawiadamia RODZINA • 

3 maja. '"' - " minu wstępnego lub po ukoń-
prawdy, bowie:!Yl' o jeg-o wspR-niatcj 

Dnia 2. V. o goch. 17,10 pł1~. 
Henryk EHe mówić będzie przed 
mikrofonem warszu.wskim "O czte­
rech Iwnstytucjach", do których 
zaliczyć należy konstytucję 3 maja 
i konstytucję wskrzeszonej Polski 
w r. 1918, wyrażających glos nar 
rodu i dwie: z roku 1807 - księ­
stwa warszawskiego i z roku 1815 
- królestwa polskiego, narzucone­
przez Napoleon:), i kongres wiedeń· 
ski. 

Dnia 3. V. o godz. 16,40 wybitny 
popularyzator idei słowiańskich 
red. Stanisław Pora.i w odczycie 
pt. ~,KOI:stytuc.~a 3 ma.ia, jako wy­
raz demlllcratyzmu polskiego", wy 
ja.fmi tkwiące od wieków w naro­
dzie polskim poczucie demokratvz­
mu, jako charakterystyczna ceoha 
")olaków, które dO'!}iero pod koniec 
wieku X VII zostało wypaczone. 

epopei wiemy jednoc,ześnie za. du-
czeniu kursu przyrgotowawc,ze­

żo i za mało. Legenda przekH~ał:1 go. -
nam zbyt obficie sZiczegóły, mię- Gló\\1nvmoś;rodkiem akade­
dzy któremi brak jest jednak c:ą,- mickim Francji, a nawet Euro 
g;lości. W rezultacie p!'zeczclwamy py, jest Paryż, posiadający stu 
raczej Nan.oleona niż "'0 rozu~.ie- 'tysię-czuą. annję studentów i 

OID sowg SZUlt 
Inkasował nieprawnie ofiary 

,., Wliadze policyjne w !Jodzi 
my_' czterdq:ieści pueszło wyż;szy-ch 

Wreszcie o "'odz. 1710 Kraków 1 uczelni.. przyg.o~owujących 00 ujęły w dniu wczo1rajszym da-
• h' I wszelklc,h mozlIwych zawodów W:DO po,szu;idwanego oszusta j. 

nadaJe odczyt prof. Romana Dy- . d d' k' l 
bowskiego ~ cyklu odczytów ilu- poczynaJąc o . me ~yny, a .on fa szer.za. Jest nim dwudziest~ 

. . " ", ', '" ('ząc na specJalnoścIach, .laik k'Lk l tn' A -t . M' h 1 k' b Stl 0" anych ,,~~iat przez radio - d' t hu'k hl dn' t . I o e 1 .lU& ,()IlU tc a. s l, . 
. życie amerykańskie". :-a .r ~c l· a, c 'o lC wo, In- urzędnik. państwowy 
-, zyme'r]a handlowa ("Ec·ole Su-

Duh 6, VI: o godz. 17,10 nada.ny per Technique et Commelreia- ' Występna oz iał>alnOIŚĆ, Mi-
bc:.clzie przez rozg-łośnie warszaw- le"). Prócz tej "Ecole" dyplom chralskiego polegała na tem, że 
sk~ odczyt, który wyg-łosi rektor inżyn. handlowego, wyda.je .lo- podają.e !>ię za akwizytoTa i in-
uniwersytetu warsz:Lwskiego prof. dynie uniwersytet w Nancy. 
dr. Jan Łukasiewicz, czołowy bs.- M. Sz-g. kasenta naJróżniejszyieh inst}-
d:1cZ i znawca. logiki, nietylko w _ + m>J a ... *". tucji, zbierał datki piemęwe 
kraju, lecz i w świecie. Prelekcja na rzecz kolonji letnich dla 
ta, tr-a.ktu.fąca o dziejach logiki, za dzieci I'(trUJiliczych. 
pozna og-ół radjosł!1chaczów z ory- Trouhę humoru 

śledczy, na skUltek doniesienia 
dyrekt,ora jednej rZ instytwcjl. 
którą Ulsitowal nabrać Mtchal-
ski, aresztował f.(Q. 

Przy ujętym znaleziOiIlo fal, 
szywe legitymacje, kwitarju,. 
sze i t. p. Pieczęcie l>rzechowl'i 
wał w jednej :z cukierni. Wy­
wiadowcy odnałeźJi je ł skOlllfi 
Slk,owali. Michalski z,ostał Osa­

dzony w więzieniu do dysvoo 

.zycji sędziego ś1ed-czego. 

gimlnemi, a. nieznanemi dotąd po_ Oszmt .za,opatrzony był w 
Tegoż dnia o godz. 17,lę tlsły- a-Iądami na. historję 10j:dki, prostn- POżERACZ K!LOMETRÓW. sfałsz,owane legitymacje (IlU SALON WIOSENNY. 

~zą ranjosłuchacze przez mikrofon ją.c wiele powszechnych błędów. Siedzieli razem przy kierownicy . . h· f b k vI'lnn' 'k' fel'et _. t . t przez SIellJle s a ry owane za- DZl'Ś, w nl'edzl'elę o godz. 12-AI 
, " lS"1 J on sWle nego eSSeIS y D' 7 V samochodu. Ona była smutna. ~ Stanl'sława Wasylewskl'ego "Zuch- nl:1.. o godz. 15,25 prof. I. świadczenia ze starOostwa g,rodz ł d . 

M l 1 P N
· k h .• . F d ~ w po u me, uroczyste otwarcie 

walstwo roku 1832", którem było a eszews ci będzie mówił z Ozn1t - le oc asz mrue JUz, re'. kiego, nic więc d.ziwn~o, że 
wydanie pr:>;ez Mickiewicza w Wil- nia w odczycie pt. "Wnętrze daw- - Dlaczego się pytasz o to? l l b k . Zł' wystawy dzieł sztuki pod nlli7.wą 
nie "Ballad i Romansów", uderza- nego Polskiego domu", o dwuch 8pojrza1a na tablicę szybkomie- d ~o ~nas()wa E'Z amIe. , He "Salon Wiosenny". Zorganizowana 

tVI}'lCh ml'eszkań ml·eJ·okl' do rza' rając pieniądze, na grzbietach w l'nst t' ta dr k t ją.cych w panu.iący wówczas wszech .. . -, m - , . . y UCle wy", wa u -ars w1. 
władnie psendolda.sycy>hm, a jedno mu pa,trycjusza i wiejskim dwone - Dawniej, gdy siedziałam przy kwit3tr.fulS~ów wyjpisywał mniej n.owoczesnego daje pro\legląd r071-
cześnie tworzący. ch now" ~r<> w na szlachcica.. Sr.haraktery-Luje zamiło toNe. jechałeś z szybkością najwy- szc od zallllkasowanych sumy j ma't' h 'łI - t . d . d .. 

." " 't • h d' d tk . fut . I . '. l yc wysl WW w ej Z~e ZImO 
Bzej literaturze. wame wsc o me o allln, er 1 żej trzydziostu ki ometrów na go- naddatki ohował do własneJ dokona h' . Itr· ch 

klejnotów, ilustrują.o przykład.arili l d7.ir.ę. A teraz, od kilku Uni, pę-· • l nyc w szeregu aJa 
Dni.a ·1. V. o g0dz . 16.20. prot elegancji dworów w NieświEl'im, w f dzi~z z szybkością stu na god:onę. ,kle5zem. Europy. 

LudWIk Wygrzywalskl mówIć b~-. Białymstoku, Krystynopolu itd. I ~ W dni;u wczorajszVIT' urz~d 



[Nr. 120 tV "GLOS PORANNY" -- 1932 ; 

z rzo C! !!~~~!~!,y ~~~~y ,!a~~n~~ ~~t~S!~ 
Borendalnił (ł!Da za drób 

Wilna z koncertem organowym. KOJlcert fortepianowy c-moll, 3. 

Bardzo dzi-wne stosun/ki pa- I zapłacić 675 zl., rezygnując je- Oburzona do żywego talk 
tlUją w zarządzie cmentarza I dnocześnie z części zakupioue- nieslychanern postę:powaniem 

10,00 Transmisja na.bożeństwa z 
cerkwi wołoskiej we Lwowie z 0-

kMji l-go dnia świą.t Wielkanoc­
nych w-g obrządku greoko-kato­
lickiego. 

Arje i pieśni. 4. C. Franek: Sym­
fon.ia d-moll. 

15,00 Koncert. 

gminy ewangielic-kiej ś-w. Jana. go w swoim czasie g;rohu faml- rod,zina zmarłego wystąipila 
Oto. jak się dowiadujemy, po I Jijnego. ZakUiPione miejsce wy przeciwko gminie św. Jma na 
śmierci wybitnego i zasllużone nosi~,o w swoim czasie 176 lok drogę sądową. Czas naJwyższy, 
go przemysłowca łódzkiego, ci kwadratowych, a ohecnie aoby miarodajne czynniki wej­
która miała miejlsce przed pa- już po ponownej zaplacie, za- rza:y w te zahagnione st'OSlliIl­
ru dniauni, syn amarłego udał rz~d cmentarny p.nzyznal tyJ/ko ki i położyły kres nieuzasadnio 
się do kancelarji kościelnej 46 ł,okci kwadratowych. nemu wYlzyskowi. 

13.115 Poranek symfoniczny z fiL 
harmonji warszawskiej. Wykonaw­
cy: orkiestra filharmonierz;na pod 
dyr. Feliksa Rybickiego, Henryka 
Korska (sopran), i Aleksander WieI 
horski (totr.). 

15.15 Audycja żołniersko-strze . 
lecka. 

15,55 Program dla dzieci: 1. "Co 
się dzieje na. świecie" - w oprac. 
J. Milewskiego. 2. Wesoły feljeton 
B. Hertza pt. "Majówka Samowa­
ra". 

16.20 Płyty gramofonowe. 

gnliny, aby załatwić formalno- !!!!!!!!!!!!!!!!::!!!!:!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
SCJ) związane z pog.rzebem. 

1. O. Saint-Saens: Poemat symfo 16.40 "Porcela.na w życiu kobie. 
ty - wygł. p. Jadwiga Malowi­
czówna. 

Aczkolwiek rodzina zmarłego 

mia-a zakupiony grób faiililij-
16,55 Płyty gramofonowe. ab e 17,15 "z Dzialyńskich ostatnia" 

- wygł. pro!. Adam Czartkowski. 
:-.y na cmenhw:zu, zarząd cmen 17,30 "Kąeik językowy". 
tCil'Za zażądał powtórnej zap:a- 17,45 Koncert popołudniowy. 

ty i i"Q w wysokośd poważnej 9 to rekordowa obsada wspaniałego filmu obyczajowego p. t. 19,20 Kalendarzyk filmowy. 
, dk '.I 19,35 Komunikat sportowy łódz-tys. ,Zl., p·rzYCilem po I res"o- . 

kI. ho, że suma ta musi być na-
19,4/S SłuchowIslto P'- "Stary 

tychmiast wlplacona gotówką, mąż" p_g Józefa Korzeniowskiego 

g.dyż inaczej nie będzie się Grzesznica" 20,15 Koncert popularny. 
mógł odbyć pogrzeb. I' I 21,55 Kwadrans litera.oki _ Je-

Nie pomogły perswazje t rny Ostrowski _ "W twardej aIut 
prośby, nie pomo,gło okazanie ! bie" fragment z powieści "Sztan-
k,,,itu gmi'l1Y, wedle którego I daru~~ 
zmarly zakupił grób familijny ~.II.IIIi ••• Ii ••• I2!iIl •• IlIii. 1lII1I1I1I.'1Iullllll!llfillllllłJaa.IIII.II!1.IIIIII ••• II ••••• a.lII.ga ••• II ....... = 22,10 Recital wiolonczelowy E-

Z Kil· ZT- li II manuela Feuermanna.. ~:'y~ie;;::d~;:,:';ci~~' ::;:~u: a ,n n i 23,00 M .. yru. tan ...... 

kościelnego zażądał powtórneJ ·.ClIIIII •••••••• UilIlJ.IlI11Ii.II •••• F.JIiUllaB.IlIII111!'1m!IIIIIJ.lI3alll!Jl!lm •• II .. lłllil ........ IIUIllIl ••••••••• • OBłłl!YhIŚfWIY. C 11 n y 
zaplaty. Chcąc uniknqc przy- 'fEATR MIEJSKI I 

l· d T t K I Al I g nil wszelki Iprzęt rlldjowy. krych za,jść w czasie pogrzebu Dziś o godz. 4-ej oraz w ponie- y. ea ramera ny, M~j; ~ !Przyjdiciel - Pr.ekonajcie sIę! 
Z winy zarządu cmeptarnego, działek wie':!z. "Azef". Dyr. Cel majster i Bermlln (RADIO AUDdlON Ł6df, Traugutta', 
syn zmarlego zde-cyuo\vat się Dziś wieczór uroczyste przedst.a- Gośc. wyst. Teatru Kam. gmach Grlln HQtelu) TeL 153-71. 

MARJA VON WASHINGTON 

ostatnia z żyją,cych .i2sz~e krew­
nych Jerzego Waszyngtona, pierw 
szego prezydenta Stanów Zjedna­
ezonycb, mieszk3, w zupełnem odo­
sobnieniu w miasteczku Erding 

pod Monachjum. 

Recital 
E. Peuermanna 

Dzisiaj o godz. 21,50 wystąpi w 
!tudjo warszawskiem profesor bar· 
lińskiej akademji muzycznej, Ema­
nuel Feuermann, jeden z czoło­
wych wiolc::czeIistów współc.zes­

nych, w wykonaniu którego t1~ły­
szą radjosłuchacze na wstępie So­
natę A-moll Fr. Scbubarta, napisa­
ną w oryginale na "arped.i.ion", tj. 
sześciostrunną wiolonczelę O stro­
ju gitarowym. Instrumentu tego 
praktyka muzyczna nie przyjęjła. 

Wdzięczne (I jedyne) dzieło na pi­
sant' na arpedżion ~ sonata Schu­
berta - przeszło do literatury wio 
lonczelowej. Istnieje ona też w 
przeróbce, Jako !mncert wioloncze­
lowy w układzie G. Cassado, gry­
wany obecnie często. Pozatem art y 
sta wykona meł<KłyjnlJ. rapsodję na 
żydowskie tematy liturgiczne ,­
"Kol Nidrei" M. Brucha, wreszcie 
efektowne "Alle.ił'o appassionato" 
Saint-Saensa zakończy recital. 
Przy fortepianie prof. Ludwik Ur-
Meln. (1') 

wienie z okazji święta robotnicze- BAR T " 
go l-go maja ;,Sprawa Dreyfusa". ft AUDYCJE ZAGRANICZNB 

W rocznicę Konstytucji 3 maj:t " I 
urlllV będzie we wtorek c godz. 11 Ostatna t,dz·eń Berlin (419) ł K6nłpWU8terhaa-
po 'południu i 8,30 wieez. "Pa.'l przebojowego programu p. t. sen (1635) 

GeIdhab". "Fajol lo der Łullo" ~~:~ ~::c: F;:n !:!:~. 
TEATR KAMERALNY. Dziś 2 przedstaw. po cenach naJ- Straussa (Symfon.la C-dur M~rta 

Dziś. w niedzielę i we wtorek o niżs~ych od 50 gr. do 1.60. "Don Juan" R. Strau8111. 
5eJ- "KIopoty Bourrachona". Pocz. o godz. 7.45 i 10 wiecz. S b (ę.tln 

Prsedsprzedaż biletów od . 6 w. tf'ass urg ~, 
Dziś, jutro i pojutrze mecz. I 20,30 Koncert (Uwertura. "Kar-

"Omal nie noc lloś1ubna". • nawał rzymski" ł Symfonja fanta ... 
Wkrótce premjera popularnego Opera dzieCięca styczna. Berlioza, SymfonJa, IX Bee 

autora "Roztworu prof. Pytla", thoena). 
wyb.:>rnego ironisty 1 satyryka Bru- Jak już donosiliśm~ w dniu 5 ma 
nona Winawera trzyaktowa dosko- ja o godz. 12 w południe łod~ianie FlorenCja (!SOl) I MecIJolan (331) 
nała komed.f!1 "Pop ros tu truteń" z będą mieli okaz~ podziwiać w te· 21,00 Opera Mas~ego "Silva 
udziałem artv~tv scen warszaw- atrze miejskim niepowszednie wido no". 
skich W. Grabo'\>skiego. Reiyseru- wisko. Mianowicie uczniowie Miej- Bukareszt (394) 
je J. Walden. skie.i Szkoły Pracy wystawiają po 20,00 Operetka Flechtenm<1 ' llll':t 

raz pierwszy w Łodzi operę dzię- B '" H " 
OSTATNIE PRZEDSTAWIENIA cięcą BrQnisławy Ostrowskiej p. t. "aua arca. 

"ARARATU" 
Dzi§, w niedzielę, dnia 1 maja o 

godz. 8 i 10 wiecz. w dalszym cią.­
gu a.rcywesoly prog-ram p. D. 

"Fajgl in der Lu.ftn", grany przeszło 
pięć tygodni z niesłabną.cem pow,) 
dzeniem, 

"Ararat" pozostaje w Łodzi je­
szcze tydzień, voczem wyjeżdża, nn. 
gościnne występy do Warszawy, 
Krakowa, L wo'Wa, Wilna. 

JACK RECHZEIT. 
W środe w fi1hannonji pożegnaL 

ny występ znakomitego artysty 
amervkaJiskieO'o Jack'a Re ch zeit.a 
i uta'lentowan~"t artystki śpiewacz­
Id Jochewed Zylberg. Na wieczór 
ów przygotowano program rewjo­
wo operetkowy. 

"Q. P. Q." NA OTWARCIE 
"SCALI". 

Wszystlrie sfery Łodzi naznaczy­
ły sobie dnia 3-go maja rendez­
vous na premJerze warszawskiego 
teatru rewji "Qui Pro Quo", który 
zainauguruje sezon rewJą p. t. 
"Nos do góry!" I 

"Taniec kwiatów". W przedstawie- Budapeszt (550) 
:niu bierze udział 100 dzieci. Próby 19,30 Operetka J. Straussa "lh-

b· k .. d ron cygański". ~y do legają ońca i wrozą ()-
skona~e widow!slw. Jeśli dodać, że !!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!! 
czysty zysk przeznaczony został I 
na fundusz wycieczkowy dla ucz­
niów, to nie ulega wątpliwości, że 
niewielka ilość IJQzostałych biletf\w 
Po przyst~Pnych Cenach (od 50 gr. 
do 3 zł.) zostanie w kan~ehtrji ~zko 
ły zalmPiol1a, wzgl. zamówiona 
(Tel. 138-35) już w ciągu ponie­
działku. 

THEUNIS 

KSIĘŻNICZKA I WIEŚNIACZKA 
Prawdziwem świętem dla dzieci 

J ... odzi będzie następna niedziela, 
gdyż szkoła plastyki i rytmiki St. 
Paszkówny wystawia w fiThaJ"!n()­
nji bajkę tanecwą, w dwuch ak­
tach p. t. "Księiniczka iwleśniacz 
kan. 

Bilet,y W cenie od 1 zl do 6 zł. 
są do nabycia w kancelał'ji s~koły, 

I Gdańska 94, oodziennie i w święta 
od godz. 12 - 1 l od 5 - 8 wiecz. 

NAJ PIĘKNIEJSZE ARTYSTKI WARSZAWY 
NAJŻYWIOŁOWSI KOMIOY 

DOBOROWE TEKSTY 
OLŚNIEWAJĄOE DEKORAOJE 

NAJLEPSZE PRZEBOJE MUZYOZNE 
w inauguracyjnej rewji teatru 

--
II 1- ro-

z Warszawy 
Od 3 do 8 maja codziennie 2 r 

przedstawienia: o godz. 8 i 10 w.1 
Przedsprzedaż biletów od po nie- , 

działku, dnia 2 maja, przy kasach były 
"Scali" w godz. od 11 do 2 i od ster 
5 do 8-e,i wiecz. 

beI/gijski prernjer i mlni­

finansów, będzie p'rzewo-

dnia 3 maja 

na otwarcie teatru "S C A 1 A II 
(wspanIale przeblldowany gmach dawnej .Scali" - Śrddmiejsl!ll 15) 

Stila aj o z· ~Ż 
i blelizD( dla 

ezroboinu€h 

dniczącym konferencji repara­

cyjneJ, która ostatecznie roz­

pocznie swe obrady w dniu 16 

czerwca w LozatIliJlie. 

U'nU'nU'nU'nU'nU'nU'nU'nU'n 
W'JW'J@WJcmW'JW'JW'JU'n 

Oodziennie 2 prsedstawienia O godz. S-ej i lO-ej wiecz. 
Przedsprzedaż biletów od poniedziałku, dn. 2 maja, w godz. 

od 11 - 2-ej i od 5-ej do S-ej wiecz. L-______________________________________ __ 



Łódź, 1 maja 1932 r. OS· H DLOWY Łódź, 1 maja 1932 r. 

• 
Kwadratura MDła y r • • 

IZ e Pagłębiający się świat{)·wy 
kryzys finansowy zaakcento­
wał różnice, jakie istnieją mię­
dzy krajami wienzycielskieani, 
a dłuż.niczemi. Pierwsze - to Nowe niehezDieczeńs wo zagraża eksDorlowi włókienniczemu 
przedewszystkiem Stany Zjedno W dniu 29 b. m. w izbie prze 
czone, Francja i Anglja, posia-
dają1le w bilansach płatniczych mysłowo - handlowe., odbyło 
poważne nactJwY'i:ki z tytułu Z{)- .. i~ w obecności prezydjum łz­
bowiąz·all !państw d~ui.niJcz~h. by oraz dyI'ekc.li lwsiedzenie 
Kraje dłużnicze, do których na komisji eksportowej, na któ­
leży i Polska, nie. posiadają na- rem w pierwszym rzędzie oma­
ogół w swych bilansach płatni-
ciZych innych powai.niejszych wiano świeży projekt ro.zpOi'zą 
aktywów poza nadwyżkami z dzenia sfer miaroda.iny~h, do­
tylułiu handlu zaaranic.znego i tyczący 

tyl'ko od tych nadwyżek zależy REWIZJI DOTYCHCZASO­
kh w~'ptacalność. In.~emi slo- - WYCH STAWEK ZWROTÓW 
wy - mogą one pIacIe swe zo- , ORCIE TO­
~Iwiązania wob~ państw wie- CEL PRZY EKSP 
rzydelskich jedynie w towarze. W ARÓW WLÓIHENNI-
WydawałOiby się więc, że w in- CZYCH. 
ttrcsie kxajów wierzycielskich 
powinno leżeć ułatwienie tego 
procesu likwidowania zohowią­
zań na dr()(h~ wymiany towa­
r\)\\~j. 

Tymczasem dzieje się prze­
ciwnie. Krajem, który, odgro­
dz.iwszy się od przywozu z za­
granicy prohibicyjną taryfą cel 
ną, zajmuje pierwISze miejlSCe w 
międzynarodowym wyścigu ceł 
jest właśnie g~ówny wierzyciel 
łwiata - Stany Zjednoczone. 
Naslępne ,zaraz miej<sce w tym 
wyś<:igu zajmuje Francja, roz­
szerzająca na coraz to nowe 
artykuły, stosowany z ca'ą bez-
względnością system kontyngen 
t-0 >\'ania POf/ZYwozu. Podobnie 
postępuje Anglja, która wszedł-
szy niedawno na drogę prootek-
cjonizmu c-elneRlO, stara się w 
szybkiem tempie nadrobić sw-e 
opfl~nienie na tym odci.nJ.m. 

W rezultacie twarzy się blęd 
ne kolo: kroje dlUJżnicze da.żą 
za wszelką cenę: do osiągnięcia 
w obrotach towarowych nad­
wyżek, ktÓ<fooy zrówno~a~yłv 
odp;yw dewiz z tytułu ich :w­
bowią,zań za,granicznych. Co­
raz trudniej jest im osiągać te 
nad\vyiki w obrotach między 
s·obą. Rosnące tendencje do 
oparcia wzajemnych (}brotow 
między państwami dłUJżni<:zeml 
na zasadzie kOOIllpensaty są wy­
razem jedn,a.kowei sytuacji, w 
jakiej się te kJraje zonadują. Z 
drugiej strony pl"otekcjonistycz 
na polityka krajów wierzyciel­
skich uniemożliwia krajom 
dłl1:bniczym osi~a.nie na jeh 
rynkach nadwyJŻek wywozo­
wych. 

Jask<rUł'WYIIIl tego pr.zykładem 
~ą na.sze stosunki handlo·we z 
Fran<:ją, która w 1, a,kil'esi e 
wszystkich ~ wyją.tku :lrty­
kulów, b~ą<lych przedmiotem 
przywozu na jej Irynek wyra-
źnie nru; 1U1J)081 edz a, udzielając 
Pol'sce ni e:prqporcjo nal nie nt-
s'kieh w pO'l'Ó'Wnani'll' z innymi 
krajami kontyngentów przywo 
lZ'OWych. W rezclJtacie do wy-
miany towaT·oweJ z .,han,ki~-
rem świata" Polska mUJsiala do 

Pi'o.tekt ten wywołał kolosal­
ne zaniepokojenie w sferach 
ekspoMowyeb. 

Wszyscy bez wyJątku ucze­
stnicy Iwnfel'ene.li stwierdzili 
jednof>(lośnie, że 

ZASTOSOWANIE JAKICH­
KOLWIEK BĄDŹ .";l\lIAN W 
nOTYCIICZASOWYCH STAW­
I{ACH ZWIłOTU CEŁ SPOWO 
DO'\ AĆ MO~E ZUPEŁ~E ZA 
HAltlGWANIE TAK~ CORAZ 

p'laJCić za pioowsze dwa mi e- \ 
sią<le r. b. pawa1żną sunnę 23 
mi,Ij. fr. wobec 16 milj. fr. na 
naszą korzyIŚĆ w tym samym 
okresie r. ub. 

Trudno porzewidzieć, jak roZ 
~iąz.ana zostanie ta kwadratu­
ra kola, w której e<k$Pansja wy 

'woZQIwa, będąc dla krajów dtu­
miczych jedynym ~rodkiem 
wywiązania się z zobowiązań 
jest krępowana przez samyc'h 
wit:rzycicIi. Wydaje się, że roz 
strzygnie ją samo życie. które 
jUiŻ dziś stawia kraje wie'rzy­
cielskie w obliczu bankructwa 
Iwych dtużnik6w. 

M. K. 

Zarząd związku angielskich przę I 
dzałń i fabryk ' bawełnianych po- j 
wziął jednomyślną uchwalę w spra I 
wie wypowiedzenia dotychczaso-
wej umowy zbiorowe.ł w tych galę­
ziach przemysłu, dotyczącej płac 
i czasu pracy. 

Uchwała, którą otrzymają w for·· 
mie zalecenia wszystkie fabryki tej 
branży, wywołana była odmową 
zwiąrzków robotniczych w sprawie 
nawiązania rokowań o z,redukowa- I 
nie warunków plac. • 

Wymówienia obejmą przeszło { 
200 tysięcy robotników. I 

domo, zostały .1UŻ w swoim I w sprawie te.i trwają nadal ro- nosić mają ob~n1e 20 pro~nt 
czasie wydatnie obniżone. kowania. ad valOl'eDl, ~asł dotyeb.. 

Następnie delegacJa izby W wyniku fflui.sze.' dyskusji ~as obowiązu.iącyeh 50 pi'OC., 

przemysłowo - .haudlowej, któ postanowiono, że koni~znetn należy mieć nadzieję, że eks­
ra bawiła w Pal'Yżu złożyła i~t. celem ukrócenia dzikiego port do kraju t. będzie na-
szczegółowe sprawoz.danie z poprostu eksportu, upl'awiane- I dal wzrastać.. 

wyników swe pracy. go przez -poszczególnych eks- !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!! 
Jak si~ ol{azuje, sprawa wy­

wozu nasze" konfekc.lł do Fran 
~ji nie została jeszcze do tej 
~;IUIl1. ostatecznie załatwiona I 

pOl'terów, 
ZSYNDYKALIZOW ANIE EKS­
PORTERÓW GOTOWEJ O-

DZIEŻY 

rokowania w sprawie te" trwa- i to nietylko tych eksportel'ów, 
.ią w dalszym ciągu. Nie nlega któuy wywożą towar do 
wątpilwośei, że pewien uie- Francji, ale i ' na wszystkie in­
wielki kontyngent dla naszej ne zagraniczne rynki. 

odzieży we Francji będzie wy- Co do dalszych możliwości 

Znaez1lny, eo do .łednakże zwl~ eksportowych do Anglji, to wo 
kszenia tego kontyngentu, to bec zmnieJszenia cel, które wy 

EZP05REDNIA KOMUNI elA 

os 
jest przeciętnie 3476 kandvaaŁów 

Wedlug ostatni·ch dany<:h fita I myśle górniczym 3,694, w p'l'ze­
tysty.cznych, na każde sto wol- myśle metalowym 3.185, w 
nych posad w Polsce było prze I grupie robotników niewykwali­
ciętnie w dniu 1 marca b, roku fikowanych 3.078, wśród 1'0-

1.476 kandydatów. botników młodocian~h 1.748, 

Na.Jwiększą stos'UlIlkowo licz- w przemyśle hutniczym 1.313, 
hę poszukujących pracy zano- w grlllPie robotni'ków rolnych 
~owano w pnzemyśle budowla- 1.258 osÓib. 

lym, mianowicie 17.348 kandy- N a.łl11niejsZą Iiozbę kandyda­
Iatóow na każde 100 wolnych tów zanotowano w grurpie słUJi­
)osad. WŚlród pracowników u- by domowej i robotników ko­
nyslowych na każde sio wol- munika<:yjnych, mianowicie 
rrch po-sad kandydowało 543 osoby na każde 100 wol­
lO.687 osób, w przemyśle włó- nych posad. 
de1mkzym 5.945 os6b, w prze-

Taki jest Paryż!. .. 
Czy pani tańczy la biguine? .. 

Kochaj mnie, Jaquelino!. .. 

~'HfH "f"lft"J 
Ceduła giełdy w Łodzi 

Dolary St. Zjedn. 8,90 8,89 
4 proc. poi premj. dol. 48,50 48. 
Bank Polski 74.- 78,-
'J endencja słaba. 

Warszawska giełda 
pieniężna 

GOTÓWKA 
Dolary 8,89 

CZEKI 
BeIgja 124,80 
Holandja 361,10 
Londyn 32,50 
Nowy Jork - czeki 8.0Gi 
Nowy Jork - kabel 8,huV 
Paryż 35,08 35.07 . 
Praga 26.37 
1'zwajcarja 173.-
Włochy 46.-
Berlin 212.-

AKCJE 
Ba,nk Polski 73.-
LiIpop bez kup. 
Ostrowieckie serja B. ~~.-

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE 

4 proc. inwestyoyjna 88.- 88,2/i 
6 proc. dolarowa 56.-
7 proc. stabilizacyjna 50,75 53,25 
54,25 57.- o·dcinki po 100 Jol. 
8 proc. BGK. 91.-
4 i pół proc. ziemsko 37,50 (drob­

ne). 
8 proc. Warszawy 59.- 60.­
(odcinki drobne) 59,50 

OBROTY PRYWATNE 
Sprzedal~ KupM 

Dolary 8,89 8,90 
Marki 211.- 212.-
Funty 32,- 32,50 
Poż. inwest. 87.-' 88,-
4 proc. stabil. nie notowana wsku 

tek ci!1gnienia. 
8 proc. L. Z. Łodzi 59,50 60;-
8 proc. L. Z. Piotrk. 54,50 54,75 
Bank Polski 72.- 73.­
Waluty utrzymane, papiery pau-

stwowe słabsze, A. B. w zaofiaro-
waniu. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
NOWY JORK. 

Oto piosenki, które odśpiewa ulubieniec publiczności 
Loco 5,85 kwiecień - maj 5,72 I czerwieo 5,79 lipiec 5,87 sierpie6 

5,94 wrzesień 6,01 październik 6,09 
listopad 6,15 grudzień 6,22 stycze~ 
6,28 luty 6,35 manec 6,43. 

w najnowszej komedji muzycznej p. t. 

Składa 
dla 

• Be 
-z-

w głównej roli kobiecej, 

o ziei i bielizne 
zv bOlnrch 

NOWY ORLEAN 
Loco 5,84 maj 5,59 lipiec !i,Sa 

październik 6,06 grudzień 6,19 sty­
czeń 6,25 marzeo 6,43. 

LIVERPOOL 
Loco 4,82 kwiecień 4,49 ms] 4,48 

czerwiec 4,46 lipiec 4,45 sierpień 
4,46 wrzesień 4,47 październik 4,4!ł 
listopad 4,50 grudzień 4.52 styczeń 
4,53 luty 4,54 marzec 4,59 kwie­
cień 4,61 maj 4,63 czerwiec 4,67 
lipieo 4,72. 

Egipska: loco 6,55 maj 6,20 li­
piec 6,35 październik 6,60 listopad 
6,64 grudzień 6,69 styczeń 6,71 
marzec 6,86. 

Upper: 1000 5.77 maj 5,53 lipiec 
5,62 październik 5,75 ]jstopad 5,7fS 
grudzień 5,78 styczeń 5,83 mant'l. 
5,89. 

OZWIQkOWV Kino -Tealr Wybitnie artystyczne al'cydsieło diwiękowe, ktÓre ŚWl!lt cały podziwIa s niekłamanym wyrazem uchwytu I entusjazm;r. 

" T L" 
Dziś Doraz ostatni! 

O g r e s a -- c z y Produkcja ERYKA POMERA. 
Re~yBerja ERYKA CHERlLLA. 

Role główne w wykonaniu: Liljan Harvey, Henri Garata, Lii Oagover 
W'Plllliillil wizja obl'ad oesllrskich, o)śnle vajllcego przepychu ol'szllków dworskich chciwych I pl'zebiegłych konuachtów politycsnych, bedro,lrich 

zabiIw i uciesznych mlłoltek, 'ród dtwi~kdw upojnyoh walczyków S TRAUSA 
Mimo wysokioh kosztów filr;,~ celłW' ~isc normalne. Pocl1łtek B.ansów O ged!. 1.-



GłOS SPORTOWY Lodź, dnia 1 ma.ja 1932 r. 
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Vienna-Kraków 
lnteresująca transmisja 

meczu piłkarskiego 
B I ę d n iI p D li t Y k a li. D. Z. L. A. Protest klubów 

robotniczych 
w dniu dzisiejszym w Łodzi nie 

Nie wolno la.orgzowat Pabjanic z wgraźną przeciwko zawodom 
Polska-Włochy 

odbędzie się żaden ligowy mecz 
footbalowy. Polskie Radjo dba Jed Czy mecz 
nak o to, aby miłośnicy piłki noż­
nej nie nudzili sil;! i trasmituje . z 

szkodą dla sportu łódzkieeo 
lekkoatletyczny Łódź-Warszawa dojdzie do skutku 

Kluby robotnicze, zrzeszone w 
związku robotniczych stowarzy 
szeń sportowych a należące do 
PZPN., mają przesłać do zarządu 
PZPN. gremjalny protes! przeciw­
ko wykorzystywaniu proJektowane 
go meczu Polska - Włochy dla 
celów propagandy faszystowskiej 
w związku z przypadającym tego 
dnia jubileuszem rządów faszystow 
skich. 

Krakowa na wszystkie stacje, a 
więc i na Łódź, poważny fragment 
interesującego meczu międzynaro­

dowego, a mianowicie spotkanie 
doskonałego teamu wiedeńskiego 

"Vienna" z reprezentacją Krako­
wa. Transmis.ia odbędzie się od 
godz. 18 - 19. (r) 

Po długkh pe1rtraktacjach u­
dało się wreszcie ŁKS. doJść 
do porozll'Illienia z pOZnańską 
Wartą w sprawie odbycia w 
Łodzi meczu lekkoatletycznego 
Reprezentacja Łodzi (wzg'Winie 
ŁKS) - Warta. 

Zawody te odbyłyby się łącz 
n1e z biegiem sztafetowym 
3x1.000, jaki pozostał jeszcze 
do roze;g,ra,uia z roku UJbiegłego 
o drużynowe m.iJstrzostwo Pol-

Klimczak .- !DI-sarskl- ski pomiędzy Wartą a AZS. 
I" (Warszawa), przyczem od wy-

otrzymali wykreślenie 
z T. G. Sokół 

niku tego biegu UlZależnione 
jest zdobycie tytułu mistrza. 

Dzięki więc pl'lzypadkowi 
Klimczak ł Pisarski, mistrzowie Łódź, bodajże po ra·z pierwszy 

w lhistorji sportu, może być 
Łodzi w wagach lekkiej i półśred- świadkiem pierW'szorzędnej im 
niej otrzymali wykreślenie z T. G. prezy lekkoatletycznej, w któ­
SoMł i wobec tego tracą prawo rej wzięliby udział naJwybit­
startu do dnia 14 października rb niej,si zawodnicy tej miary co 
Ob d a' a dn' ..... ...,Ian1· doskonały Bmiakowski, Hel-

y w .1 z wo ICy po u..""." ,<,-lU I jasz, bracia MHNutowie i inni. 
tego terminu zasilą sekcję bokser- Niestety, inicjatywa ŁKS-u, 
ską ŁKS-u. za.slugująca na najlWięks.ze u-

Wf 

D a mecze o mistrzostwo Łodzi 
llAKOAH - L. T • . ~. G. 0:5 

(0:0). 

W dniu wczorajszYlll1 na boi­
OIlku W. K. S. został (ozeg.rany 
m en piłkarski o mistTz~"WI) 
pomiędzy Ł. T. S. G. i Hakoa-
1t1('1O, któremu przyglądało się 
3 (tOO widz6w. 

Hakoah ty1ko W pierwszej 
połowie był wz~Iędnie dobrą 
dr ,JźYlIlą i zdołał utrzymat wy­
nik bezbramkowy. W drugiej 
ipo]owie zdooydowana pr.tewa­
ga L. T. S. G., dla którego ko­
lejno zdobywają bramki Pogo 
dzhlslki, Mikołajczyk z rzutu 
woJnego, Francman i Voigt -­
dwie. W o,statnich minutach 

~a toczy się tylko pod hram­
,ką Hakoahu. Zwycięstwo Ł. T. 
S. G. zasłużone. Sędziował p. 
Piotrowski. Szczegółowe spra­
wozdanie podamy w dniu ju­
tr,zejszl'\lIl. 

WIMA - WKS. 2:1 (1:1). 

DrUlżyna fah~zna odniosła 
zWY1Cięstwo nad wojskowymi, 
mimo, iż ci wyst~piH zasileni 
przez Stolarskiego i Lenalfta, a 
więc dfWU byłych graczy WI­
my. Bramki dla zwycięzców 
padły ze strxa.łÓ'W WaItera i 
KOJWalem;kiego, dla WKS. jedy 
ną hramkę uzyskaJ Stolars'ki. 
Sęd:dował p. And.r,z;ejak. 

Zjazd gwiaździsty do Lwowa 
motocyklowy ogólnopolski 

Z okazji wielkiego okręinego wy 
Adgu aru.tomobilowe!!;o i motocyklo 
w('go, który odbędi:ie się dnia 19 
czerwoa 1932 r., na trójką.cie ulic 
rujasta. Lwowa, pełnym silnych 
wzniesień i zakrę,tów-ur~ądza Ma 
łOI,olski klub motocyklowy ogólno 
polski zjazd gwiaździsty do Lwo­
wa.. 
Uczestnicy zja.zdu będą. mieli mot­
ność ujrzenia imprezy tego rodzaju 
jedynej w Europie motocyklowej, a 
drugiej po Monte Carlo automobil o 
wej. Wyścigi takie urządzone dwu 
krotnie w roku 1930 i 1931 ściągnę 
ły zawsze setki motorzystów i au­
tomobilistów z oałej Polski. 

pragną ujrzeć niepowszednią impre 
zę wyśC!gową - do gremjalnego 
udziału w zjeździe gwiaździstym. 

Udział mogą brać tak zrzeszeni 
jak i niezrzeszeni. N ajm.niejsza su­
ma przejeohanych kilometrów wy­
nosić musi 200 km. Na miejscu I 
wajdą. ll'czestnicy szereg udogod- I 
nień w ulokowaniu własnem jako­
tez maszyn. . 

Wszelkich bliższych informacji 
udziela Małopolski klub motocyklo 
wy, Wf:: Lwowie, pl. Marjacki 4. 

Wpisowe zjazdu gwiaźflzistego 
motocyklowego na dzień 19 czerw­
Ca br. do Lwowa, wynosi 15 zł. O­
stateczny termin zamknięcia zgło­
szeń upływa dnia 5 crLerwca 1932 
roku. 

znanie, natrafia nagle na prze- wilejowanie malutki~h Pabj1ł­
szkodę ze strony takiej, z kt6- ' nic, z wyraźną szkodą dla SpOl:­
rej należałooy jej i'aknajniniej tu łódzkiego, nie wytrzymuje 
się spodziewać, a która osta- najlżejszej krytyki. Nawet 
tecznie może nawet doprowa- względy finansowe i organiza­
dzić do uniceJStwiooia z tak wieI cyj!1e wskazują, że o wiele 
kim tr.udem na wiąa;ane.go przelZ wdzięczniejszym grallntem do 
ŁKS. porozumienia. popisu jest Łódi. 

NiewiadOlIIlo czem powodo- Taką' polityką, LOZLA nic 
wał się zarząd ŁOZLA. przeno- nie 'Zbuduje, wprost przedwnie 
sząc bieg sztafetowy Warta - niechętnie nastroi porzeciwko 
AZS. do Pabjanic i powierzając sobie wszystkich. Mecz projek-
NA 100 WOnych tórem )na towany przez LKS. jest w tym 
organizację tej konkurencji, wypadku tak poważnym argu­
łącznie IZ mistrzostwami dla mentem, iż wszystkie inne 
pań, tamtej,szemu klubo·wi względy muszą się wydać ma­
" Kruschender". Decyzja ta wy- łostkowe i nic nie znaczące. 
woł,ała z'rozumiałe zdziwieme PrzY'Puszozamy, iż z'arząd L. 
w łódzkim świecie sport'owym, O. Z. IL. A. po głęhszem rozwa­
a już ohstawanie przy niej jest żeniu całej sprawy zrozumie 
poprostu karygodne. swój błąd i zmieni zajęte sta-

Dotychczas ŁOZLA, jeśli CoIŚ nowisko, w tym kierunku, by 
zdziałał dla rozwoj1u i potpulary dać Łodzi pierwszorzędną i po 
zacji lekkiej atletyki, to w każ- stawioną na wysokim pozio­
dym razie ba['dzo niewiele, dzi mie imprezę. 

Twołe nogi i Amol 
wygrały bieg ... 

Przed zawodami masaż cełego cle­
ła Amolem, wyrabianym J: najszlachet­
nieiszFch czę§ci .i6ł z d.mieszklł men­
tolu japońskiego, utrzymuje żywotnoś6 
ł energię w cJ:!lSie wielkIch wysiłlr6w 
fizycznych. Cukierek Amol w cJ:aaie 
upalnych dni lata daje rzeikość całe­
mu organizmowi i doskonale dezyn­
fekuje jamę ustnIl. Amol to przYJa­
ciel każdego sportowcal Do nabyaia 
we wszystkioh aptekach ł drogerjach. 

wnym jest więc jego upór ooie !-!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!E!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 
możliwiająlCY wykorzy'stanie 

ta k sprzyjającego momootu, ja 
kiego nie prędko doczekamy 
si ę dla przeprowadzenia ta,k 
atrakcy.inych zawodów. Upl1zy-

SEZON IfTNI 
w DźWIĘKOWBM KINIE 

"CAPITOL" 
pr~yniesie w repertuarze 
filmowrm same arcyd~óeła 
których spis podajemy po-

ni7.sj: 

"w mro8ach miel· 
hieoo miasta" 

Charles Beyer, Odette For­
relle, Armand Bernard. 

"Kapitao Whalan" 
Gary Cooper, Claudette 

Colbert 

"Szanuhai -EHPreSS" 
Marlena Dietrich, Clive 

O'Brook. 

Szkatułka nas2ego repertuaru 
nawiera filmy tylko o wysokiel 
wartości artystycznej, genjalnej 
reżyserji i oryginalnej treści. 

M 

SZACHY 
Fod reJakllJą lótlzlłiczo Okr~gowcgo Zwiqzku rSetlchOflJ"o 

Zadanie Nr. 22 •• B. HUlsen 

Mat w 4 posunięciach. 

Parli a Nr. 56 
Grana na turnieju w Londynie 2. II. 1932 

Miss Menchik 
(Białe) 

1. d2~4 
2. c2-c4 
3. Sgl-f3 
'4. e2-e3 
5. Gf1~3 
6. Gcl-d2 
7. Sb1:d2 
8. O-O 
9. Hd1-c2 

10. Wf1-dl 
11. Sd2-e4 1) 
12. Wd1-d2 
13. Gd3:e4 
14. Hc2-a4 
15. Ge4-d3 
16. Ha4-dl 
17. d4:y5 2) 
18. Hd1--e@ 

Dr. Aljechin 
(Czarne) 

Sg8-f6 
e7~ 

b7-b6 
Gc8-b7 
Gf8-b4+ 
Gb4:d2+ 
d7-d6 

Sb8-d7 
Hd8-e7 

O-O 
g7-g6 
Sf6:e4 

c7-c6! 

36. He~-d4 8) 
37. c4-c5 9) 
38. Sb3:c5 
39. Wf2-b2 
40. g2-g3 

We6-elS 
d6:c5 

Sg5-h8 
f4-f3! 
f3-f2+, 

Białe poddały się. 10). 

Uwagi: 1) Białe chcą zagrać 12. 
S :f6 + a. następnie Sf3-g5--e4. 
Mistrzyni świata dąży do uprosz­
czenia {{TY i do remis, ale na to 
trzeba jeszcze ... zg-ody Aljechina.\ 

2) Należało zag-ra6 17. He2. 
3) Aby móc swobodnie dyspono­

wać wieią. aS. 
4) Oddaje przeciwnikowi watM 

pole f4, ale należało się powM.nie 
liczyć z posunięciem d6-d5. 

5) Z groźbą Sf4-e6-d4 i f7-flJ 
6) Grożąc Sg5 :f3. 

W roku bieżącym zapewniony 
jest udział szeregu pierwszorzęd­
nych jeźdźców krajowych i zagra­
nicznyeh. Wśród tych zapewnia.ią. 
swój przyjazd motocykliści takiej 
mia,ry jak Oilter (Szwajcarja.) -
mistrz Grand Prix Polski w roku 
1931, Brudes (Niemcy), Schnee­
weiss i Kiihlmcier (Austrja). Z pol 
11kich zawodników największe zain 
teresowanie okazu.ią.: Alvensleben, 
Nagenga.st, Szweitzer, Rudawski, 
'Kustanowbz i wiele innych. 

Sokolawski (llSG) zawieszon, 19. Wa1-dl 
20. e3-e4 
21. He2-e3-

Wf8-c8 
~6-c5 

Sd7-f6 
b6:c5 

Sf6-h5 
Wc8-f8 S) 

4) Sh5--f4 
e6-e5! 5) 

Wa8-d8 
Ff4-e6 

Gb7--a8 
Se6:c5 
f7-f5\ 

7) Przegrywa równłet dobrze, 
,jak każde inne posunięcie. Od grot 
by 35... f5--f4! 36. He2 (36. Hd2, 
S:f3) e5-e4! nie było iadnego ra­
tunku. 

Małopolsld klub motocyklowy, 
który or?;aniz.uje wyścigi wspólnie 
z klubem automobilowym, już obec 
nie rzyni wielkie przVg(\t{)wania na 
przyięcie zawod.nikó>f wyścigu i 
raidu. 

Tą. drogą zaprasza wszystkich 
polskich motocyklistów, którzy 

Ferment w wydziale g~er i dyscypliny ŁZOPN. 
W związku z za.jściem, ja.kie 

mia'o miejsce na meczu o pu­
har Hakoah - Ł TSG-., na któ­
rym został mieważ,ony czło­
nek zaifzą.du ŁZOPN. przez gra 
cza Ł TSG., Sokołowskiego, a 
które do dnia dzisiejszego, mi­
mo to, iż od c.hwili wypadku 
upłynął jwż miesiąc czasu, nie 
zostało przez wydział gier i dy­
scY'))lliny zlikwidowane, dowia. 
dujemy się, że gracz Sokołow­
ski został zawieszony i nle 

mógł wziąć udziału we wczo­
rajszych zawodach o mistrzo­
stwo przeciwko Hakoahowi. 

Sprawa ta, obok sprawy gra­
cza Ha'koahu, Gertla, była jed­
ną z tych, która spowodowara 
bardzo burzliwy przebieg ob­
rad na ostatnich dwuch poste­
dzeniach wydziału i, niewątpli­
wie, wywoła dals,ze przykre dla 
wY'działu konsekwencje, o kt6-
rych w niedlugim czasie s1ę 
dowiemy, 

22. Gd3-f4 
23. b2-b4 
24.. Wd2-b2 
25. b4 ;r.5 
26. Sf3-d2 
27. e4:f5 
28. f2-f3 
29. Wdl-bf 
30. Sd2-b3 
31. Wb2-d2 
32. Kg-1-h1 
83. Wd2-f2 
34. Wb1-dl 
35. f3-f4 7) 

g6:f5 
He7-g7\ 
Kg8-h8 
Sc5-e6 
Se6-g5 

Wf8-g86) 
Wd8-e8\ 
We8-e6 

85:e4 

8) Nie pomogłaby i ofiara jaKOŚ­
ci, gdyż po 00. H:f4, Sh3! 37. H :f5 
S:f2+ 38. H:2 decyduje Wf6 z na.­
stępnSm W:f1 + 

9) Jeśli 37. H:d6?, to naturalni6 
Sg5-e4. 

10) 41. Og2, We5-et+. J eszcz!) 
jedna part.ia. dr. Aljechina, w któ­
rej mamy moźność podziwiać Aub­
teIną strategję w połączeniu ze 
skońl'zenie piękńą taktyką.. 



Ploda 
na Zielone Świątki 
Kostjumy. Nie ~ostjumy angiel­

skie, ale kostjumy francuskie bez 
podszewki. Do kostjumów nosi się 
jedwabne, k()!orowe bluzeczki bez 
rękawów, lub z bufkami, zamiast 
kołnierzyków posiadają one szali­
ki, które wykI ada sit:! na kostjum. 

Materjały gładkie lub w grochy. 
W grochy są szaliid, sukienki i 
komplety. Słomkowe kapelusiki o­
zdabia się kolorowe mi kwiatkami 
lub wstążkami w kilku kolorach. 
Najmodniejszą formą kapeluszy 
jest forma beretów. Te berety z 
JrJękkiego filcu będą noszone do 
wszystkiego, zarówno do sukienek 
sportowych, jak i wieczorowych, 
ozdobione klamerką metalową tub 
cienkiem piórkiem. Do takiego ka­
relusika należy naturalnie woatezz 
ka. Woalki są nadal bardzo modne 
ele!!:ancko wyglądają duie fjlco1\'e 
grochy na woaleczce w duże dziu­
ry. 

\l \ĘKNfJ P . 
ANI 

Prawdziwy Jedwab jest coraz 
",niej noszony. LetnJe sukl<:uki bł!­
,la szyte ze sztucznego .Ied lVab!u i 
płótna w rozmaitych kolorach. 
~Vs;y!)t1de ostatnie frarcus'r"! me­
liPie posia::l:lJą Z;l'Il';Cla na plt·each. 

Spacerowa sukienka przedpołud I Ciemno zielona sukienka wełnia Sukienka sportowa z grubsze) 
niowa z Jasno granatowej wełenki na z kokardą z czerwonego Jedwa wełny z metalowemi guzikami i 
Spodnie rękawy i kamizelka w for biu, przymocowaną na ramIemu. naszytemi kieszeniami. Szeroki pa 

pelerynka z stoh!!ym kołnierzy. 
kiem. Kołnierzyk, pasek i rękawicl 
Id z bronzowego zamSZu. Płaskie 

zlote guziki. (6) roie żabotu z deseniowego jedwa- Czerwona klamra. (2). I sek skórzany. (4). 
hiu. (T.). Pelerynk! będą noSZone do su- Sukienka spacerowa z szerokim 

~~~!!!!!~~!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!~!!~!!!!!!!! kien i do palt. Na rysunku (3) wi- szalowym kołnierzem, zapiętym w = dzimy sukienkę z wełny w kolo- pasie na jeden guzik i tworzącym 

pwRMt'S ..... *;c _ 

I 
rze beige z duią pelerynką, zacho- poniżej stanu nałożony bawet!ik. 

alnos" C"" ni-e obowl-azul-e dzącą na wąskie rękawy. Kolnie- Suki~nI{ ~est koloru szarego, szal 
ł' rzy i paseczek w kolorze czerwo- podbity Zielonym jedwabiem. (5). 

. . • nym. Kapelusik belge z czerwonem Sukienka spacerowa 'W kolorze 

30~M.DZltNNI{; 
gt;Z LM-SCZ~NIA 
! g0L0Wf DZI-S~I 
SOLI DO N0G JANA 

Ciekawe poglądy Slgrld Undset na nowoczesne piórkiem.. b?ige, przybranie bronzowe. Duża 
małżeństwo 

ZnakOlJUita .powieściopisarka' wszystko, dla kobiety nic, oto 
laureat!ia nagrody Nobla Sigrid I dewiza, stworzona przez morał 
l ;n'dset zamieściła niedawno w ność mę*czyzny.... Ws:zystkie 
jednem z czasOlJ)i,sm paryskich 
ciekawy artyklUl!: p. t. "MężczY1Z' 
na i kobieta w nowoczesnem 
małż·ellstwie". Poglądy, tam 
wyprowadzone, sq tak interesu­
jące i charakterystyczne, Że 
W3Jrto choćby pGJHół.ce ie przy­
t.oczyć. 

"Ni·e chcę mówić o sobie -
oświadcza pani Undset - gdyż 
moje życie miało charakter zu­
pellnie konserwatywny. 

W·:rs:z.ła.m. z.amą.ż jako rnto­
dziutka dziewczyna, a porza mo 
im mężem i dziećmi nie zna­
łam innych potrzeb i pragnień .. 
Ja jednak jestem wyjątkiem i 
daleka jestem od tego, aby sta­
wiać siebie ialko wzór ... 'Vprost 
przeciwnie .... 

Wydaje mi się, że ko·bieta 
dzisiejsza cią~le jeszcze Jest 
w swem życiu erotyczlIlenl o­
gromnie skręp<)'wana i podda­
wana pnzesądom, ukutym przez 
eJ:{oizm rnęŻ'Czyzny, wyst~ują­
cego w roli pana - pOW'OiIIlcy 
niewolnic... Dla rnęiczy7lll7 

a ng UJm en t y, służące temu prze­
sądowi, nie wytrzymują stanow 
czo krytyki.. .. 

Jeśli kobieł!1 zechce zacho­
wać życie rnonogamistycwe i 
"rn-ora·1ne", to dobrze... Ale je­
śli nie zec·hce - nikt nie ma 
prawa pi~ł.tnować jej z tego po· 
wodu i wyrzucać poza ohręb 
spoleczeńlstwa ... 

W czasach dzi.siej'Szych, gdy 
mał,żeńosł!wo ze względów eko­
nomicznyCh coral jest . trudniej 
sze, czyż nieszozęsna !kobieta, 
skazana na staropanieństwo, 
ma prowadzić żyde aJm~atki, 
choć absolutnie nie s:prawia to 
Jej żadnej przyjemności? Ko­
bieta jes·t także istotą z krwi l 
kości, męż<:zyzna nie powinlen 
się w tym względzie krępować. 
A raclZe.i - mówiąc lepi-ej -
kobieta powilIlna robić, co jej 
się podoba, nie licząc si~ zu­
Jpelłlnie z oMudną moraluoŚICtą 
mę.SJką"··· 

Poglądy - conajmniej 
"OTyginalne!" . 

• ,.: : • ~ ·.~1 S "";' • • I l., • I,~' , ,1- \' , 

bwiBSZCZBniB. 
W zastosowaniu si~ do § 22 Ustawy Towarzystwa, Dyrek­

ota podaje do powszechnej wiadomości, te Ja~ądane zostały po 
tyczki na nieruchomości: 

1. pod Nr. 1089.a. pray ulicy Sienkiewicza przez maIż. Sil­
berberg, pożyczka dodatkowa zł. 60.000. 

2. pod. Nr. 4007 przy ulicy Limanowskiego przel małż. 
Każmierskich, potyczka pierwotna zł. 100.000. 

Wszelkie zarzuty przeciwko udzieleniu zażądanyoh po~y­
ozek stowarzyszeni zechcą przedstawić Dyrekcji w przeciągu ani 
14 od daty wydrukowania niniejszego. obwieszczenia. 

Nr. 1605. Łódź, dn. 30. IV. 1932 r. 

DureMCja TowarZUSlWa KredUIOWeuO 
miasta Łodzi 

Jest już na.iwyższy czus na Z30-

patrzenie się w wiosenną gardero­
bę. Kama z pań musi mieć Iwniecz 
uie sportowy płaszczyk z reglano 
wemi rękawami, paskiem zapiętym 
na metalowe guziki. (1) 

Sukienka popołudniowa z bronzo 
wego jedwabiu. Na ramlonach i 
przy rękawach plisowane falbanki 
z jedwabiu w kolorze belge. (2). 

Granatowa jedwabna suI,lenka z 
kolorowym szalikiem, który wysta 
je z pod zapiętej na guziki klapy. 
Szerokie, oryginalne rę,kawy. (3) 

Jasno-granatowy Iwlor jest chęt 
nie ~ tym roku noszony, specjal­
nie na przedpołudnie_ Zestawienie 
'-olom granatowego z czerwonym 
zawsze ładnie się prezentuje. 

Sól do Nóg Jana usuwa od· 
eiski, obrzęki, stwardnienia skó­
ry, od parzenia, zapobiega poce­
niu się. Jeśli chodzi o skutecz­
ne działanie Soli Jana najrnia­
rodajnie.lszem chyba będzie zda­
nie listonosza, który dziennie 
pokonywa olbrzymie przestrze­
nie. Oto list p. Henryka Wac­
kera, listonosza z Warszawy: 

"Są ludzie, dla których ból 
nóg jest tylko przykrością. Dla 
moi e ból n6f; przy moim zawo­
dzie jest poprostu torturą, któ­
ra przy ro:>:winjęciu się w cho-
robę nóg może pozbawić mnie 

- posady. Szczerze więc jestem 

C E n l R A L n A ł I D O n I A 
wdzięcl'Joy tym Panom, którzy 
spreparowali tak doskonały śro­
dek przeci,~ Iw dolegli \\'0': ciom 

I\KUMlIbl\ ORo
' W nóv" ialiirn ie~t eól (;0 ;\<)0' Ja-

na. Kurację 801ft Jana p;owa-lóDl elzę systenlatyczni c i przez calv 

RBD~DWyrl'H Pi01'AIOWJMś\ 167 jej czas nigdy na nogi nie na-
n K., i~l ~alEt C1ł-:.1 l'zekałctl~\·. 'rakiel· poclzifkowmi SRMOCHODOWYCH .., • &u:J·~I!:. otrz:vmuJcmy t~·siące. 15 miou-

MOTOCYKl-OWYCH I town kąpiel w Soli do Kóg Ja-'1. U TELEF. 'V~ZWr..NIi:: n~, dzięki ~awartości soli lecz-

TfL. 'IlOr:._~. TEl. t 111czych daJo nogom ś.wieże siły ••• 
WARSZTATY REPARACYJNE 
WYPO;tYCZANIE 
AKUM ULATOROW 

lIit \P /id po każdem, nawet największern 
ODBII2RAMY I D05Tł.R- przclllęclcniu. 
C%AMY AKUMULATORY 
DO DOMÓW. I ,,' .. , e.t>,I>$.cł@~",~ ••• --_o ."'."'<I>~~~.", .... P ..... 
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W dniu 2 mala r. b. nastąpi otwarcie sklepu p. f. Na składzie wielki wgbór 
pullowerów. swetrów. reform. " " pończ cli, skarpetek i inn"ch artuhułÓW 

8p. z o. o., przy ,..1. Piotrkowskie; nr. 89. damskich. meskich I dziecinnych. 

MI J mieszk ń 
IUE POSIADiUIl C E n T R A II R E li D DIiRZE\\lAłlIA 

CENTRALNE WODNE OGRZEWANIE 

(swu ' 
daje do 400/0 oszc:ędnoścl na opale I moina 
stosować takowe do wszystkich mlesKkań 

w nowych i starych domach. 

W Polsce joat czynnych ponad 
2000 instalacji. 

Prospekty na żądanie bezpłatnie wysyłal 

St. We- I i S·ka 
Łódź. Senatorska 22. 

Rozpowszechnianie i instalowanie 
centralnego ogrzewanIa ,.ESWU" da­
je dużo możliwości zarobkowania. 

PBn i nat 
(u p. Freib"lsa w lesIe) 

szybko f łlltwo do osiągnięcia od przystanku ModliclI 
na linji Ł6d~-Tusz:yn. Właścicielka p. P. Zi~lke. Pię­
kna, spokojnll, bardzo sucha, lesista okolica. Kąpiele 
słoneczne i powietrzne, możliwość kąpieli wodnej, wio­
ślarstwo, radjo, kręgle, siatkówka i t. d. Dobra, smllcznll 
łuchnla. Otwar~ie dn. 1 mała. Cena zł. 5.50 da!en­
nIe. Informacje w Łodzi: ul. Główna 2 (Piekarnia Red­
mIlnIl) i ul. Kilińskiego 107 m. 22 u M. Schumpicha od 
1~-:I l od 6-7. Goście na Zielone Świlltki zechcil się 

wcześniej zgłaszać. 

Dziś i d:ai następnych I 
WIelIla wlPllnlałll premjerll według no­
weli Hansa MueHara: .Błękitne wy­

brzde p. t.: 

m J c LO 
w rolli ch głównych: Jack Buchanan 

I Janatte Macdonal. 
Nad program Dodl!!~ek d~wlą~ow, 

Poc~tek seans6wl w dni powuednie 
o g. 4, W soboty, niedelele i świl}ta 
o g. 2. Ostlltnl sellns o godzinie 9.15. 
Nil pierwszy sellns wszystkie miejsca 

pc 60 gr. 
Ncutępnl' progrllml AFRYKA 

tego jeszcze nie było I 
Płaucllylri gumowe dziecinne w wielkim wyborze 
we wszystkich rozmillrach od zł. S.- poleca 
jedyna fabryhll płasaczy gumowych 

• 12 M. BOTJANsKI, ul. Ogrodowa 9. 

Diwiekow, Kino-leair 

" 
Sienlltiewicza 40. 

Poclilltek sellnsów w dni powsz. o 4, 
w soboty o godz. 2-ej, 

• niedziele I 'wlf:tll o godz . 12·eJ. 

złai u ażniel Niezawodnie wszystkim zalety, 
by dzieci były dobrze umysło­
wo rozwinięte. Kup.jmy im tylko 
zabawki, gry towa-

r zyskie, zaj~c,ia freblowskie A J D Z I E C I E C y •• 
- - w naJtansz~ irddle zllbllwek l' 

D" 
'ł 
Zakład Połoi61no -fblrorUluoJ 

, _. Na miejscu klinika lalek. Uwaga: w komis dostarcza-ludz, 34 ftarotowlna 4, tel. 192-55. my na zabawy r6ine kołyljony, csapki, parasolki, ba- Ogrodowa lO, teł. lU8-57 
I I II klasa 

Oddaiał 
Do akt. Nr. 

)lr. 806 I 32 

Ogłoszenie. 

Komomik S/łdu 
Grodzkiego w Ło­

dl5i, rewim f 7 
zamia8l!kaly w Ło-

illIi. pr.~}" ul. 
WÓlszańskiej 140 
na I;asr.dlie art. 
lOBO U. P. O. o­
głasKa, że w dniu 

10 majll 
1932 r. 

od godz. 10 rano 
w Łodzi pIli}" ul. 

Anny 14 
odbądBie się spne­
da! z przetargu 
publicznego ru· 

chomoBci, nr.leż/ł­
cy~h do 

Berka Borsfeina 
Farbiarnill 

i skladających się 
I: dwÓch wir6wllk 

( centryfugi) 
oszacowanych nr. 
sumą Zł. 500 

t6di, dn. 12.4.32 

Komornik 
Msrjan Lippert 

Nr. E. 815 131 

Ogłoszenie. 
Komornik Slłdu 

Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru IX-Ilo 
mll~cy BWIl kan-
celarię w Łod.i 

przy ul. 
11-go Listopada 51 

na clIsa-
dlile art. 1030 U. 
P. C. pod'je do 
publicznej wlado­
mo§ci, te w dnIu 

10 m.ljll 
1932 r. od god •. 

10 r. w domu 
Nr. 6 przy ul. 
Pomorskiej 86 

w tod.i w mieszko 
Antoniego i Mar­
jlmny Brysliew-

skich 
odbędzie sit: spIze 
dat przez Iicyta­

clt: ruchomo§ci, 
a mianowit.:ie 

mąki, przyrządów 
sklepowych i mebli 
oszacowanych na 
1000 zł. 

Spis rzeczy i 
ich szacunek moż 
na obejra:eć w dniu 
licytacji. 
Ł6dt . 29.4.32 r. 

Komornik 
(-) Stanisław 

Przyborll 

lony po bardEO nlaklch cenach. -
} ~j 

MY pokaiemy Łodzi, te moina kupl6 zegllrek 
kieszonkowy SZWlljcarski z wiecznem szłem, z pięcio­
lefnil1 gWllrancj" Zll zł. 3.95, lepszv gatunek, fantazyj-

• ne ZI. 4.95, ze świecl1cym cyferbllltem i w,kazówkami 
Zł. 5.85, hryły Anker z 3-ma kopertllmi Zł. 11.95, na rt:kę 
damski lub męski Zł. 8.95, dewizkiZł. 1.- i 2 -, zegarkI 

I ze złota IImerykańskiego (double) Zł. 4.95, budzIki 8.50 
l· Fabr. Zeg. "Chronom.~r". &.ód!, 

I ul. Piotrkowska 123. a. 

f~·~···············~························· r Do akt. 

i K U P U J C I E Z l-go Z R 6 D t A Nr. 1925 11931 
. Og'082enle. 

WIBLKI WYB8R 

Wózków 
d.leolnn,oh 

Lóżek 

ft10tBr uów 
sprełynowyoh 

.PATENT· 

WyIJmBnak 
metlllowyoh amerykańskich 

Nabvć mo/lna w FABRYCZNYM SKŁADZIE 

,.DOBBD'OL~' Ud!, Piotrkowska 13, 
lBL. 1ISB-tU, w podwÓrau. 

In8~y'ut K o s m e t y k I Lekarskiej I G a b i n e t 
Flzykaln_) Tempjl 

1"f. Me,kus6wny p. fach. kierown. lek. 
uJ. Narutowic'lI 9, I p. fr. TeJ. 129-09. 

God •. przyj. 11-2 i 4-8 w niedz. I t1więta 12-2 
Leczenie i usuwanie wad s!róry, cery, włosów, broda­
wek i t. p. Masaże. Maski. lec.enie elektrycznogcllł, 
gwiatłem i ciepłem. (Galwanizacja, Farad. ElektrolIn. 
Kaustyka, d'Arsonwal. Kwarc. Sol. i Vltalux. Oiat.ermja. 
Pllr6w.i t. d. - Doktór specJ. przrJm. od 1 - 2. 

Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 17-go 
umielIak. w l.odai 
prl}" ul. W6lczllń­
sklej 140 Da :&11.­

s&daie art. 1030 
U. P. O. oglaeza, 
ie w dn. 

10 majll 
1932 od godz. 10 r 
w Łodzi plZy ul. 

Karola 6 
odblldllie siąsprze­
dd z pile targu 
publte.nego ru­
chomoŚci naldl\­

cych do 
Henryka KOliłow­
,kiego i ZofIi G6-

reckiej 
składlLjących elą 

• pianina i mebli 
O!lBCowa.n} ch na 
sumą Ił. 1100.-

Ł6di. 14.4. 32 r. 

Komornik 
M. Li ppert 

Po 

pałoanlClo-ginekolQAłcsny 

Dr. med. Sa. Eigerows 
Dl'. Reiłler Kurje.ńeka 
Dr. med. J. Baum 
Dr. med. W. Eyehner 

Gena porodu na n kl. Wl'az 
z l!obiegami 200 ... 

Opiekli nad d.leckiem 
Dr. med. J. Połakow 

I 
Odd.lał ohlrurglc.nJ . I 

Dr. med. M. Kanlor, 
god •. prsy!o6 l-B pp. 

llł, 
.. kładaiilca si~ l: przedpokoju, 5 pokoi, 
kuchni, służbowego, łllzienki i oszklo­
nej werendy, wraz 11 oświetleniem e­
lekfrycznem, wodocil1giem, gar litU i 
lokalu dla dozorcy, z ogrodem- 2000 
mkw. w odległości 7 'minut od prz,­
stanku tramwajowego Helen6wek, jest 
całoroc15nie lub nil letnie miesekanie 
od Zllrali do w,najęcill. Reflektanci 
zechcll odda~ adresy pod "DO.' do 

administracji .Głosu Porllnnego· 

------ - ...-----
1ł4 

PENSJONAT DLA DZI.CI 

MARn RUBlrtSTElrtOWEJ 
po grunto wnem odrestaurowani. 
.osłał otwllrty c dniem , maja. 

Wiadomość na miejs.lI willa 
.. PROMIE(4", 'Ul. Piłsudskiego 

, 

• 
NAJLEPSZE CIA 5TKA 

~ . , 
TROJKA 

PRACOWN lA 
OKRYĆ DAMSKICH l'I. "411S I 
została prx91'ł!colona z ulicy Zielonej Nr. 11 

na ul. ŚródmIejską Nr. 10. 

Przyjmuje ws!elkie zlecenill pg. ostlltnich Pary­
skich, Angielskich i Wiedeńskich modeli • 

poleoa 

[ ~ K I ( ~ H I n l. ~lIM~lInlKlf~~ 
PRZEJAZD 1. TEL. 133-72 i 309·87 

C·Sł ~"iijil1ilł'#S' 

Instytut S ł. 
Kosmetyczny •• " 
PIotrkowska 175, tel. 138-76, poprz. ofio., parter m ••• 
Nlljnowsze metody racjonlllnej kosmetyki I higjeny. Pie. 
lęgnowllnie cery i włos6w. Usuwanie wszelkich defeli. 
tów cery. MIlski ralijollktywne. Usuwanie nlldmiernegO 
tłuszcliu li podbr6dka i karku. Trwllle przyciemnilInie 
brwi i rzę;. Upięksllllnie dzienne i wieczorowe. Hello-

terapja. Lllmpll kWllrcowa. Solux. O'lIrsonvalizllcja. 

torku. dnia 26 kwietnia i dni nasteDn,ch! 
sukces dźwiękowej produkcji, realizacji Cecil I. de Mille'a D. t. 

a 
W rolach głównych: Ka, Johnson. Imeginald Denn, I Lilian 10th. 

Następny program: "Z rozkazu księżniczki" W roli głównej Liljan Harvej • 

Dllwltakowy Kino-Teatr Ostatnie 2 d i I " "Przad . iośniB" Zmysłowa LUPE VELEZ w emocjo- , I 
nUlącym dramacie p. t. 

-...omskiego 74-76 
... Ko"ernl1 •• 

ilustrującym tragiczną miłość dwojga przyjaciół do jednej kcbiety. Nadpr. aktualności filmowe i dod. dźwiękowy 
Początek seansów w dni powszednie o g. 5 p. p., w niedKiel~ i święta o godz. 3 p. p. Ze względu na rozkład jazdy 
tramwajów, dla wvgody 8 ... Publiozności ostatni seans o godz. 9 wieoz. Ceny miejsc: I 1.30, II 90 gr., III 60 gr. 

Na pierwszy seans wszystkie miejsoa po 60 gr. 
UWAGA: W niedzielę i święta są wyświetlane poranki od g. 1 po poło wsz,stkie miejsca DO 30 gr. 

Następny program: "UWIEDZIONA" Z MarJą Mellcką w roli głównej. 
Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 
Uwaga: Pesse-partouts I bilety wolnego wej.ścia w niedzielę i świąte bezwzglądnie nieważne. 
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I 
Poleca. s dniem dzisielszy~ ama: ~nłAdAnl-a • ob,-.:ad g .• Lolla .. i ., mięsne I 
czne l ~nane ze swej JakoścI 3' ... U • U liłłI. I IL .. ~ mleerne. 

W śniadania i kola[je mlenne z 5·ciu dań 1.40, obiady zł. !.- I ~50. 
Zawadzka nr. 1. Telefon 203-40. Od godz. e-ej rano do god •. 12-eJ wleu. ceny normalne. 

•••••••• OG OSZIENIA DROBNIE ········1 
Hauka j łPJlihOWB[1ls 

FRANCUZKI. Studentka po powro 
cic z Belgji udziela lekcji i lwn­
wcrsacji. Ceny b. niskie. Telefon: 
168.00. 

BERLITZA met. prawdziwa 7 rok LINGUAPHONE INSTITUTE, 
szkolny. Kursy języków obcych poszukuje inteligentnego i re­
UZlllille przez państwo. KonwerS!r- prezentacyjnego przedstawiciela 
cja, literatura, korespondencja han na miasto. Zgłoszenia osobiste 
dl owa. Wykładają rodowici angli- z dowodami dotychczasowej 
~y, francuzi, niemcy, włosi. Zapi- pracy w poniedziałek, dn. ::! bm, 
sy codziennie od 12 do 1 i pół i od od 11-13 przed poło ul. Prze-
6 do 8·ej Piorkowska. 86, m. 9, jazd 19. 
front. 745-3 -------

LEKCJI i korepetycji udziela rut y- _ ------ NAUCZYCIELKA gImnazjalna 
MADEMOISELLEMAJERCZYK li; pełnemi kwalifikacjami oraz 
licenciee es lettres (Sorbonne) długoletnią praktyką poszukuJe 
acceptera encore quelques le<:son lekcyj ;ęz. niemieckiego w śre­
de franyais, tel. 113-19 de 23- d.nim zakładzie naukowym. Of. 

nowany nauczyciel. Za.późnionym 
metodą skróconą. Przygotowuje do 
egzaminów. Ratuje zagrożone pro­
moeje. Specjalność: Imtteml1.tyka, 
polski. Wólceańska 29, m. 1, front, 
p<lrter. 

9902- suD. A. E. 

- I Z. 
Oponu m i c !1 e I i n znowu najlepsze I 

met. prawdziwa. 8 rok szk. 

KURSY JĘZYKÓW OBCYCH 
Dn. Jam es w. Anderson 

SPECJAL E LETNIE lU SY 
Angielskiego, Francuskiego I Niemieckie go 
za znl:f:oną opłatq rOIpoczynają się w ciągu bie· 

łqcyc:h dwu tygodni. Z apisy codziennie. 

PIOTRKOWSKA 39. 

p 
najlepsz~ch marek 

IIIlchBlln·Fisll·UDodycar·Dunlap, 

części zamienne 
wyroby gumowe 

opony rowerowe 
najlepiej się kupuje w firmie 

Jen. Repr. 
Naru~owDcze 16, 

tel. 128-30. 

MADEMOISELLE MARIE SIATKI (filet) ręczne 1 gr. od ty PO WAŻNE wydawnictwo po­
szukuje kilka pań i panów wy­
mownych, dobrze prezentu]ą­
cych się do lekkiej podróżują' 
cej akwizycji. Zarobek od 400 
do 600 złotych miesięcznie, przy 
dobrych zdolnościach ponsja i 
prowizja. Zgłoszenia osobiste z 
dokumentami sobota, poniedzia­
łek od 11-1, 3-5. Al. Koś­
ciuslIki 11, front, parter. 051-2 

('nseigue anglais, franca.is allemand siąca. Pracownia ręcznych filetów 
Tl':1ugutta nr. 2. I etg. 717 Einhorn, Kilińskiego 49. 976-1 

MŁODA pedagogiczka z prowincji 
izraelitka, poszukuje posady wy­
cbowawt"zyni lub naiuczycielki. Of. 
sub. "Skrqmne wymagania". 

ROlne 
n YW ANY: Perskie, krajowe, 
rę-czne i maszynowe, reperuje 
artystycZJlie H. Milgrom, KiIiń­
ękiego 18, m. 10. 802-4 

MOTOCYKLE naprawia, częśoi 
dorabia, eylindry szlifuje. Zakład 
ślusarsko-mechaniczny S. Do· 
miniak, Piotrkowska 116. 

3603-9 ._-----------
PIERWSZORZĘDNY damski za­
kł::ld krawiecki M. Rozencwajg ul. 
Piłsudskiego 40 (dawniej Wschod­
Dia) poleca na sezon wiosenny i let 
Tli najnowsze modele paryskie ja­
ko też przyjmuje kostjumy i palta. 
za kostjum 40 zł. 7.3. palto 30 zł. 
Proszę się przekonać. 

ZA TRAFNE przepowiednie du-
20 podziękowań i uznanie zdo­
była słynna Chiromantka. z Ga­
licji, Andrzeia 32 m. 11 13-1 

PENSJONAT "SŁONECZNA" we 
Włodzimierzowie wynajmuje poko­
je z 0ałodzi€lnnem utrzymaniem ou 
1 maja. Okolica sucha, w lesie so­
snowym, przy rzece. K.uchnia 
smaczna i obfita. Komunikacja. au­
tobusowa Co godzina i kolejka. Oe 
ny przystępne. Wiad. Piotrkowska 
121, m. 44 od godz. 1,3~,30 i 
7,30-8,30 wiecz. lub na. miejscu: 
Wiesław Budzyński, Wlodzimie­
nów, poczta P:rzygłów. 

fłENOMOW ANY pensjonat "Mary­
sieńka' dla dzieci został przeniesb 
nv do Włodzimierza. Willa w lesie 
Warunki hygjeniczne. Odżywianie 
zdrowe. Opieka nader troskliwa. 
Pierwszorzędne referencje. Przyjmu 
zapisy Marja GincbeI'Żanka, Piotr­
ków. ul. Słowackiego 28, Zakład 
Freblowski. Przvjmuje ograniczo­
Dl!! iloŚĆ dzieci. Komunikacja auto 
bUBOW8t CO J)Ół godzin;y. 

ODDAM dziecko, chłopczyka 9-
miesięcznego, niechrzczonego -­
na własność J6zef Dąbrowski, 
Podrzeczna 15. - - 1 

ZGUBIONO kwit kaucyjny E­
lektrowni Łódzkiei na nazw. 
Lajzera Fucbsa, zam. Zielona 65. 

niedoścignionej jakości 

.F'ERSo-OIll'GIIlALNE 
WYRABIA oJl!DYNIE 

INŻ.lGN.C.FERST 
tÓOl.AW<OŚCIUSZKll0 
TELE.I'ON IIQ 227·57 

Possd, 
ZWIĄZEK Żydowski poszukuje 
od 1 maja r. b. na stanowisko 
sekretarza osobę, mogącą sa­
modzielnie kierować sprawami 
Związku, obe~najmioną z księ­
Kowością i prowadzeniem bibljo­
teki na godziny wieciorowe od 
6-10. Zgłoszenia sub. "Zwią 
zek" do administracji niniejsze­
go pisma. 965-3 

.------- ----.--------

BUCHAL TERKA - korespondent­
ka samodzielna, pierwszorzędne re 
ferencje, poszukuje odpowiedniej 
posady. Oferty sub. "Samodzielna" 
do niniejszego pisma. 995--8 

STENOGRAFISTKA polsko - nie­
miecka, siła pierwszortędna, ma 
wolne godziny (frMlc. ang.) tel. 
181-69. 

OSOBA, obeznana. róinemi działa.­
mi pracy poszukuje posa.dy w pen­
sjonacie lub w innem przedsiębior­
stwie; włożV trochę gotówki. Zgł.: 
ellb ,.Kwalifikacje". 

SŁUŻi\.CA uczciwa, pracowita, 
samodzielne gotowanie Trau­
gutta 5 fr. I piętro 1 

POTRZEBNA podręczna do pra­
cowni kapeluszy damskich, 
Piotrkowska 61, Glas. 

ROWERY gwarantowane zł. 195 
Emaljowanie ram zł. 6 wszelkie 
reperacje tanio PIOtrkowska 134 

KREDENS i 12 d~bowych krze­
&eł bardzo tanio do sprzedn.nia. 
ul. l\Iielczarskiego 24, m. 5. 48-7 

OKULARY najtaniej kupuje się 
w magazyme optycznym Szy­
mon Urbach, Sp. z O. O. Piotr­
kowska 33 (tel. 222-23). Zamie­
niamy okulary kasowe otrzy­
mane w lecznicach Kasy Cho­
rvch i u dostawców na lepsze 
stosownie do życzenia klijeota 
za niewielką dopłatą. -8 

SAMOCHODY 
motocykle u~wBne. Kupno. 
Sprzeda~. Komio. Zamiana. 

WYKWALIFIKOWANA krawcowa 
(młoda panna) poszukuje pracy w 
domach pl'ywa.tnych, ceny bardzo 
niskie. Wiadomość Nisenholc, Wol 
borska Nr. 25 sklep papieru. 

Auto-Agencja, Gdańska Nr. 82, 
~el. 189-2R. 588-19 

G 

MEILE 
krzesła d~bowe, stołowe, sypial­
ki, gabinety, stoły owalne 
tapczany oraz wszelkie meble 
n8jnowazyoh fasonów. Ceny ni­
skie, warnnki dogodne 

61 PIotrkowska 61 
w podwórzu, tel. 136-75. 

MEBLON. 86--4 

"ISTNA REWELACJA". Najselek 
tywniejszy odbiornik do sieci z 3 
lampami zł. 180. Radjo-Watt, Na· 
rutowicza 16. 

APARATY ANODOWE do 3 f 1-
lampo~:vch odbiorników d. 100. 
Amortyzuje się przez 1 rok. Radjo 
Watt, Narutowicza 16. 

ROWER DAMSKI w dobrym 
stanie tanio sprzedam, Sródmiej­
aba 31, m. 5, tel. 201-31. 

MEBLE: Szaty, łóżka, kreden­
sy, garderoby i inne rzeczy­
najtaniej kupić można w sto­
larni Zgierska 37. --...... ~;.....~~_ ........ -.......,... 
MEBLE: sypialnia brzor.3, JeSIOn 
węgierski, róża, orzech, pokoje sto 
łowe, garderoby, łóżka, kredensy 
sprzedaje tanio na ra.ty. Zamienia. 
Stolarnia K. Galara, Warezawsk:t 
nr. 16, tel. 231-80. 

oTóMANĘ ~k;~Y;k;wą w '''';;. 

Aramowskiego 
11 Listopada 
Lipowa 
Wólczańska 
Pomorska 

Traugutta 
Traug-utta 
Andrzeja 
Przejazd 
Zawadzka 
Żeromskiego 
Cegielniana 
Piotrkowska 
Al. Kościns7~: 
Al. Kościuszld 
Zawadzka 

266.-
280._ 
292.-
290.-
299.-
306.-
312.-
312.-
325.-
340. 
365,-
382.-
382.-
390._ 
400.-
415"" .. 

2-POKOJOWE MIESZKANIA 
Ul. Marysińska 

6-go Sierpnia 
Wólczańska 

kw. zł. 50.-

Krucza 
Przejazd 
Gdańska 
Pomorska 
Zielona 
Radwańska 
Skwerowa 
KiJiIiskiego 
Targoow:1 
żer~~skiego 
Kilińskiego 
::I1ielczarskiego 
Ewangielicka 
Piotrkowska 
Sienkiewicza 
Przejazd 
Na.piórkowskiego 

POKÓJ Z KUCHNIĄ 

91.-
100.­
~06.-
1.20._ 
143.-
150.-
165.-
166.-
175.-
178.-
170.-
186.-
193.-
200.-
210.-
225.-
230.-
266.-
233.-kiet. tapczan, leżankę, krzesła 

dębowe solidnej roboty tanio i 
na dogodnych warun'kach Ki-
1ińE'kiego 160 Przeźdsiecki 1 Ul. Rzgowska kw. ,J:. 

Pryncypalna. 
50.-
60.-
75.-
90.-
99.-

eJeJttryC.ll. nowe I u.ywane. 

NAJ ANS IE 1161tO 

Wars lały 
REPERACY JNE. 

Budowa kolektor6w i ronun. 
nlk6w. 

I S 41Jł· JE 
elahtryc:znr. wSllelk. rodllo!u. 

REKLAMY łłil nOWE 
In!. J. HitBHEK I S-~8 
PCłudnlowa 28, ~el. 210-00 

Lekale 

BIURO "POLRUCH" poleca mię­
dzy wielu innemi mieszkania: 
PIĘCIOPOKOJOWE MIESZKANIA 
Ul. Żeromsldago kw. zł. 490.-

1 Listopda 498.-
N owo Targowa. 530.-
Orla. 530.-
Andrzeja. 565.-
Gdańska 600.--
Południowa 600.-
Al. I :Majtt 630.-
Skwerowa. 645.-
Piotrkowska 730.-

4-POKOJOWE 
Ul. 11 Listopada. 

Trnugutta 
Juljusza. 
Al. I Maja 
Żeromskiego 
Andrzeja 
KilińskieCTo 
Al. Kościu:lzki 
W ólczallslm 
Piotrkowska 

MIESZK.t\.NIA 
kw. zł. 330.-

416.-
425,-
448.-
465.-
465.-
490.-
490.-
498.-
530.-

3-POKOJOWE MIESZKANIA 
Ul. 11 Listopad~ kw. zł. 212,-

28 p. Strzc]c/llY Kan. :!30.-
Mielczarsklrg'() 232.-
Zielona. 239.-

Abramowskiego 
Wierzbowa 
Moniuszki 
Zgierska 
Pomorska 
Piotrkowska 100. -
28 p. Strt. Kan. 
Targowa 
N owo-Targowa 
Ki1ińskiego 
Orla 
Al. Kościuszki 

6-go Sierpnia 
Narutowicza 
Zawadzka 
Sienkiewicza 

100.-
100.-
140.-
106.-
100.-
106.-
133.-
133.-
133.-
140.-
140.-
145.-
150.-

1-POKOJOWE MIESZł{ANIA 
Ul. Targowa. kw. zł. 31.-

Brzezińska 84.-
N apiórkowskiego 34.-
Mielcz.arskiego 39,80 
Kątna :i3.-
Anny 45.-
Grabowa 43.-
Limanowskiego 45.-
Abramowskiego 40,50 
Andrzeja 4(),50 
Gdańska !~.-
Rokicińska 46.-
Zakątna ;)0._ 
Grabowa 53.-
Zielona 53.-
Magistracka 57,50 
Piotrkowsk::t, 60.-
Abramowskiego 63.--
Przejazd 63.-
Andrzeja 66,50 

pm<OJE Z KLATKI SCHODO­
WEJ UMEBLOWANE 

Ul. Piotrkowska mies. zł. 
Piotrkowska. 
Piotrkowska. 
Nawrot 
Trallg'utta 
Al. Kościuszki 
Zielona 
Cegiclniu.na 
Główna 
~eromskiego 
W61czańsk'1 
Wólezańska 
Kilhlskie.~(l 
Ht·:thowa 
Skwerowa. 

!i0.~ 

90.-
100.-
80.­
~O.-
60.-
65.-
90.­
fiO.­
GO.­
gO.-
60,­
'~O.-

50.­
jO,-
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KABARET - DANCING 
Znako­

mita 

1 V - .. GL~~ PORANNY'" - nJ3% 

Wielki Przebojowy Program Majowy I 

Orkiestra Skotnickiego __ I ·R EU 
z Ad,ji (Warszawa) obecnie u naS I - Od dzi~ i codziennie pierwszorzf:dne wysłf:PY artystów. 

Trio Delmond - tali~e akrob. i ekscenłr., MellB -- tanc. muz,k., Nina Szczerb· ZZCłzerblńska - znakom. subretka. 
Mary cJerlboldl - tańce klas., Bulier - Maitre de dance. warszBwskiej Adrji. 

MONIUSZKI 1. TE1.EFON 111·04. W soboty, niedziele i ŚW1ttta FIVE o'CLOCKI z pełnym programem. 

l'! Nożna PCkoćlt ze ilDiet:ho '" Najnowsza produkcja. 

I· al c iaBOw~!!n!!!!!!!~~~!:~ 
SKLEPY PRZY UL.: 

Anny - piwarnła 
Annv - rzeźniczy 

2-POKOJOWEGO mieszkania z 
wszelkiemi wygodami w śródmieś­
ciu poszukuję. Oferty pod "Warsza 
wianin". 

p 

DUty słoneczny pokój umebI. wej­
ście z klatki schodowej do wyna,fę 
cia. KiIińskiego 180, front. I m. 4. 

970--2 Abr~owskieg-o - mleczarnię 
Grabowa - kolonj. - spożywczy 
Kmńskiego - mleczarma 
Kilińskiego - piwiarnia 
Kmńskiego - spotywozy. 
Karolewska - fryzjerski. 
Pabjanicka - spotywczV 

SKLEP kolonjalno. spoiywczy DWA POKOJE z korytalrzem 
oraz 2 pokoje z kuchnią natychmia~t i 'używalnością telefonu dla a­
tanio sprz··dam. Wólozańska 166. dwokata, lekarza lub na biuro 
Wiadomość na miejscu. w centrum do odnajęcia. Wia-
- domość: tel. 209-68. 

W ólczańska - kolonjalny. 
Wójtowska - kolonj. - spożywczy 
Radwańska - rzeźniczy. 

RZ2"owska - spożywozy 
Sie~iewiC2a - restauracja. 
Słowiańska - spożywczy. 

Szara - spożywozy. 

Tuszvńska - tytonIowy. 
Żeromskiego - spożywczy. 
Ze;ierska - cukiernia. 
Zielona - galanteryJny. 
Różne lokale handlowe, fabrycz­

ne poleca biuro "POLRUCH" Al. 
Kościuszki 27, parter, telefony: 
141-01, 132-01. 

SKLEP oraz dwa. pokoje z kuch­
nią, nadający się na każdy interes, 
obecnie piwiarnia, z powodu wy­
jazdu oddam bardzo tanio.. Skła­
dowa .17, m. 3. 

SKLEP oraz pokój I kuchnią. wy­
remontowany, nadający się na każ­
dy interes oddam tauio. KiIińskie­
go 77, m. 10. 

4-POKOJOWE mieszkanie w cen­
trum, do II-go piętra poszukiwane. 
Oferty pod ,,P. R. 25". 

_______ ------- 1 LUB 2 ŁADNIE umeblowane po· 

DO WYNAJĘCIA obszerny lokal 
na 1 piętrze, front, przy ul. Piotr­
kc.wskiej 90, naf1ający się na biuro 
Elkład burtowy, lub konfekcję. Wia 
domość w maga&ynie "Seterja" 
Piutrkowska. 90, tel. 208-36. 

koje odnajmę. Al. Kościuszki 93, 
m. 6, od 8 - 7 godz. 

2 POKOJE bez mebli, słoneozne, 
ew. z używ. kuchni odnajmę. Śród 
miejska 29, m. 6, front, n piętro. 

ELEGANCKI pokój umeblQ1\3.ll.y z 2 POKOJE umeblowane na. biuro 
wszelkiemi wygodami i telefonem ew. 1 pokój umeblowany, jeden 
odnajmę. Cegielniana 19, m. 8. bez mebli na zamieszkiwanie do 
_____ .... ' _ ________ wynll.jęcia. Przejazd 19 m. 15, 

POSZUKUJĘ pokoju od gosp~ front, l piętro. 
rza od zarlllJ:. Oferty: "Przyjezdna". 

POKÓJ Z KUCHNIĄ, wyremonto­
wany, z powodu wyjazdu oddam. 
Piotrkowska 223, lewa oficyna, I 
p., m. 19. 

-----------
SKLEP oraz pokój z kuchnią. 
kolonialny z urządzeniem ianio 
do odstąpienia Zamenhofa 17. 

3-POKOJOWEGO mieszkania. kom 
-----~" .. _------
MIŁY słoneczny pokój ładnie u· !~~o:;~~ę c:~. lub ~e~f: 
meblowany tanio odnajmę. Pira.mo- " 

pod "SłoneClLll.e wic'La 2, m. 20. 

NIEJ{RĘPUJĄCY i słoneczny 
POSZUKUJĘ -pokoju z kuchni:). ~ pokój frontowy odnajmę Żerom­
wygódką. w śródmieściu do II-~ J 
piętra, od gospodarza. Oferty pcd ~kiego Nr. 77 m. 7_. ____ _ 
"K. M.". 

Tow. 
Bud. OomM. Roboto. 

Wileńska 24/30 (Karolew) 

odnajmuje dom!1i na mieszlta­
nia po zł.: 90.-, ew. l /a domu 
zł. 45.- miesif:cznie. Szczegó­
łowe informacje udziela na 

miejscu p. K. PEtKA. 
Dojazd tramwajami 5, 8 i 16 

POKÓJ ładnie umeblowany, wszel 
kie wygody, telefon, z utrzyma­
niem lub bez odnajmę. Nawrot 2, 
m. 31, front, II piętro, 3 brama. 
---~--

BALKONOWY ładny pokój odnaj· 
mę. Cegielniana 37, m. 11;. --------------
POKóJ (lub dwa) eleg3lIlcko ume­
blowany lub bez mebli, ciepły, sło· 
ncezny, front, I piętro, z ni ekrępu, 
jącem wejścieIIl, również odpowied· 
nie dla lekarza lub adwokata, do 
wynaJęcIa zaraz. Kopernika 19, 
m. 4, od 9 do 12 rano. 

SKLEP oraz pokój z kuchnią, dwa 
wejścia, nadający się na każde 
przeu~ięhiorstwo, ładnie urządzony 
tylko dla chrześcijanina do odda­
nia. Klys, Przejazd 34. Pośrednicy 
w.vkluczeni. 

DLA FACHOWCA na pracownię 
we. biuro odpowiedni parterowy 
pokój oddaje gospudarz dOlnu. 
Piotrkowska 155. Lahlllprt, zastać 
do 10 rano. 

Duty, ładny i słonet:zny umtbb­
wany pokój odnajmę (ew. małŻ€ń-

l 
stWU). Gdańska 28, fr. ID. m. 4. 

POKOJ duży, frontowy, dwuo­
kienny, wejście niekrępujące 
odna.jmę Cegielnia.na 53, m. 8. 

POKÓJ umeblowany, niekrępu­
jący odnajmę. KarolII. 3, m. 4. 

LOKAL handlowy przy ul. Piotr­
kowskiej, jedno lub ·dwupokojowy, 
o.d Cegielnianej do 6 Si'3rpnia po­
szukiwany. Oferty pod: "Manufak­
tura". 
-----'---
POSZUKUJEMY S-pokojowego lo­
kalu z dutym korytarzem, w czy­
stym domu, w śródmieściu. Oferty 
pod "Stowarzyszenie" .. 

1 --~.------__ 

NIEBYWAŁA OKAZJA! Pokój z 
ku cb nią., wszelkie wygody, wyre­
montowane, li piętro, śródmieście, 
słoneczny, komorne 133 zł. kwar­
talnie wraz z nowoozesWj. sypialką. 
i kuchennem urządzeniem (wszyst­
ko nowe) do oddania. Oferty pod 
"N3.4rły wyjazd". 

POKÓJ umeblowany z osobnem 
wejśeiem zaraz, tanio do wy­
najęcia. Piotrkowska 288, m. 1, 
front. 977-3 

-- RUTAORA[JA OAn[lft6 -

"PICCAOILL'" 
Zawadzka 1, tel. 203-40 

Program majowy l 

Wielka atrakcialll 

3 D KI 
•• ,,",: ~", ~",.. 1'-';;;' • ~. I ". _ 1 : -
- ~ ~ . ,"' . 

Orig.dance excentńc, z rewji 

JoseDhine 
leker 

fllenka Bell 
tańce charakterystyczne 

liii Kołułińska 
tańce klasyczne 

Seweryn lirodzenski 
tancerz towarzyski 

Przv dźwiękach znanej z bu­
moru i werwy orkiestry 

"FROnT-HEYMAn· JAZZ" 
W soboty, niedziele i święta 
five o'clocki z udziałem ca­
lego zespołu artystycznego. 

ŁADNY frontowy umeblowanv 
pokój, niekrępujące wejście ta­
nio do wynajęcia. Andrzeja 32 
m.7. 1 

ODNAJMĘ 1 lub 2 ładne po­
koie na parterze dla młodego 
małżeństwa ewent. na biuro. 
Piotrkowska 121 m. 30 1 

SĄ DO WYNAJĘCIA lokale 
biurcwe i handlowe, Zachodnia 
nr. 68. 

-----
POKÓJ umeblowany z balko­
nem, wszeJkiemi wygodami, te-

lefonem z niekrępującem 
wejściem od zaraz do wynaję­
cia. Piłsudskiego 76, m. 7. 

06-1 

OKAZJA!!! Biuro "Lokum", Piotr MIESZKANIE 5-pokojowe, komfor 
kowska 62, front, n piętro, teJ. towe do odstą.pienia. Wiadomość 
166-15, poleca: ul. Orla 9 m. 8. Tamże sprzeda.t 

POKÓJ z kuchnią. w śródmieściu, 
front, I piętro, słoneczne be.. od­
stępnego. 

POKÓJ z kuchnią. słoneczne, pSor­
ter, zł. 80 miesięcznie, bez odstęp­
nego. 

2 POKOJE. ku:ohnilJ. z łazienką, 
fr., n piętro, słoneCtLlle, d. 80 mie­
sięcznie, bez odstępnego. 

3 POKOJE I kuchnią z wszelldenu 
wygodami, front, I i II pię,tro, sło­
neczne, 450 złotych kwartalrrle bez 
odstępnego. 

4 I 5 - POKOJOWE mieszkania 
z wszelkiP<mi wygodami frontowe I 
- n - ID piętro, bez odstępne­
go, przy ul. Piotrkowskiej, Gdań­
skiej, 11 Listopada, Nan:towicrza, 
Sienkiewicza i . przy parku Stae~y­
ea od zaraz do wynajęcia.. 

SKLEP z pokojem w śródmieściu 
bez odstępnego, komorne zł. 4~ 
kw. od 7.8l'att do wyna.jęcla. 

POKOJE umeblowane od zł. 25.­
mie~łęcmie, lokale fabryC'LIle, ban 
dlowe, biurowe i sklepy znajd1.ip.sz 
ty1kr w biurze ,,Lokum". 

l ZAMIANY mieszkań: więk&J:e na 
mniejsze f odwrotnie uskutecznia 
biuro ,,Lokum!!. --------
POKÓJ umeblowany z telefonem 
dla pojedyńczej oeoby do wynaję­
cia. TeL 163-50. 15849-7 

POKÓJ wszelkie wygody, telefon, 
od zaraz do wynajęcia. Zawadzka 
15, n p. front, tel. 114-39. g 
POKÓJ z telefonem, ewentualnie 
bez od zaraz do wynajęcia. Piotr­
kowska 82. m. 40. 983-2 -----------------
ŁADNIE umeblowany pokój (z wy 
godami) du wynajęcia solidnej o· 
sobie. Sienkiewioz.a. 102, 2 piętro, 
m.11. --_ .• _---------
WY JĄ TKOWA okazja w starym 
domu S-pokoJowe mieszkanie, łar 
zienka, wygoda bez odstępnego na 
tychmiast poleca Biuro "Geguz", 
Piotrkowska 81, tel. 105-39. 

STARY dom dwa pokoje łazienka, 
wygoda, ul. Gdańska zł. 210.­
kwartalnie poleca biuro "Gegu.z" 
Piotrkowska 81, tel. 105-39. 

placów w La.ngówku. 

PIĘKNE mieszkanie dwupokojowe 
z kuchnią, wszelkie wygody, sło­
neczne, frontowe, II piętro, świeżo 
remontowane, niskie komorne, na. 
tychmiast oddam tanio. Południo­
wa 90 m. 12. 

1II000Iooe dokomBnfr I 
ZAGINĄŁ paszport na nazwisko 
Elzy Szendel, zam. w Łodzi, Lima,. 
nowskiego 193, wydany prze~ 
urząd lIlliny Brużyce, woj. łódz· 
kle. 982--3 

ZAGINĘŁA matrykuła, wydana 
przez Państwową Szkołę Prze­
mysłowo-Handlową w Łodzi na 
nazwisko Ściborówna Janina 

pr.ezroozv.łe • 
jedwabiste, 

1000/o·wa warło§d. 
D o s t a tl w lIpt .. 

!lach, składach 
aptecznvch I 
optycznych. 

HALLO! KOChaniel 
Spotkamy się .Jutro w .Najtańszem 
tr6dle", Piotrkowska 58 u Bryla. S" 
tam piękne materjaliki na sukienki 
szlll.frohi .1 pita my na lato po baje~ 
czme łantch cenach. Do zobaczenia l 

"HYOIE 1\'1 
l6di, Andrzeja 1. 

Pr.JJmułe weaall:lle roboty, wohod~ 
Gle w .łl!lres OBys.agenla slIVb, f.ote 
.owanla, c7hlinowQnl~ i drutowanIa 
pOM6.ełl. Sprll~tanle biur i mleaekad 
o.aa c.Je.ollenie olsien fabryc.nJch w 
blld7 nhach plęt,owJoh i pa.terowych 
(t. 3W. S.edowrch) oraz odkurzanie 

elektroluxem. 
Ceny niskie. Tal. 108·4 T (PrJW.) 

m~OZYmIASTOWE TRAnSPORTY SAD1łICHOOAMI 
EKSPEDYCJA KOLEjOWA 

PRZEPROWABZKI,MAGAZYNOWANIE 
załatwia po cenach konkurencyjnych 

tÓ~I~~·WaUlaw~~ie llw. lran~~ortowe, ~J. II. D, 
w lodzi. ul. Juliusza Nr. 1. 

Tel. 206.~łI. 
Reprezentacja firmy Dom Ekspedycyjno-Przewozowy 

BIIONISlJlW SEIBEl· ł S- ił, Sp. 10. O. 
WARSZAWA. Wronia 33. Tel. 712·80. 
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a wiosnEł! a ·""iosnEł I 
Obowiązkiem eleganckiej Pani jest poznanie ostatnich nowości 

M ĘA 

Wełny: Jedwabie: Widzewskie: Wyłączna 

Taw ary mar~1 Afgh~h:inc - frisette 
mudna wełna na su.knie 
Panama 

Crepe Lyon 
Crepe Extra 

Crepe Mongole 

na sukien-ki, bluzeczki, 
szlafrocZlki i fartuszki 
Walencja 

sprzedaż 

towarów 
Widzewskieh 

Brak 
Sekunda Jersey Crepe Georgette 

Crepe Meteor 
Crepe Maroeain 

Lanełto 
Bałtyk 

Prosna 

o nfeznanej dotad 
na;.,isze; jakości 

Crepe Mongole 
MousIlne de Laine 

Tricot 
Shetland 

modny towar na palta i 
kostjumv 

PeUte Reine 
Taile de sole 

Fulary deseniowe 
Etamine deseniowe 

Popelina kolorowa 
Popelina deseniowa 

Fartuchowe 

I 
Resztek 

JA" 

JEHE Y LEJ ISK 

Modne kolory: bleu royal, 
empire, bleu nuit, mode 

Wsz,slkie inne dział, obficie 
zaoDatrzone. 

B D J Ld 
z lasem, drzewkami owocowemi i bez drzewek o przystępnych cenach. 

I • 
Setki nowopowstałych budowli w przeciągu krótkiego czasu świadczą najlepiej 

zdrowotności i dogodnych warunkach komunikacji tych teren6w. 
o pi~knem położeniu, 

Bliższych szczegółów udziela chątnie 

IARIAD BOl'llNllJl'I JIJIJJlNÓ" .. l'I~IłYSIN III. 
Biuro Piotrkowska 1D4 Tel. 2215-88, wzglądnie na mleJacu .., Jul!anc.Wle oraz przy ul. Sowińskiego Nr. 11-13. -

ORTOPEDYS TA .. K O łł S T R U K T D B 
wykonywa wszelkie prace, wchodzące w zakres 
ortopedji: sziuozne ręce, nogi, aparaty ortopedo 
wszelkioh systemów, gorsety na sk:r.ywienie 
kr~gosłnpa. wkłady ortopedyczne na płaską 
8top~ (platfus) z kompozycji aluminjowej i z ma­
sy. Aparaiv własnego wynalazku na krótsze 
nogi, .aatępująee obuwie na korku (mo~na na 
nic wkładać normalne pantofelki). Pasy rup-

turowe i brzuszne. 

Pracownia ortoJed,czna 
Józef Iłosenb~rl! 

Kililiskiego 112, tel. 111·35. 
Przyjmuje od 9-12 i 3-7, a w soboty do 3 pp. 
Solidnym i odpowiedzialnym udziela si~ kredytu. 

Specjalny dział obuwia ortopedycznego. 

'Dr. UMlEnSI 
Dowr6cil 
Dr. med. 

J. KabiłDe 
choroby wewn~trsne epeo. aerOB 

Radwańska 4. tel. 187-27. 
Pr.vjmuje od 5 do '7 W. 

Dr. med. 

Clf~tAW ~~JK~W!KI 
ul. ŚW. Aony 19, tel. 172-00. 

ElektrołarapJII "LAMPA HELIUM" -- ---- -- -- ._------

~ln-żu-n-ier--I-eC-hn-OI-OU- ~.~~~!, !~Z!~!~t~ ~~!~!J~!!!k 
współwłaściciel nierucho- gt) I pol.klego F. GRYNBLAT,1It6- I wenerycznych 
mośoi oraz właściciel fabry- ra istnieJe od 1002 r., chc~c dać mot- Nawrot 7, teł. US-07 

no§ć slerokim warstwom społecaeń- od 10-12 i od '-7 
ki wyrobów techniclnych stwa nauczenia się tak intratnego fa-
wieku lat 55, poszukuje chu, jeklm Jest krawiectwo i bieli-
wspólniczki z kapitałem ~nlaratwo, naucza kroju, szycia i mo-
oa Zł. 50.000. Cel matry- delowanla teoretycznie I pralrtyclnle 

(na materjałach) systemem szklił pa-
monjalny nie wykluczony. ryskich I angielskich. Cała nauka 
Oferty pod dyskrecją ho- trwa 3 mlesl~ce I ko.duJe tylko 76 
norową zapewnione, skła- zł. Kończącym śwlaldectwa. Ze 
dać do adm. pisma sub. gruntowne na.uczanie gwanntujIJ. Uwa­

gSf Nauczam rÓwnie! bleliin!arsłwa 
"Inżynier". 63-1 systemem szk6ł wiedeńakich. Dla nie-

• zamołn,ch ulga. P. ORYNBLAT 

KUCH NNE 
meble nowoeEesne, KORYTA­
RZE i POKOJE DZIECINNE 
poleca po cenach niskich 

znana firma 

§z. Dzlt;t:larlkl 
16 Piotrkowska 16 wpodw órzu 

8w1atlo zgasło, motor staną1~ 

dl\łOń ~elel. liG-li 
,~I~otowie fleltryuoe' 
dytaury przez onl'ł dob~, w 

w niedziele i święta. 

" Haprawa natychmiastowI n 

2eromsklego 9 pr. of. I. p. m. 35, 
tel. 231-03. 

OABINET HIOJENV KOSMETVCZNEJ 

" 
LADY" 

Cegielniana 7, m. 8 fr. tel. 209 .. 18 
Wllelkle zabiegł wchodz~ce w sakres 

racjonalnej kosmetyki. 

Ceny umiarkowane. 
Porad, be1łpłetne. 

Pr8cownll WJrobów ~r:,~~~~v:.0-
poleca po eenach fabrycznych Pulo­
wery aportowe (tennis6wki), d!~m­
pry nejnowlllych fe8on6", . wełniane 
kostJumy kąpielowe i jedwabne 

reformy, kosaule i t. p. 
PIOTRKOWSKA 71, w podw. part. n. pr 

Dr. Med. 

D. WAJSKOPP 
Piotrkowska 104-b, tel. 114-82 

Choroby wewnętrzne 
Spec. toł~dka, kiszek I w/łtrob7 

ROENTGEN 
Godz. przyjęć: 4 - 7 po pot. --- ~------

In~nI~J ~f 8fAUlf 
ANNA RYDEL, 30łgi:. W 1924 r_ 
ł::6d:f, Piotrkowska H1, godz. przy­
Jęf 10-2,3-8. ŚrćdmlQJ.ka Nr.18 

tel. 169-92 godz. prayJąć 10-8 

I. NAJ~OWSZE metody racjonalnej 
kosmetykI, leczniczej i toaletowej; u-
8uwanie wszelkich defekt6w sk6ry i 
włos6w. Zabiegi odmłld!aj"ce, ma­
ski i preparaty hormonowe etc. Bell­
powrotne usuwanie szpec~cego owło­
sienia elektroliz/ł. 
II. PORADNIA. Pielęgnacji, Urody 
ella Pań i Pan6w. 

lU. ł,IBAR" preparaty kosmet.-hyg. 
indywiduelne ato!owanie " zalełno­
ści od wieku i rodzaju cery. 
SZKOŁA KOSMETYCZnA .atw. 
pFIU władze państwowe. 

Nr. E. 1772 I 30 

Ogłoszenie. 
Komornik S~du 

Orodzkiego w to­
chi, rewiru IX-lIo 
maJ~cy SW" ken-
celarję w Łodsi 

pl'zy ul. 
11-go Listopada 51 

na uss-
d.le art. 1030 U. 
P. C. podaJe do 
publicznej wlado­
mo§ci, te w dniu 

17 maja 
1932 r. od godl. 

10 r. w domu 
Nr. 6 przy ul. 
Oblęgorsldej 

w Łodli w mieszko 
Stefana Lisika 
odbędzIe się 8prze 
dst przez licyta­
cJę ruchomo§c;I, 
a mianowicie 

bormaszyny, he­
blarki, motoru e­
lektrycznego, piły 

i fryzerki 
oszacowanych na 
2700 zl. 

Spis rzeczy i 
ich szacunek moł 
na obejrzeć w dniu 
licytacJi. W myśl 
art_ 1070 U. P. C. 
wspomniane ru-
chomości mog~ 

byt sprsedane za 
sumę nił:szą o d 
ceny szacunkowej 

t6dt, 26.4.32 r. 

Komornik 
(-) Stanisław 

Przybora 

* T 

W.ue 2drowle, !5acltąśele I powodaenle ty-
olowe. Dułe oflll" mt!lierJaln. 

aalejne są od Jakodci towaru. Nie hałdy dowolnie 
ltachwalan, towar, lact w cillgu ctzie81~tlr6w lat 
w oalym ~"Iecie wypr6bowana jalrodć nsl...,. na 

WasIle aaufanie. 
T y L KO "O L LA" 

bOBZKIl ORKIESTR" FILHRRPJOItICZItR 
Dyrekcja Koncertów: ALFRED STRAUCH 

Tel. 213-H4 
SALA FILHARMONJI 

łłłr:1DZII!I1." dnIa 8.go maja 1932 r. 
IQ UU, o got:lz. 3.30 po poło 

Oslalnl KonCerl POPOłUdniOwu 
Goliata: 

Laureat Konkursu Im. Chopina odanaczony 3 nagrod" 
Dyrygent: 

IdlDood IU.Dlan 
W PROGRAMIE: 

BEETHOVEN: Symfonja VI. Pastorelna 
MOZART: Koncert fortepienowy D-moll 
OEBUSSV-BUSSER: Petite Suite 
CHABRIER: Bourree Fantasque 
Bilet)' od Ił. 1.- d o zł. ~.- lut nebywa~ mołn. 

w Kuie Fllharmonji 
: " I" •• , .. • t; . ..... " ,'; " 

~". . . . 

Tłu'mAClEnll 
CENY 

PRZYST~PNE. 

ZE WSZYSTKICH JĘZYKÓW OBCYCH NA 
P O L S K I I ODWROTNIE WYKONYWA 
S Z Y B K O I OOKtADNlę, 
ZE ZNAJOMOŚCIĄ RZECZV 

BIURO "IRENIrI 

PIOTRKOWSKA 89 Tel. 223-38 

Ogłoszenl-. za "iel'~a milimetrowy 1-upeltow)' (.trona ~ upalt); l-ue atrona 2 zł.l Reklamy tekstem 

Prenumerata mlesleoma "Głoeu Po,lUIftOfO' H W8IIistldemł do- redakcyjnym zł. 1.S01 w teldcie: I zestrleł:eniem miej.ca na stronie od a do 7 wł/łcznie 60 lir. 
dałbml wynosi w tocW ." 4.GO, " odnoHenle - bel saatrl.łania mieJsca 50 ar., nadee1ene od strony 8-ej do końca tekstu 40 .r., nekrologi 40 gr. Zwyczajne 

4O~oel,. z puesyłkil POQJIttlWl!, • baJo - eł. 0.- u.entq - 211. 9~ - (str.l0slpelt) 11 gy. Drobne 15 gr. la WJru, najlanieJSle o~łoSJenie .ł. 1.50. Poslukiwanie pracy 10 ęr. III wy· 
. .. rac, fte;mniejne zł. 1.20. Olllouenia J:al'ęczynowe i lII§hlblftowe 1~ zł. Ogłoazenle zamiejscowe obhczone .~ 

RękopISÓW redakcJa nIe zwraca. 050°10 droła!, firm za . 10~ Za og!. tabelervczae lab fantu. dodatk. SOO/p: Ogł. dwukolor. o 5fjO/o drołe! 

Redaktor: Euaenlusz KronM"a. Ze wYdawniotwo .Prasa". WJ'daWDioa ID .• ~. odp.: EtJł[6Djua Kronman. W drukami włunej Pioukoweka 101 

I~ 



Łódź, dnia 1 
1932 roku. 

* DODATEK spalECZ O-LITERACKI 

Marian Pieehal • . 

, Iro • a" 
Wzmagai_ea niepokói światowy "siażka Ludwika Bauera 

&i~i \Ludwika BaUe'l'8 nie za bur.żuazyjną kułturą zacho-: po bolszewicku 100 iako bez- f problemów l]a wlasne.m i z my­
da się pOOllie.§cić w ramach zwy du, jak i tych, którzy są zwO- 'graniczna t}Tanja. Wo,gÓlle zaś ślą tylko o własllle!Ill podwórku. 
k!łycil i ta'k dziś obfitych publi- lenni,kami "kUJltmy wschod- ze ,zniszczenia w~ruśnie centra,}- eU'wpejskiem, więcej uszkodzI 
kacji pacyfistycznych. GroW.a niej". Po,grążenie i ostateczn~ nych ośrodków (pTz'ez wytru- lo sprawie ogóJnego poko.tu, 
ID()ż!iwości przyszłej, według zagładę obu oma wi!linych kUlI, cie doszczętne bombami gazo- niż pomogło. W dalszej polemi 
Bauera, jwż niedalekiej wojny tur widzi Bauer w wojnie, któ· wemi za,pomocą nocnych ata- ce Bauer wypowiada wprost 
jest tylko jednym z wielu jej e- ra, jeg,o !Zdaniem, jest nieurnik- \ ków samolotowycft) pows~cnre walkę Briand'owi i t. p, "nieo­
lemem.tów. Wśród ootatecznego niona. bez'rząd, anarchja, a w wvn~ku baiczaJnym manjakom". Jego 
rouacllunku argumentów pro i I Pisze on: " Tempo , które przy wieloletnie wyrzy" 'lie się ze nadpallstwo ma dać rozwiąza­
contra nieuchronności wojny, jęło z jednej strony narodowe zmienną zaciętośdą". nie wszystkich prohleanów, drę 
jako l~znego wym.ilku z dnia podjudzanie, a z drwgiej stro- Widzimy, że ohraz, w jakim czą.cYldh ludzl~o,ść, a s:kładają­
nil dzień pogłębiającego się kry ny niszczenie wartości i zbied- nam Bauer odmalował przyszłą cych się na obecną nieuleczal­
zysu, trQoSka o wa'rtość etyczną nienie wskutek kryzysu, przy, grozę wojny, ma ba,rwy zgoła ną chorobę kryzysu, od kory ta­
"naszej" za.dhodniej kultury śpiesza się w oozach; świat w !l!poka1lirptY'czne. P.owiada w koń rza gdańskiego pOC'_ttWS7y po­
bur,ż,uazyjnej w przeciwieństwie ostatnim roku s'zyhciej kroczył cu, że ta jego wizja podana jest prze,z bunt Indji n.a konflikcIe 
do wschodniej bolszewjckiej ku przc/paści, niż w ciągu trzech bez ża.dneJgo sentymentalizmu, mandżurskim skończyw,szy. 
zd!lije się być naczelnym proble Utbiegłych lat. N31pomknienia, "nasze czasy, które baroziej, Przeszkody jednak przeciw-
rnem pu.bHkacji B!liUera. czynione swego czasu przez lIl.~ż jaJ\.iekol'Wiek inne, powin- ko UJhvorzeniu tego nadpali-

Umyoślnie słowo "naszej" ują Mussoliniego, wskazywałyby I nyby płakać, gard.zą hami" l stwa widzi Bauer liczne i to 
~em tu.taJ w. c~dzysłów, gd~Z \ na rok 1934; możliwe, że ten I dlatego w~tpi, czy i ten jcg? tC'rnbardziej pr.zykre, że są one 
Jest to wy,razeme Ba,uera. me termin będzie musiał być prze- obraz wOjny wzruszy kogos, jednQc,ześr.ie przyczynami, prą 
moje. DJ.a mnie burżuazyjna sunięty o rok __ dwa wstec '~ I "Żyjcie jak należv, I,uh giiicie cemi ku wojnie, czyli do czegoS 
kultuTIl zachodu już nie jest, lub napI"Zód. Ja,k nastąpi ten marnie" woła z rozpaczą. \"prost przeciwnego, niż hanno 
a prole!aJ·jac.ka kultura wschod wybuch, jest tembardziej nIe- Tern "życiem jak należy" ma nijne i rajskie nadpaf~two. -
nia jeszcze nie ~t moią. Zre- pe WlIl e, że pI"Zecie świat dzi- być wed'ług niego "na.dpań- Wśród wiElu czynnH~6w eUlro-
sztą lakif!! l·ozróżL.~anie kultury sie,lszy składa się tylko z 0- sŁwo". A więc nie stany gospo- pejskich, które mają znaczenie 
europejskiej ng ~lłlChodnią i gnisk poża,ru. darcze Emopy Bertra'ilda Rus-, ~iędzyn.ar?dowe i mogłyby stać 
wschodnią jest czb&IliŚ grl.llbo u- Przygotowane zatargi g:rani- seN'a i nie Paneurapa Coo- SIę ,zalązklem przyszłego nad­
proszczonem i poprostu niepo- czne międz" Polską a Niemca- denhQye'a - CaIN',r.:i i Brianda- i p.aństwa, żadne ?ie jeat dość 
rozUilllieniem. Bolszewizm, czy- mi, llllb między W ęglrami, a któ Luruwik Bauer przelicytował I SIlne, aby zlłJdanm te.mll spro­
li to, 00 na gruncie rosyjskim rymś z ich sąsiadów, g.dy tam ich o,bu - ale nadpaństwo, 0- stać, a p.1'Izedewszystkiem, ahy 
z ut<~pJi oblokło się w konkret- wylbuchną rozruchy, rewolUJCja bejmujące ca!y glob ziemski się na b odważyć. Te czynIli­
ny ,k&ztał( i realną p.rakŁykę, w Chor,wac,fi, l~ulb w Rumunji, wraz z różnicami kuHury, rasy ki to: liga narodów, gdyby nie 
ni~ jest J)r,lecie s.pecY'i'icz!llY'Ul wyładowaillie na'J)ięcia międ.zy i .ię,zyka, Bauer niejako polemi to, że jest za,kłamana i bezsilna 
wyt'worem kwItury wschodniej. JugoS'!awją 8 Włochami, na- zuje z Russe}lJ'em i Briand',em Pacyfizm (oproszę się nie 
,Wprost przoeciwnie, to, co się wet anarchja his~pańska IZ po_ na temat stanów g'OSpodar- śmiać), w:aśnie bezradny i 0-

obecnie dzieje na wschodzie wstaniem w Marok'ku, które czyc.h Europy i Pan e U'l'Opy, u- śmieszony, Chrześcijaństwo, 
- Eu:rqpy, czyli w Rosji, to tylko wiąże siły francuskie _ wszyst ważając ich pomysły za prze- gdyby nje to, że jest bez wply­
ucieleśnienie i WiiJ,-owadzellle ko to jest rówlI1ie możliwe iak starzałe i gnIDo jUJż spóźnione wu właś!1ie na te czynni,ki, któ­
w życie najnow&zych, ostatnich sto innych rzeczy. Nie mniej wohec przy'Czyn obecne~o kry- re kształtują politykę i decydu 
wynalazków, że talk porwiem, prawdopod()lbne, że z wojny wy zysu, którego źródła są jUlż po- ją losy Ś'wiata, Socjal - demo­
i~eOllogicznych kUJltlLrY zachod- ni/knie rewolucja". za ell'ro p e'.łs,k i ej, ogólnej, gI 0- kracja, g.dyby nie to, że chodizi 
niej. BoJszewiJzm, to tYIPawy Ba,uer stJra,sznie się rewolu- balnej natury i tylko ,przez ich jej więcej o iJłób partyjny ("to­
wytww- zachodniej :lmltwry eu- cji boi. Powiada, że jest "obut wykrylCie da się obe~ny kf'\~zY's warzysz przy ŹlIobie"), niż o 
ropejskiej. Pocz:.tlwoszy od Karo- na" i "lbaTlbarzyńs'ka", jakgdy- zażegnać. Mało teJgo; za'fZuca interes mas, któ,re rep,rezentu­
la MMksa, który był ca!Jk,ow!- by dzisie,iszy pokój i kryzys Bauer dalej, że właśnie ta,kie je, Kapitalizan, gdyby nie to, 
cie człQlWiekiem zachodu, a był mniej okrutny i mniej bar krótkie patorzenie Russell'a że jest skłócony wewnętrznie i 
skOńczywszy na jego wykonaw banzyń,ski. Ale i wojny również Briand'a i rozwiązywanie tak podobny do mitycznego węża, 
GY, Leninie, który pIIzecież calą się boi. Pisze: skomplikowanych i ogromnych pożerającego siebie samego, Ży 
~rość teoretyczną czenpal % "ZewnętJ.,zne formy wojny dostwo,' gdy!by nie to, że jest 
bibljotek pDzewaŻllie szwajcar- miałyby cechy przez wiedlę po rozbite, bezsi,lne i br!lik mu 
skich, a w lwiej części pary- gJ.ę,bionego, be mrzykład!l1ego, "'o ryz y g'ębszych i.dei ogóJnych na 
skich i londyńskioh. dotąd okTUJCieństwa. P'l'Zy wzma daJ,szą metę, próc.z doraźnego 

J . Piękna kobieta 'UlJUiera prze-
eślJ już jednak chodzi o ten gającej się .rOlZrpaczy, przy zni- ważnie dwa razy. zysku, wreszcie Pamięć ostał-

podział Europy na wschód i za sZClzeniu wszC'l'kiej dUJChowe.i, * * :(. niej wojny, gdyby nie to, że 
chód, to za podsta,wę możnahy ludzkiej i gospoda'rczej łączno- Piękne ,kobiety i sławni le- rosną nowe rp01lwlenia tą pa-
tu. ~ziąć ty.1ko różnicę międz~ I ści, mogłoby się stać, że wo',ina ka!l'Ze mają często dobre imię, mięcią nie oba re zone, no i 
teorją 8. praktyką, wschodu l dQpwwadziłaby no pewnego ro na które nie", za~u~ują. Strach, przed wojną, który 
zachodu. DJ.a której ze stron dza,l'u zatomizQWtUlia, do bez- jednak musi u.stą!pić wobec wid 

Męrezy.zna nie może o kohie-róilIlica jest minusem, a dla któ 
rej Iplusem, to właś>nie za osta­
teczną rozgry~kę sił h~storycz­

nych i finał ()Ibecnego chaosu 
Jfospodarczo- politycznego Eu-
ropy 'ulważ& Ludwik Bauer. 

Trzeba mu jednak przyznać, 
że wśród subtelnie i zręcznie 

nagromadzonych punktów pa­
trzenia i stron podejścia do 
zjawiska obecnego krYlzysu, 
zdoła,! w nas wywolać niepo-

I ' ..... ~,.~-~ .. 

planowych wJlPraw zbójeckich cie tak ź,le myśleć, żeby nie ma narlchodzące,i zwolna lecz 
Ul~rojonyc:b. band przeciw so- mó/{ł usłyszeć od iedne,i z jej nieuchronnie śmierei z bezidei, 
bie, do panQwania Izarazy, kie- przyjació~ek o wiele gorszej 0- bezceJu życiowego, nudy meta-
dy nitkt ,lUlŻ nie mÓ\g'lib,v roz'P0- pinji. 4< * * HzycZlI1ej i poprostu /{łodu, To 
znać, ,~,'Izie się kończy piulblicz- są iskierki nadziei lepszego ju-

""" N a wet najgłębszy dek~1t nie 
na zbrodnia, a gdzie zaczyna odsłoni serca kobiety. tra, gdyby .... właśnie, gdyby nie 
prywatnH. Jest zupeł:nie mo'żli- * * .. te gdyby. 
we, że w krwawym potopie pe- Kobietę nie czynią śmieszną Przyczynami zaś stanowczo 
Wille wysepki dłuższy czas się jej własne przymioty, lecz te, przecirwsta wiającemi się po-
utrzymają. Tu i owdzie jakieś które pra,grri: ~na .. po8iadat. 'WIStani:u nadpańsiwa i prąct:::mi 

. . 1··L k J' ''''anizu zar:azem ku straszliwościom prOWIncJe UlIJ Ta e zor,., , - U kobiety nie jest rzeczą waż 
ją się dokO'la Wlibrojonego kor ną to, o CZ~ mówi, lecz () nowe.j wojny są: T,raktat "Ver-

Wa __ .... pa ił" MI... ..... ...... ,salI&ł. ~ lDIl Iaisal, Mo-

pji i na podziale państw na 
zwycięskie i zwycię-lone, co 
już w samym zarod,ku kryl w 
sobie urazy nacjona:Hstyczne l 
ziarna miHtaryzmu odwetow,ego 
iLenin i jego .dziedzictwo, gdyż 
Z. S. R. R. to kośció!ł wojujący, 
który resztę świata uważa za 
swego śmiertelnego wroga i 
który musi w wake z tym Śowia­
tem zginąć albo zwyciężyć, 

Mussolini i jego faszyzm, któ­
ry g,rozi wojną, a wojna to 
śmierć całej dotychczasowej 
kultury, Ameryk,a i jej maszy· 
ni,zacja, jako największa wy­
twórnia "nadproduktów" , 8. 

wi~ zaostrzają(!a coraz bar-
dziej obecny kryzys, LUQy 
Azj,i, wV'ł\valaj.ące się z pod pro 
Lektoratu Europy, a więc os~a­

!)ia.iące ;~ i zuboiające, Fran­
cja, jako aTlCykapitalistyczne 
państwo burżuazyjne, pragnące 

zachować wszystko w obecnym 
(niemcżJiwym) stanie atatus 
quo, zalrzymać czas, unłerucho 
mić żyJCie, zapobiec ewolucji, 
Niemcy przez swój wrodzony 
militaryzm, nacjonalizm, hi· 
tleryzm, prężność biologiczną, 

ciasnotę granic, długi wojenne, 
brak kolonji i t. d., wres,zoc1e 
Nędza wszechświatowa, po-
wszechna proletaryzacja, wy-
zwa,lająca najciemniejsze m­
stynkty z wnętrza wygłodnta­

łych mas, powodująca ogó~ne 
scllall1j pnie, zbru.talizowanie u­
czuć ltdiki.ch, zwulgaryzowanie 
pojęć i t.bxwŁaliZOlwanie życia 

wogóle". 
Jako ostatelCzny wynik tego 

wszystkie,go mamy wyści~ woj 
ny i rewolucji. Być może, oble 
jednocześnie przyjdą do mety 
- konklUJduje Bauer. 

W książce mo.jej, wydanej 
przezemnie dwa lab temu, p. 
t. "Rozmowy o pacyfiźmje" E­
mi~ Schiirer na dbugo przed 
Bauer'em mó,wid: to samo. Tyl­
ko, że Schiirer widział w rewo­
lucji jedyny i iedYtl1.ie racjonal­
ny środek prewencyjny prze­
ów'k,o wojnie. Najwięlkszą sła­

bością Bauera jes:t to, że bol 
się zarówno jednej jak i dru­
giej, a nie znajd.uje dość sku­
tecz!IlClgo środka dla zwa1cze­
n,ia obydwu. Swoją cefetystycz 
ną i ,złowrogą ksią,żką straoSzy 
i pOfWiększa o,góJne zdenerwo­
wanie, doprowadzając do sta· 
nu biernej rozpaczy i rozpacz1i 
wej bezczynności, zamiast po­
budzić do chwycenia z dwo,tga 
złego, zła mniejszego, I\by zwal 
czyć zło większe i zepchnąć dzi 
siejsze ż~'cie ze ślepego toru 
fałszu i zakłamania, wiodącego 
Wł)~ 



• • • r a I r 
świetle d" ku --" zn 

ł. tle I', zamłeszuonym na la 
Rozbudowa gospodarcza So- mach wił'!deńskiego pismil 

wietów, reaUzae,la pl3lllu pięcio ",Der K2lllpf". Stwierdza w 

letniego, nadal skupia na sobie nim Bauer niesłuszność dl1w­
IliW~ę świata.. P.J'aS8J eodzien- IW.' swe.i analizy charakteru re 
na, c.zasopisma naukowe, eko- wrtłuc.ji pwidziel'nikoweJ i per­
nomieme i t'Wb!ł1iczne poświę- speldyw rozwoju Sowietów. O­
cają mnóstwo artykułów, roz- pit·"a.iąc się na d"gwiadf't:e­
praw, notatek Infonnacyjnych niaeh z okresu komulll7m'll mi~ 
problemom "ospod8lJ'czym Ro- litarnego ł Nep., uważał on, 
8jl. Rośnie jednocześnie ilość że rewolucja rosyjska je8t tyl­
publikacji ksiątkowych o cha- ko pOZOrnie socjalist~;czna, l.c 
rakterze baukowym l dzIenni· fakt yez iti e spełnia tylko tad,,­
katsko .. repOl'łe~kim. nla, które na ZaC!hodzie przy· 
Wśród nawali! ił(łS6w i opl- padły w udziale rewolucji bur­

n.ii na &2ICzególną uwagę zasłu- żuazyjnej, mianowicie przeprn 
gu.te cIekawa dyskusja, tocrzą- wadza reformę agrarną i likwł 

eR się od kilku miesięcy na la- duje resztki feodaIillJllu IUI 

mach CJ880-pł8m socjalistycz- wsi. Dyktatura bolszewicka -
nych ("Der Rampf", "Die Ge- to tylko etap w rozwoJu rewo· 
8eIlsdu.ttl ' I Inne) dookoła ~r lucjl o charakterze w łlitocle 

spektyw l'O~oju gosnodarcrte- burżuazyjnym. 

~o l politycznego Rosji. W do- Rozbudowa f,(ospodarcza Ro­
tychczlIStmym przebiegu tej sji w pierwszych łl'l~eeh la· 
zasadnlcze.i wymiany zdań, z ta planu 5-letnłc~0, zmusZa jed 
którą pragniemy poniżej z.apo- n8ik do rewizji dawnego sta.no­
znae ~ytelnlków. zabrali mlę- wiska. "Musimy dziś mnaĆ, ze 
dzy innymi głos Otto Baue:r, rewolucjn rosY.lSM nletyJko zJi 
Karol Kal...tsky, Fryderyk Ad- kwidowała res,z,tkł feodaJizmu, 
Jer I In. lecz że ona twol'zy elementy 

PUbkt wY.lścia tej dyskulJjł spoleczeństwa socjalistyc~ne-
stanowi znana kslą~ka O. Bane go". Z chwilą realizacji piali 
ra hRatioualisation - Fehra- lełki poSiadać będzie Ros.ta ko­
tJonalisation", a właściwie osta losalny nowoczesny przemysł i 
tni rozdział tej pracy, pośwrę- w wlelkl~.i młene skolekty",l­
eony problemom sowieckim. 20wane rolniCltwo, rozporzą-

t.V . Nr. no 

• • zu pl I 
mitJlc" rz"wódców socjalizmu 

dznć będzie apul'atem produk­
cyjnym, prowadzonym plano­
wo i należącym nie do właści­
cieli .prywatnycb, a do pań­

stwa. 
Nie będzie to .feszcze socja­

lizm. Bo soejaJlmt oznacza sa­
morząd ludu w praey i proce­
sil' gó~odalczym. Niema socja 
Uzmu bez wolr.oŚcl. Nie wy­
~llł~cza, by środki produkcji 
uY'y skoncenh'owane w tęku 
p8ń~łwa; rząd musi by~ wybie 
tany przez lud I odpowiedzial­
ny pJ'zed nim. Ale będą to pO­

ważnc elementy f4ospodarki so 
e.faUstycznej. 

T~'l1luaseD1 dyktatura terory 
~łye~nn jest koniecnośclą. TyI~ 
ko (JnR potrafi utrzymałl w kar 
bach isłuie.łące antagonizmy 
socjalne i z1UlIsM lIaród do tak 
wfelkich ofiar i wyNAl~zeń na 
ołtarzu industrjalizacji I s01'ja' 
HtRC.ii. Spełniając jednak swe 
funkc.ie ~ospodarczeł uprzemy­
'lławlając krnj, podnosrąc wy­
da,tność produkcji i poziom 
kulturalny ludności, tW4lrzy 
dyktatura etapy swej stopnio­
wej Ukwidaeji f demokratyza­
eji reżymu sowieckiego. Ta wal 
ka (J stopniową demokratyza.­
cJę reżymu .fest właściwem za­
«laniem mieńszewIków. 
Powyższe wywody Banera, 

stanowiące fakty unie punkt 
zwrotny w poglądach autora 
"BC'lszewizmu i socJał - dtmo" 
krac.ti", wywołały, rz~ez zrozu­
miała ożywioną dyskus.ię w 0-

hozie soejalistycz,nym. 

Między innymi ostro skryty­
kował stanowisko Bauera 
Karol Kaułsky w artykule 
"Perspektywy socjaliz.mu w 
Sowietach" w lnłeslęciZnlku 

"Die ~ellscbafł". Twierdzi 
on, że plan D-letni napewno 
się nie uda. Biurokratyzm ap~ 
ratu J(ospodarezego, zła gospo­
dal'ka, korupcja biurokracji i 
t. d. musi bezwzgl~nie dopro 
wadzić do fias!ia. Proietal·.~t 

rosY.iski .test niewolnikiem, zde 
gradowanym duchowo i moral 
nie. Tego rodzaju element nie 
nadaje się do budowy AOSI10-

darki soc.ialistycJ.nej. Nie nale­
ty się też spodziewać stopnio­
wej demokratyzac.ii reżymu 80-

wierkie~o. Optymf.zm Bauera 
w stosunku do phmu pięciolet­
nie~o i perspektyw gOSlpodar­
c~ych Rosji jest niczem niem~a­
sadniony i szkodliwy, bowiem 
bnd,;i wśród socjalistćw nie­
bezpieczne iluzje w stosunku 
do Sowietów i odbiera mieńsze 
wikom rosyjskim grunt pod nO 

gami. 
Z wywodami Bauera poleml 

zuje również przywódca mień­
szewików rosY.łskich, Abrruno­
wicz, na łamach pisma "S04!ja· 
IIsłiczesklj Wlestnłk". 

Wojna domowa, wywodzi !!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!"! 
Bau~t, zbuI'zyła ana:rat produk 

Przed 60 laty istniał .już spót 
między marksistami a ludow­
cami (narodniki) co do perspek 
tyw SOcjalizmu w Rosji. Lu­
dowcy spodziewali się, że Ro­
s.ta omi,nie stad,ium kapitali­
sty~zne. marksiści zaś uważali, 

źe to jest utoP.ia. W tym sa­
mym g,ellflie wypi}wiedział Idę 

Engels. Uważał on eopJ·awda 
za możliwe. by kraje zacofane 
AOspod.arczo (napr~ykład kraje 
kolonjalne) mogły ominqi w 
drodze do soc.lalizmu okre~ ka 
pitalistye:znYt ale tylko w wy­
padku, .leżeli 80eJalizm IIIreali­
zowany już zostanie w innych 
bardziej l'Oźwiniętych krojach 
I może być niejakO transplanto 
wany. Tak 7ireSiZ,tą uwał~ł i Le 
nin. Wierzył Oh w wybuch re­
woludi socjalne.! w uprzemy­
słowionych krojach Europy ~:a 

ehOdn:eJ i na tej zasadzie budo 
wał swe nadzie,ie cO do J'OZWO­
in sClc.lłłlizmu w zacofane." at­
~rarde.t Rosji, Tymczasem j~d­

nak J'ewoluc.ja na Zachodzie 
nie minła mie.isca i oto StalIn 
poo.!ął sł~ reaUrac.\l /;odaliunu 
w .fednym i to tak zacofanym 
gospod8Tczo Ina.tu. 

~J'jny lł06jl. Dopiero w roku 
1926 08łpJ(nięto poziom przed­
wojenny. Plan pięcioletni miał 
na celu pr.zeszczepieote na 
g.run" l'()Syjskl owoców racjoaa 
lI~acjł tecbnicrzneJ, a jednoe7AlŚ 

nie stworzenie podstaw ~ospo­
dm-ki soojalistycZł1ej. 

-~(ZDi~ mlodg Sb 
no roku 1928 uważał Bau~r 

rewolucję rO:SY.~81ią Mi burżua­
zY.iną. Cót sMoniło .. do IIU­

~łe.t zmiany stanowiska? Cz~·ż­

by plan pięcioletni'? Alc przt;­
deż nawet w w~'p.::tdku stupro­
centowe.i ewentualnej realizn­
c.ii piatiletki, Sowjety nadal b~ 
dą należały do kra.iów zaoeoła­

nych JCospodm'czo. Przecieź I 
wówczas pClsiadać będzie Ro­
sja 80 prOf. ludności chłop­

.. !de.i, pl'zeciM i wówczas przy­
padać będzie ua każdeJ(o mie­
szkańca Sowietów od 10 - 30 
pr~. iJośd ~·f!~la. nafty, żela­

za, elektryczności, jaką prze clę 
tnie zużywa obyv;ateJ wysoko­
uprzemysłowionych kra.tów 
Europy Zaehodniej. Dopiero 
dru~i, trzeci i t. d. plan pi~io­
letni mo~ą zmienić sytuaeję 

I)od tym w~lędem. 

odpowiada na niedyskretne pytania dziennikarza 

Indlusłr.iallza(!ja i socjaliza­
cja odbywa się .iedJnak w Rosjł 
w lnnyeh warunkach. n~ na 

Wielki dzienniJk lon d Y11'S k'i , 
"DaHy Express", wysłał do 
Shaw'a, po powrocie jego z A­

fryki Pohtdniowej, reportera t 

misją wzys,krunIa wywiadu. 

. Zachodzie. O ile socjaliści za- Shaw, od (lzasu swej podró-
chodnio ... europejscy b~dą się ży do Rosji, stradł spo'ro w o­
mo~li og1'Blni-czyć do soc.laliza- pinji publiczneJ, kt6ra odnosiła 
c.U istnie.iącej produkcji i reol'- się przedtem tolerancyJnie i z 
g3llli'zac.ii aparatu rooodzlelc.ze- pewną sY'lllipatją do jego kry­
~o, to rząd sowiecki zmuszony tV'k i satyr na wła.s.ne spole­
jcst tworzyć dopiero prulJllysł cz,ellstwo. Ostatnila zaś wizyta 
niemal od podstaw. Trud:loŚ>ei, I Shnw'a w krajach Vnji Połudn. 
piętrzące się na drodze iftdu- Afrykal1skiej wzmocniła .iesz­
strJalizar.ii, są ogromne. Brak cze ten nrąd krytycy,zmu wo-
sił wykwalifikowanych - ro­
botników, inżyniel'ów, techni­
ków. Element wiejski, z które­
"O się rekrutuje przeważna 

~ęść nowopowsts.lącego prole­
tariatu pNemysłowego, nie .1esł 

be,e enuncjacji pisarza, który 
podczas wizyty w Rapstadzie 
dał się znów ponj·eść swemU 
temperamentowi i wY.gf05ił roz 
maite przemówienia, kt6rych 
treść ,,'zbudził.a odruch nje<:h~· 

P1'zyzwycujony do dyscypIi- ci w spoleczeIlstwie 
ny fabrycznej I nowoczesnellfl ski'cm. 

angiel 

te~pa pracy. Skierowanie. llwSl 

Jei pl'zellewszystkiem na rozbu' 
dowę przemysłu cit:żkiego pl':1) 

jednoczesncm upośledzeniu do 
pewn~o stopnia ponzemysłu I .. ft 
kie~o prowadl:1 do dotkliw,cłl 
bl'a,ków w lI:;aopatJ'7.eniu ludu(t­

Redakc.ia "Daily Express" za 
pośrednictwem s\Vego wysłan­

ni,ka przedłożyła Shaw'owi sze­
reg pytań n.ast~pująeyeh: 

- Czy jest pan z.adowolony 
z powmtu do Angl.łi? 

~ci artylmłami pierwsze po- - Ni·e, nasz klimat nie zy­
mchy. Kolektywizaea napoty. skuje bynajmniej przy porów­
ka na opór e2.~eł ~hJopetwa • nani\1 2 klimatem W KenJ'R. 
ł. d. Mimo 1:0, jeIIl ludJn~ 1'0- - Jakie wraten1e odniósł 
s;\·.i~ka zdoła pl'Zetrwać jesz.c'le pan po powrode do Anglji? 

dwa lata, to plan zostanie nk- - Drogi panie, .jeśli pan $0-

wątpliwie zrpaJi.zowauy. hie wyobraża, ie w moim wie 
")'wody 'ł' u:wpełnił Jiallt'r ku można sic: poddawać wrażc~ 

w ~lrt)rkllJc .. nie ZlIkunfl der llio'Jll i bawić, .iak trzyletnie 
Itlsslschen Sozial - demokra- dzieocko. rozmowa nasz. chlllhia 

celu. Usią.dź pan i mówmy do 
rz,eezy. 

- Czy pan wie, że obecna 
podróż przyczyniła się do wno 
stu popu!arnoślOi jego w Anglji? 

~ Domyślam się tego, są­

.dząc ż najazdu fotografów i re­
porterów, którzy po,witali 
mnie w Southampton oraz z 
pasji, z jakI! prasa podchwytu­
fe i cytuje każde moje oświad­
czenie, c hOL 'b y nawet - falszo-
wanc. 

- Czy to prawda, że podczas 
pobytu swego w Afryce nie 
powiedział pan nic przyiazne~o 
o Anglji i o impe'l'jum brytyj­
skiem? 

- 'Wstydzę się przyzn,ać, ale 
to. nie zgadza gję z prawdą. -
Nie sądzi pan chyba, że obecna 
syf:u'a,cja w Anglji i imiperjum 
brytyjskiem zetwala na wylew 
u<:zu~ zadowolenia i dumy. 

- Czy chci.allby pan spędzić 
ostatnie dni życia w Rosji? 

- Nie myślę wogóle o teJ 
sprawie. Nie udawaj pan id.fo­
ty. -

- Czy to prawda, że Jeden 
z pa.Mkich artykułów o Ro~'Sji 

wędrO'Wał po redakcjach na 
Fleet - Street i że żadne z pism 
nie chdało go przyjąć? 

- Nie wiem. MO',g-ę tyl'ko pa­
nu oświadczyć, aczkolwiek kwe 
stja ta pana nie obchodzi, że 

za wszystko, com pisał o Rosji 
pła<:{)IIlo mi po dohrze od sło­

wa; śmiem twiCTdzić, że wiele 
pi·sm nie uważ,alo za m01żliwe 

dla siebie podjąć się wypłace­

nia takiego honor.arjum. 

- Czy ma pan coś do powie 
dzenia na temat prasy angkJ 
skiej? 

- OW$zem, ale prte·z delikat 
hość nie powiem ani stowa. 

I 
-'- Czy żywi pan uczucIe 

wd?;i~zności w stosunku do 
Anglji i angli.ków? 

Nie naldy również zapomf. 
nać o istniejących w kraju an­
t~onizmaeh socjalnych. o opo 
rze chł~pstwa niezadowoknlu 
wśród proletar.iału I inteligen-
c.li pracującej, ogr8!ł1lczeniu 

konsumcji mas. Produkcja 
coprawda będzie prawdopodoh 

- WieHde nieba! A to z ja-
nie dale.i się rozwJjuła, ale AbJ.'a 

ki'e.f ra'Cji? ILtmlę tych bieda-
k6w i staralem się przez cale 
fV'Cie wpłynąć na pole.pszenie 
ich warunk6w bytu, udzielają{: 

im sporo rad. 

- Czy pan sądzi, ~e zR.gługi 

w dziedzinie tWÓorczośd równo­
wałą j~ brdd, tuko obywa­
tela? 

- Zdaje m.i się, :1e pytanie 
to Jest dal:!lzym ciągiem pytania 
na temat wdzi~znośd. Wra<:llj 
pan, rlrogi punie, do siebie do 
domu i pomyśl serlo o własnych 
niedomllflan,iach. 

mowicz nie wierzy w .iedl1oeze 
sne podn06zenie si~ poziomu 
życiowego mas. 

SocJał - demokracja rosyjska 
nie ma wiec powo(Iu zmienIał 
sw~o stanowiska I swe.f oceny 
~ultatów l peripektyw rewo­
lucJI l'08Y.iskiej. 

Dru.szy p1'2;ebi~ dyskusji 
(~osy F1'yderyka AdJer8. Da­

IUl i hmy{',b) oraz .te., ocen~ 1)0" 

1!ł111Y w 31'łllmle nm.I~IHłym. 

S. B tih!1d. 
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Sąd lIolall' den z nkh ollOwiedział, te by- Skazaniec przeniósł się do I P.rzychooził chlop, ci~nął 

ło mu tle w 'kampa,nji, fe 'nie le;pszego świata. dziewczynę do stodoły, rzucał 
,WezwanO' mnie do ez,t.abu. mógł się pogodzić !Ze !woim Ods'zedłem, nie chcąc być ją na słomę - i była jego! -

1diałem .być tłlumaczem Z j~y- sierżantem, który go . ~ niewia· świadkiem wieszania dmgie'go Innego zachowu'Dia nie rozu-
ka niemiookieRo w sądzie polo.- dOl11eJ przyczyny niena,widzłł i delFkwenta. mia;no tu wcale. 
wyn1 w svrawie 'Pl'IZlOOiWlko prty 1l,aJmtn,ie.łszej $,po$obn'().~i ~o kUku go?z1?ach n~ezas:po Pamiętam, że w jakiejś wios-
dwulltl przyła'Panym imdywidu- przyczepi.ał się do niego ł prze- k~.J'Ona w petm clekawosć pl zy ce pOZlIla:em dziewoyDę, która 
um, których ;podejrzewano Q u- śladowa!. w~o~ła millle z>oowu na to samo I chodziła do szkoły w· mieście, a 
ptawianie slipiegostwa. Nie n- Drugi _ .bardlZiej roztall"gnię mIeJ,sce.. " I więc słała na nieco wyż;szym 
śmiechafta mi się m,oja rola, ty od pierW$Ze,go _ jako bez- ł C?ba cIala busta'ły SIę na ga- / poziomie od swoich rówieśni­
~yt wiedziałem dobrze czem [pOiŚroelltli powód swo,;ej ch~iCł .~zIach targane wl~trem. CZY' . czek, Prowadzitean z nią dość 
się iZ·wylkłe ta'kie rOxPraw'V koń- zosłania jeń,cem rosyJisikim po- ~ItO to p~·z.~ . .zapad~.1ą,~v~ zmro ?,źywioną rD'll110wę i dalem Jej 
czą· Nie W'Oilno 11;01 było jedn,a'k dał iprzemtpCrenie wojną i ślWia- ku T -r;>rzerazu.!.ące "ro.zenI~. do zrozumienia, że mi się po-
~Ia,winć' .i~, I domość, że AU'str,ia ! tak nIe a U~Ie'klem, .lakgdyby mllle kto . doba. Nazajutr.z jedelll z moich 

Zająłem lIWojemiejsee. zwycięży. ,.,omt..... \ fowarzyszólW, który ohserwował 
WU.:ldł sąd, &kłladaJą.cy się z Na pytarn.ie, d1acz~o nie zgło • mój fliM, p'okpiwal ze mnie, 
kilku naazyeh oli(}eraw ;t pui!- sBi si~ do nas.zych żolnieT'zy Tęsknota za damslueo11 pTzechwal~ją'C się, że śdą~[ląf 
}wW1Iliikłem na czele, i roZIPo- natychmi~t 'PO z!l.ięciu przez d " na. noc dZl'e,Yczynę do stodo·ry, 
cz·ął swoje CZyttlll101ŚCi. Na lawie na,s mia6tec~ka, w ktMem . się uMBSSOU3 jakkolwiek nie prowad'ził z nią 
OIska.rż'onych siedział'Ó dwuch k Ił . r. il' 1...' d żadnych s'kompli:kowa,n~~h rOz 
obda.rrus6w, UJbra.nych ni to ,po UJ rywa'., wV'Jo.,,,,n l ()I.ua.! :~go - T<;sknilem za kobietą z mia- mów. 
wiejs'ku, ni to 'PO miejsku. Nie nie, te - siedząc w piwnicy i sta. Tęskniłem za delikatnym . . ., 
2'1I1.alez.iono przy nwh ittdn~h słysz~ z góry rbżtne szmery i owalem twarzy, wielkiemi 0-' ~ałe ffiIeSlą,ce 5P.ęd~"aJt.smy.po 
'dowod6w wi1tV', a:Ie .jut to sa- dzieli, czy nadas,zło .iuż ,rosyj- czyma, mnleiiki;m nosk~e11l i mi WSIQoCll, albo VI' na,łbhzszem Ich 
mo, ~ kręcili się w nJ()cy w po- skie w,ojiS,k(), czy tei są to jesz- !ą' buźka. Trskni,lem za iej wiot 1 !'ląSh:rlllwic. Większe miasta by 
blitu zama.s{kowanego s-tan'D'wi- cze reszt'ki oddziałów IRuiStrjac- kim sta~(>m ' za,s'onię1yu~ mod-! ly od na·s od,dalone, o setki ki­
ska na,szej artylerji, w}'1Sta.rczy- kich. Dopiero po drwuch dniach ną sukienką: za z~rab,iIemi n6l l lometrów~ a te mate n:iastecz-
1'0, !by ich 'PosądJzirć o ni,eil.o,jal- pobytu w piw;nicy p(j'dsl wc.halH , l:ami, oh,ntemi w małe pu'nloifel ; kil, któr~&nlY lla'P'~tY'kah na dro 
ność 'W'zalę.dem ca'l'skiej arnnJł. ze stojący pr.zY1PlldJkiem ko'o ki - a nadews.zvsttko t cs.kniłcm dze SWOIch wędrowek, były 
. ~zy 'Pie:tnVI~ze1ll rpt'z,els!!uclut- ich kryjówki ludzie rozmawiają za ,jej dałeUJ , zi ty,m specyfkz- alb·o zu~cłnie ?cz'h.lJd1Ile, aU".lo 
nin _ beZ1pOśrednio po zaa.resz w niezrozumiał)'lJ.u dla nioh jQ- nym ,.odor de femina", któ'ry P?z.ost~ . ~· -:. n.Ich :a.me ~tarusz 
toW1łttłu _ dbaj ,pI"zyznali się, zyk·u. Domyśliwszy się, że . ma- jest mj~szaniną p e rf'ulD1 , my<11"a, lu I nledo:ęzl~l. ~lę~.ICzy~n.l. :-rł?­
że są w~rrumi i żołnierz~mi au ją do czymiehia z rosjanamI, pudru l w!os6w. I de przedslawloCleil,kl P ,CI żen-
str,;acldJmi, którzy tde:zerto- w;y1Szli w nocy ze sWQje,go pod- Wiejskie Kasie i Mar~7sie 0- skiej l.lIcieka.ły ~rzed nan;i, j~k 
wali ze swego lp'UIł!ku z zamla- ziemia. brzy.dzily mi w dll1żej mierze prz?d .zarazą: , Slra,s,zo.no Je, ze 
rem odda'Dia !jię r08j1llI\O!ln do Sł\Jd nie daw:łIł wiary kh 10- ród niewieśti. Grube wiecznie ros.!a l1le gwa'cą kobIety, a te, 
niewoli. Prze-hl'ali się w z,l1ale- ~iIcżn:r'ln tłulll1flc:zeniQm. uJtnon~!oane, bose, za:paskutdz'o- które hu się o\J)ierają, zabi.iają 
~ione ubrania i w czasie od- P ułko.wnLk, który kierował ' ne g,?-ojem aż po lwłana, nie bez li LoŚ<:i. :Może za'Chodziły 
'~"'l'(/Itu wojsk austrj.aok~h scho ro z'pra w atni , nmsiał mieć .ialiąś uzna ,ląoCc inlle.go stroju na co- sporadyczne wypadki gwahu, 
wali się w :piWtnicy domu prży- owbistą pl'zykroś Ć, g,dyż b~,l dzieIl., jak l epiąca się od hrudrt, ale jako ~zęste zjawhsl<o sta'e, 
frontowey.to miastecZ'ka w oc'ze- w wyjq.tkówo złym humorze. k')szu!1:\ i p~tra kiecka, którą nic podobnego nie mia,lo miej­
kiwaniu rosjan. Po nadejścIu \V~zrstki~ ich twierdzenia zbi- nosily tak d'u~~o , dopó:kt nie 'sca: nie trzeha było nilkogo 
nas,zvch oddział6'\v, ohaj w nO- jał. a na nieodparte argumenty zaf'lieniała się w sl.rz~py gwa:cić - kobiety wiejskie z 
cy wyszli ze swojego ukrycia l miał jed!Dą odpowiedź: "Ja,sne były zaprzeczeniem i przedw- całą przyjemnością oddawB,ły 
zmierzali w stronę naszych sta.- ja'k dzień - to sz'pie~i!" stawieniem moich pojęć o lto- się żolnierzom dobrowolnie. 
nowis'k artyleryjskioh celem W tych warunkach los obu ~iede, :Pl:ko .0 istoc!e słabej, de Bvło to zupe'nie zrolumia-
zameldowaatia się w chara.kŁe- oskarltonvch był przesądzony. hkatneJ l .WIetrzneJ. , łe. Pozbawic'l'Jc cd bardzo dł,u-
Tze .iel1c6w. W trakcie wvfkony- Było. w~doCizne, że śąd ies~ ku- _.D.an;nthleb'V s~ukał k~os , ": giego czasu w.spótżyda z rl.lę~a· 
wania swojego zamiaru zostali med.lą 1 było tui. bardzo przy- \~ le.lsk.dl dumae.l. kO'b.oc?sci. mi i kochankami, nie l11o,gl'y 
poJmani Ipnez naszych żołnte- kro, że w te,i komedji, która byłv on~ zdrowetm rob~tmc~- rozkazać swojeJ krwi, by ttspo­
r:zy i zaaresztowani. będzie m.iała tr~kzne zakoń- nl~wyrazne odgl?sy - n~e. Wl~ koiła się wobec mężczyzn, pr.zy 

Nie 'uJe~ało wąflpliwo.ści, te czenie przyjmuje mimowoli u. nu, st.worzone.nll do cH~'zkieJ bra'Dych w inn,e mundury. KreW 
słowa łeh są zgodne z prawdą: dział.' . . - pracy i samicami, których za- jak dawniej pulsowała normal-
dohrowolne oddawaatie się do Sąd nie za.-da.ł sobie nawet daniem by~o wykolllywanie nie, cia 'o byto niemniej jak 
niew.oli było na porząd.ku trudu w:v.iŚć Ii.a naradę. Pw!- proostych f,u,n,kcji 'ultf'z:ymaniiłl przedtem żądne pieszczot gorą-
dziennym; pozałem na ich ko- kownik poicztntD:iał się z resztą gatunku. Ws.zystko odbywa~o cvch. A dłu.gotrwa.t.a absty'lle'D-
rzyść świadczv~o to także, te I sęd:ziów o<:zyma i ogło.sił \"'1' się u nich 'bez cienia .ia'kie~lkol- cja seksualna. na jaką z racji 
obaj władali j-edyillie tęzykiem rok, skazujący obu za Ulprarwia .. wiek poezji lt~ sentymentu, ·wo.iny były skazane, wprawiła 
~~gierskim i nieco _ niemiec-II nie sZipie!gJostwa na gmieI't prymitywnie, po zwłerzGcemu. je w stan ciągłego podniecenIa. 
hm, a. było wyklulCzlOtne, by wla pl'Ze'Z powieszemi,e. !!,II'ł.~iS U~__ Zresztą-o ile w ciągu pierw 
dze aus.trjackie wysy}ały do Po przet~uDla.cz-eni'u na nie- szych miesiQtCy po wybuchu 
na,s }Z~legÓIW bez ~a.jo~ll'?ści miecki wyroku, podsądni pa- n:RE:M:ATORJUM: W PRADZE woJny żoJinierze nasi wym~ze-
rosy .,~lnego, alho conaJmmeJ. - trz,Vli to .na mnie, to na sę- CZESKIEJ, ni g~odetn i cięż'ldemi przepra-
P?lskI~go. • G?yby Inarwet ,lICh dziÓfW, jak bfęt'llni i coś między wami wyik,azywali dla spraw e-
JIl.l~zna.1om08e yęzy,ków. mIała I sobą bełkotali po węRlersku, rotycznych ma~y stopień zain-
byc. ,?,dana, co zasadrr;.Iczo było czego nie l'C7umiałom. dy wałki przyjęły formę 'Pozy-
lDo~lIwe, to wwląd Ich i spo- W J • cy.fną i nieraz stało się bezcl)'in 
sÓ'b wy,s'a'wia:ńia się zd ,.l'zai!! yprDW'lt,ZOho lICh pod nie ca!emi luiesi"cami na .l·ed-. , .; ' " ~ "' . ralU1

• skorb <t 

wyrazme, ze ma SIę do c~y;nte- . I nem i tern. sa'~llem miejsc?, z,my 
nla z ludźmi 'Pl'ostymi, 'nieinte- Dz;wna żądza zobaczenia i sly zalCz~ły SIę dO'Pomtnac o 
1 iJgellbnymi , .lk.itórzy zu:pełlIlte poznania wszystkiego, co odno swoje pr~wa. 
nie "'ad"""'Ml' Sl'ę do ne1<-I·Q .... I·a si się do wojny, P'Cha~a runIe Ch ' b . b' ł 

>li w.. .., lU <..>u ue '- wo eJC lue e,tIp e-
s'kąldinąd tl1U.dnych i odpowie- w to miejsce, gdzie nliała si~ CZeIlstwa, na. jakie byfo się każ 
d:z,i-~,n .'''''h f·--I-""J!" ",",l',,,,,,";'w .... "0 odI:JYć f'~2 CiktltC,ia. d' h '1' . Cllt .,~ UUJm.~ "-t<"~ ..... ej c' Wl l 'llarazonYm na fron-
jemlIlYch. PrzY~l'<Ywadzono 'skaizan}"'ćh. cie - nie bra,ła pod liwa'gę ha-

Ru mojemu żalowi wszelkie Z'wiązano im ręce i rtOigi i la- mulców i 5kru/pu!'ów, w1aści-
swoje s,poSJI:rzeżeni.a. musiałC'tll kneblowano usta. Kolo szyi w}"Ch czasom normalnym, po-
zachować dla siehi-esaunl'l'go, kaidE.~(I okręcono grubv po- kojowym i zaczęła święcić 
d' ił . . sttIJnek. Jede.n z żołnierzY swój sahart. 

~ yz są; Ule Interesował się w!<zf'dl na dll'Ze'WO, . w'.'sZUika) 
mojem zdaniem o sprawie. Kie-' 
dy raz w toku fO'74)rawy pozwo od.powiednią j;(ałąź i dał znak 
I'l' !iwoim towarozy. ·S1:0111 . z dołu, że 
l ean sobIe zwrooió 1.lJwSJgę na 
wuŻiną O'k<JOicz,no,ść ł<ł"'od<z<łlf'ą, mOigą przystQ!pi,ć do da!lszej pra 

...... <-t'" cy. Zoł:nier.t:owi, zaVIUJJ'ącemu 
zosŁałem ostro skal'lCony pTze:z: liU. 

przewodniczącego _ /pu1!kawl).i'ka sIę na drzewie, rzucono jeden 
z nadttnienieniem, że lilie wY1peł kOiIliec sZ'nura, którego pI'z,edłu 
niam swoielh obowiązkÓ'Wktó- łenł-e Ślci!\lkało szyję S'kaza,ll.ca. 
re pole,gają wyłą.cz.nie na ~OOli Kilku i ·o.briieTzv 1J)OdnlO$ło obez 
wie -dokładnem oh.ia,Ślnianiu po wtarlnianego węRra :za nogi do 
niemie"'~·" "'!bu osk .t g6ry. Przytr~Y'trIa,no go w tej 

.... A .. v ar;L,(m.ym za- .. tak d! . d 'ki b 
dawanYch im ,przez sąd pytań i P~ZVoCJI' : , 'ugo, o!p() o,s~-
z kolei na UUiIllaetenln.t :iJch 00- I nik, m.ajdUI~:V śięna drzeWIe, W Pradze Czeskiej otwarto 
uowiedzi na języ:k rosy's'ki rue !przY'\t'l$ał 'ltJ()Cno ,stlllrql"il nowe kl'e.nte.torju:m, ~bUJdowa 

_ " J. . do gałę-zi. Po uJkońc21emu ftrO- ne "r surowym, li<:Ującym z po-
,Po .stWl-~eJi'.liu .peTS~aJÓW ieh cZylD.noŚiCi, toł:bien :2:. drze- w~ą tlra:eznaczenie, stylu. -

?skarz~nyiC~ 1.dowIe~'Zel1lU s.tę, wa 1o'\zyiknął ,,~towe", na CD Gmach .iest dziełem architekta 
ze. obaj sł:m;y1J . w pu .!ku W~ler z dohI ww>usZlC%ono z rąk cia- Meze'ra. Przez d1:iw.ne znądze­
SklCh .1IOnWedóv.:, . że 'POChodzą ło, które zaiWj,słQ na unurze. _ nie losu pierwszy został w kre­
ze WS1, p~zylStą'Pl'ono do dalsze- l SłyIChać było rzeienie duszone-I matorjunn tern 'spalon" przed-
go badama .. - I' .l . . . . . i go. Niedłlllg? t'? tr',:ało. ~ia~o I si~biorca, który prowadził. bu-
N~ pytame; dlacz~o z~mle-· wyp.rl#vto SIę l :za'Wls-ło łlJoeIlU- L~~~ .~<:hu l w 'Parę dnI po 

r,zalI oddać tnę do mewolI, je-I oh<mro. i niJ{~n'I'U ~, umarł. 

Doszło do tego, że co dru'ga 
chata na wsi przyfrontowej by 
ła jakby m:1łym domem pu­
blicznym z tą różnicą, że żol­
nier.ze za miłość 'nic nie p.ta­
cili. 

W .loonem mIeJscu, gdzie 
byłem na nocl~u, leżały na 
tatpezanie matka, d()IŚć młoda 
kobieta, wra.z z córką. która 
l'IlOlgła mieć lIla,i1wY'tej siedemna 
Ś<lie la't. W nocy do ło.ża kh 
dostało się dwucl1 żóJlnierzy. ~ 
Nie na'potkali ż,adnych s,przeci­
'NÓW. To tylko mR,!J(a od czasu 
do czasu upóminała swoją có­
reczkę, która tuż pl'Ily niej le­
żala, by się ze swoim żol;nie­
rzem kocha,la spo'kojlniej i by 
jej cill.gle nie popycha:a. 

W ,sie położone w blisko.śd 
fł'OO1tu, doikąd iołJU.... ony-, 

chodzili z okopów na od!poo:zy­
nek stały się roz,sadni'kiem cho­
rób wen e rye żlIlych. 

W celu uchronienia folnie­
rzy Qd z'arazy imano się roz­
nych środk6w. Jednym z nkh 
bylo badanie lekarskie wszyst­
kich kobiet we wsi (nie wyłą­
czając niera'z mlodoc i a'Dych 
dziem:,zyillek), w której miał'o 
stalCjonować wojlstko, i ogłasza­
nie z imienia i na,z,wiska w 
rozkazie puJ:kowym t~h ws~y­
stkkh "dam", kt6re tl~nane 
zostały za chore. To jedna,k 
nie odn()siło tadnego skutkul: 
żołnierz, który mógł lada dzień 
zostać zahity, nie wiele sobie 
robił z ChoTOby weneryez.nej. 
Byli nawet tacy, którzy się u­
myś,Lnie zara'żali, łJy móc sIę 
dostać do szpitala, jakkolwiek 
wysyłan(\ tam ty:l'kó przy ba,r­
dzo ostry(:'h przytpad:kaoch. 

W zięto się więc do innego 
sj)OIsobu, a mianowi'Cie na czas 
postojlu żotnierzy we wsi ewa 
kuowano gdzieś w głąb kra' 
wszystkich jej mieszkańcó 
pozwalajlłJC im wr6cić doph 
po odejściu wojska. 

To WlSzystko dotyczy!o Iw-
biet ze wsi, które nie miały dla 
mnie żadnego uroku. Myśli nto­
je po,święco'ne bvły wyłącmie 
kobiecie ! miasta, Wiedziałem, 
źe ją nie prędko zooaczę i te 
narazle może być ona dla mnie 
t:v1ko czemś daJle!klem i niedo­
ścigłym ideałem, 

Nieraz Wipadały mi do ręk\ 
pisma ilustrowane !l, fotograf ja­
mi pipkn,,-ch kobieł. Oczy mo­
je na,pawały się wtedy do syta 
obrazami tych, kt60ryclt żywe­
go widoku t!l'k ba·rdzo IMJIIąda­
lem. 

Z braku rzeczywisteJ łc.bie­
ty, odpowiadającej moim ~­
stonl - chdałem chocia'żby 
ujrzeć Jakąś bHską Je.f rzeez, 
kt6raby mogła mi Ją plrzY1J)oon­
nieco Ot naprzylJdad jrukąś fn­
tymną część jej garderoby ... 

I oto kiedyś wesz:liśmy d. 
jakiegoo nędznego miasłeczlka. 
PtzechooząIC przez ryndc, nil 
którym s'koncentrowalIle były 
w"szystkie wai:niej'sze sklepy, 
zauważyl'em wystawioną w jed 
nem z okien damską, jedwabną 
kombinację. Stałem długo 
przed wystawą i pochłaniałeo.ll 
ten przedmio,t ~zyma. \Vyo­
brażałem sobie, i.ak ponęmie 
wv,rrląda ta,ka kombinacja na 
ciele młodej i ladne.i ,kolbiety ł 
jak owa kobieta r6Zlni się od 
wie.łskich pięknośd, z ktÓI'eanł 
ostatnio wyłąC'z.nie się ' styka. 
łem. 

"KuH: dla kombinacji" nJe 
był u mnie r6wno,znacznv z fe­
ty,szyzmem, lecr: z,wykłą tęskll~ t_ za wvtworną kobieŁą. 
Wszedłem do skletP'U i po dł!U 

j;(ich targach nabył~ u wła­
śeiiCiela tę rzecz, kt6ra wzbu­
dziła tak wielkie mo,je zainte­
resowanie. 

Kupie<l patrzał na mnie jak 
na warjnta. Nie śmiał mi zada­
wać żadnych pytań - wyjaśnił 
mi tyłko, że to, co kupuję, .jest 
przeznaczone dla kOlbie,ty i wą.t 
pi, czy będę miał z te~o na 
wojnie Jakiś wiytek. 

Nie u>wdałem za właściwe 
tłumalCzyć mtl się ze swego po­
stępo,wania - wziąłem pa.czke 
i wyslzedłem ze sklepu. 

Po kilku ty~1)dniach , kle· 
dyśmy zajęli Stanistaw6w f 
miejskich kohiet miałem pod 
dostatkiem, podarowałem ową 
kombinację znajomej dziewczy 
nie. \Vłaśdwie nie by? to bez­
intert'sowny podarulnek, a zwy 
kły handel wymienny: zamle 
niłem rzecz na ciato. 
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ZębY ValenUna 
teklamą pasty do zębów 

W ogłoszonych niedawno pamięt 
nikach zmarłego Rudolfa Valenti­
no znajdujemy ciekawy ustęp, do­
tyczący głównego wabika znane­
go z filmu bożyszcza kobiet. Mia,­
nowicie jedna z wytwórni amery­
Irańskich w kampanji reklamowej, 
pO]Jl"Uldzają.cej ukazanie się jakie­
goś filmu, w którym Valentino grał 
główną. rolę, opublikowała ankie­
tę na temat lICO was najwięcej nę­
ci w urodzie Rudolfa Valentino?" 

Prócz pewnej liczby rozstrzelo­
nych głosów, większość uczestni­
e::ek ankiety, a było ich 17,500, od 
powiedziała, te Valentin(\ oczaro­
wał je swojemi zęba.mi. 

Ciekawe jest, te po opublikowa 
mu wyników ankiety .fedna. I ame­
rykańskich firm, wyrabiają.cych pa 
Itę do zębów, mofiarowała panu 
Valentino pół miljona. dolarów z 
warunkiem, te ogłosi publicznie, te 
od wezesnegó dzieciństwa. utywal 
tej pasty i je.i zawdzięcza czar 
swych zębów. Valentino jednak -
jak o tem wspomina. w swych pa.. 
miętnikach - miał tę propozycję 
odrzucić, skutkiem czego cala kam 
panJ~ reklam.owa spaliła na. pamew ... 

Harry laiedlke 

Ja'k do.noszll pisma berliń­
uie, IJtIIlpatTjlczny ten artys~ 
wycofał się zupełnie z ozynne­
go tycia filmowego i teatrałne-
1(0. Należy zaznacz~ te u.łhie­
rał sobie pmedtem pokainy 
maŃleczek. 

MIKRO ON 
jako 

bohater dramatu 
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z(z~kobiet 

Clark Gable 

T wkielem jest właśnie słynny 
OIark. 

Powodzenie nowego R'Wiazdo 
ra wzrasta z godziny na godzi­
nę. Nawet Greta Garbo, oczaro 
wana jego niezwytkłą indyw.idu 
alnością, bierze go na partnera 
do swego nowego fUmu. Słyn­
ne aktol'lki wyrywa.ią go sobie 
poprostu: w · ciągu krótkiego 
czasu jest Clark Gable kolejno 
partnerem tej miary sław, 00 

Normy Shea'l"er ("WQilne Du­
sze"), Grety Gllrbo ("Zuzanna' 
Lenox"), Joan Crawford ("Nie 
wiIl1na Grzesznica") i Mad,ge E­
vans ("Tommy Boy"). 

Kim jest ten nowy ,;książę z 
ba.tki", który za jednym zama­
chemzdobyl sobie na.iwiększą 
światową popularność? Prze­
szłOOć Gahla jest tematem nie­
zHczonych i fantastycznych '010' 

tek w amerykańskim światku 

Georg O' Brien 

fi.1mowym, to .iedno jednak jest 
pewne, że do filmu przyszedł Kreuger był uczciWY 
wprost z desek małegO' nowo-
jorskie~ teatrzyku. Jedna z względem Grety Garbo 
wersji utrzymu.ie nawet, że w Już dawno wiadomo było po­
latach 1928 i Hi29 był Ga,ble wszechnie, że zmarłego wielkiegO' 
jednym z najba'rdziej wpływo- potentata szwedzkiego Ivara Kreu 
wych członk6w słynnegO' Al gera łączyły więzy szczere.i przy­
Ca:pone'a i prawą ręką "króla jaźni z wielka gwiazdą. ekranu, Gra 

Przed rokiem jeszcze nikt nie gularnych rysach, o twrur.zy e- prz·emytnik6w". Jest tO' mało tą Garbo. Dziwnym zbiegiem oko-
znalł imienia Cla,rka Gahla, a nergicznej, p el!l1 e.i wyraz.u ł prawdopodobne, lecz plotkę tę iczności zmier'lch sławy "Białego 
dziś artY'kuły o nim zamiesz- tchnącej prawdziwie męską bez podajemy. na tem mieJscu Ii tY'l- płomienia Szwecji" zbiegł slQ z cza. 
czają pisma ca~ego świata, a względno,§Cią· Bo Clark Gable ko z ohowiąz.ku dziennika,rskie sem zupełnej kompromitacji po 
wydawnictwa ilustrowane prze nie jest wymuskanym, Q wdzlę- go i dla odmalowania aJtmQsfe śmierci jej przyjaciela. 
śd:gają się wzajemnie w ilQ,ści cznych rysach lalusiem. Siłą ry, jaka wytworzyła się wokół . 
zamieszczanych jego fQtografji. swegO' spojrzenia, władczym osoby noowe,gQ bohatera HoBy- Ob.E'cme w'yszedl na. jaw nie~y 
Craik Gable jest jednym z tych g}osęm i ekspresją RTY - pod- woodu. Obecnie Gahle nagrywa kle mt:resuJą c! fakt, rzuca.Jący 
szczęśliwych ludzi, których sta- bija tłumy. Już pierwszy jego pod reżyser.ią twórey "Szarego p~aw~zJwe ~Wla,t~o na stosunek 
wa rodzi się w ciągu Jednej no występ, ,ja'ko partnera Notflny DQmu",' Georga Hilla, nowy W1el~lefo. fmansl~ty do Grety. 
cy, tak, jak w ciągu .iednej no- She~rer w filmie "w. olne. D~- swój fiJm "Drogę do Piekła", I PrzY.lazll Jeg~ . T?usiUła być napr~w 
cy na'rQdziła się sława RudQlfa sze' zjednał mu krOCie wIelbl- g-dzie sekundu.ią mu tej miary dę szczera, .1?S;I. artyst~a była Je. I Valentino. Na BrQadwayu, na cielek Minęły bowiem oz asy, a'ktorzy, co WaJace Beery, Do- dyny~ człowle,nem, ktoremu Kreu 
P.olach Elizejskich, w Picadilly kiedy ideałem urOdy męskiej I rothy 'Jordan CQnrad Nagel i ger Dle zalecał, n.awet wprost odra. 
- na1zwisko CIarka Gable jest był ~nj,e,~ieśdaly kochanek o Mary Prevost: dzał kupowania Jeg~ akcji. Dzi~ki 
na ustach wszystkich. I czy to rl.Lmlane] twarzy z oleodruku. CZy błyskawiczllla karjera i temu "boska Gre~ ale straCIła. 
będzie zblazQIWwa księżniczka Valentino, gdyby żył, nie byłby wSopania'-a, gwiazda CIarka Ga- całf?g-o sweg-o ~aJą.tku, który był 
dolar6w, czy te'ż slkrQmna midl- już powodem tę-s'knych west- bla zgaśnie rÓW'Ilie prędko, ja'k ulokowanv w Jednym z bankóVi 
netka z paryskiego magazynu C'lIlnień setek milionów serdu- się narodziła, czy też utrwali ::izwedzkich. 
LafayeUe - wszystkie śnią _ o sz·ek. Dziś "bierze" coś zUipeł- się na długie laba ~ nrzy,szlooŚć 
tym mężczyźnie o niezbyt re- nie innegO', coś, czego przedsta- pokaże. 

OZWIĘKOWE KINO 

B on y •• runetkl--rude • 

a i~orta slgoneł Anltg 1001 
Przed niedawnym czasem atelier ka. Jej psychika jest typową dla 

wytwórni Metro Goldwyn Mayer blondyn1d. Prawdziwa zaś ruda ko 
odwiedziła Anita Loos, auto.rka bis ta jest zawsze wybitną indywi­
słynnej powieŚCi "Mężczyźni wolą dualnością. Ruda jest władczynią. 
blondynki". Zapytana, czy niema Smutnym, lecz prawdziwym jest 
rady na to, aby męiczy:fuli otrzą- fakt, że tylko bardzo niewiele ru­
snę:li się z swego zachwytu nad I dych kobiet posiada urodę. Praw­
blondynkami, Anita Loos odpowie-r dziwie pięlma ruda kobieta jest 
działa, że tylka piękna ruda kobie- unikatem, lecz gdy się taka rodzi, tO' 
ta mogłaby odebrać blondynkom piękności jej nic dorównać nie jest 
władzę nad męskiemi sercami, lecz w stanie. Pani Loos nie uważa rów 
niestety w Hollywoodzie niema zu- nież za blondynld wszystkich pań 

Nie cierpią zbyt mocno. Są dzielne, 
ruchliwe i koleżeńskie. Wesołe w 
towarzystwie. Czy widzieliście kie 
dy blondynkę z złamanem sercem? 

Ohcąc dać moźncść naj. 
szerszym warstwom obaj­
rzerua 

największego filmu 
świata 

I poraz pi erwszy 
występuje wory­
ginalnym i ima­
(Sionującym fil-

mie p. to 
l 
pełnie rudych kobiet. Gdy wskaza o jasnych włosach. Najprawdziw­
no powieściopisarce na jedną z 0- szemi blondynl{ami Hollywoodu są 
becnych pań, Anita Laos wstrzą- według niej: Marion Davies, Kon­
snęła ramionami. "Ta pani ma tyl- stancja Talmadge, KonstancJa Ben 

Brunetki natomiast maJą wręcz 
przeciwne usposobienie. Patrzą na 
życie szeroko otwartemi, poważne 
mi oczyma. Zazwyczaj są domator­
kami. Niektóre blondynki rodzą 
się z duszą brunetki i, nie bacząc 
na karnację ciała i kolor włosów, 
należą do kategorji brunetek. Ta­
kie kobiety są bardzie.i opanowa­
ne, spokojne, trzetwo patrzące na 
Zycie. 

Nic więjc dziwnego, Ze mężczyź­
ni wolą blondynki. Gdy mężczyzna 
jest w biedzie, lub gdy mu co dole 
ga, to woli, by o1Hekowała się nim 
i dbała o niego brunetka. Lecz w 
bardzie.i radosnych i przyjemnych 
chwilach iyeia woli u swego boku 
widzieć jasnowłose, wesołe stwo­
rzenie. 

IUI t 
I 

" ~ PIEWAK 
-UlflUIUł 

~ (LE[BAnTEUftln[OnnU) 
rdyserjl słynnego 

IUA2AŃSKIEGO 
tw6rcy filmów 

MoziUCHlNOWSKICH 

• Dfwlęczny tenorowy gloll 

LUCJAnA mURAIORE 
śpiewaka 

W "Czarnej Masce" 
popłynio z ekranu na fal.ch 
eteru W k r 6 t c e I 

ko rude włosy, ale duszę brunet- net oraz Klara Bow. KO'biety te 
Id", poczem wyjaśniła zebranym patrzą -się na życie znacznie ~ese­
tajemniCł3 "rudej duszy': "Kleo- le.1 od innych, a to właśnie cechu­
patra, największy wampir wszyst- je blondynki. Na tej liście blond­
kich czasów, była ruda. Wszystko brunetek figurują: najwię,ksza z 
czego tknęła się Kleopatra, stawa- wszystkich gwiazd filmowych Gre 
ło się interesu.iące I przechodziło ta Garbo, Joan Crawford, Mary 
do histor.ii. Nie mogło być mowy Picldord, oraz LiIjana Gish. "Blon 
o depresji, gdy Kleopatra zabiera- dynki rodzą się blonndykami na 
ła się do jakiegoś czynu. W histor- wskroś - mówi w dalszym ciągu 
rji znane są tylko jeszcze dwie ru- pani Loos. Są wesołe i beztroskie. 
de kobiety - twierdzi pani Anita Nie biorą niczego zbyt tragicznie. 

Król humoru 

Czy ciekawa teorja Anity Loos 
odpowiada rzeczywistości, niechaj 
osądzą sami mężczyźni. 

Loos. Obie one były królowemi. 
Jedna z nich to Elżbieta, królowa 
Anglji, druga Marla, królowa Szko 
cji. A jak Potrafiły obie upamięt­
nić czasy swego panowania! Sądzl-

I 
łam, że Hollywood, królestwo 
gwiazd filmowych, również prze-

flasfa BDrian 
I 
każe historji rudą sławę, lecz nie-

w swym na]nowszym przeboju dźwiękowym 

Pod Hurai~lą 
reżyserji Karola Lamac'a 

rozśmieszy i zabawi wkrótce całą Łódź. 

stety, nie widzł3 żadnej. Gdyż­
! jak twierdzi ta znawczyni włosów 
: i dusz kobiecych - Klara Bow nie 
; jest rudą, mimo ognistego koloru I:==========::!J I swoich włosów. To tylko blondyn-

obniżyliśmy ceny biletów na 
dziś i jutro 

• 
na II i III miejsca 

i lł. 
na I mIejSCe 

Poranki w BO botę i niedziel,\ 

PO 50 e . 




